
Pan Bóg kule nosi... 
nad Chotumiem

„Żądam natychmiastowego wstrzy-

mania jakiegokolwiek strzelania na ww/
strzelnicy do czasu takiego jej przeorga-

nizowania (bądź) przebudowy, które 
zagwarantuje bezpieczeństwo osób 
przebywających na działce”.

Powyższe żądanie wystosował do 
ciechanowskiego Zarządu Okręgowe-

go Polskiego Związku Łowieckiego 
pan Andrzej, mieszkaniec wsi Chotum 
w gminie Ciechanów. Powodem stanow-

czej reakcji mieszkańca było znalezienie 
na swojej posesji… pocisku, pochodzą-

cego w jego ocenie z tamtejszej strzelnicy 
myśliwskiej.                                           RK

Czytaj na str. 9

Ciechanowskie Bloki w gdyńskiej 
galerii architektury, czyli…

Spacer po krainie 
dzieciństwa

Ostatni dzień tegorocznych wakacji 
był upalny. Nadmorskie plaże przeżywa-

ły istne oblężenie. Uliczki Gdyni dopiero 
wieczorem wypełnił tłum wczasowiczów 
odświeżonych już po morskich kąpielach 
i złocistym piasku. Niewielka strużka 
młodych ludzi zmierzała niespiesznie 
w kierunku Placu Kaszubskiego, gdzie 
w Galerii Traffic Dysign przy ul. Żerom-

skiego 36 zapowiedziano kolejną impre-

zę w ramach XIV Weekendu Architektury 
w Gdyni – wernisaż wystawy pod nazwą 
PLANTSTORIA.                               MA

Czytaj na str. 11

XXVII Dni Patrona Pułtuska

Cztery dni wyjątkowych 
wrażeń

Tegorocz-

ne, XXVII 
Dni Patrona 
Pułtuska św. 
Mateusza, 
to cztery dni 
- od 19 do 22 
września – najróżniejszych wydarzeń 
kulturalnych, sportowych i rozrywko-

wych. Koncerty, występy artystyczne, 
turnieje sportowe i mnóstwo atrakcji, 
a do tego uroczysta sesja i barwny koro-

wód. Emocji z pewnością nie zabrakło.
- Postaraliśmy się o pogodę, wspólnie 

z księdzem kanonikiem, więc bawmy 
się i świętujmy – powiedziała w sobo-

tę ze sceny na rynku p.o. burmistrza 
Marzena Cendrowska, kiedy tradycyj-
ny korowód dotarł już na miejsce, po 
czym, w towarzystwie całej miejskiej 
rady, oficjalnie otworzyła Dni Patrona 
i zaprosiła do wspólnej zabawy do póź-

nych godzin wieczornych.
RK

Czytaj na str. 8

W Muzeum Szlachty Mazowieckiej

Sztuka naiwna 
– Nikifor i inni

W Muzeum Szlachty Mazowieckiej 
otwarto wystawę „W kręgu sztuki naiw-

nej”. Pojawiło się tam 10 artystów, którzy 
charakteryzowali się tego gatunku twór-
czością. Wystawę będzie można oglądać 
do 10 stycznia 2025 roku. 

Na wystawie oglądamy prace Nikifora 
Krynickiego, Marianny Razik, Andrzeja 
Staszewskiego, Stanisława Zagajew-

skiego, Jędrzeja Wawro, Haliny Bieniek, 
Haliny Szczypawki Ptaszyńskiej, Jadwigi 
Czarneckiej, Bazyla Albiczuka i Teofila 
Ociepki.                                             ES-K

Czytaj na str. 10

Strażacy z Ciechanowa 
musieli biec po schodach

30 pięter, 800 schodów - biegiem, 
w pełnym umundurowaniu, ze sprzę-

tem oddechowym na plecach. Strażacy 
służący na co dzień w Państwowej Straży 
Pożarnej w Ciechanowie po raz kolejny 
wzięli udział w mistrzostwach Polski 
w biegu po schodach „Wieżowiec 2024”.

erem

Czytaj na str. 12

7 osób w szpitalu

Wypadek w Bardonkach

7 osób trafiło do szpitala w wyniku 
wypadku, do którego doszło w czwartek, 
19 września br. około godziny 22.50, 
w Bardonkach na drodze Ciechanów 
– Sońsk.                                               Rdk

Czytaj na str. 4
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Solidarność duchowa, materialna i finansowa

Spontanicznie i ofiarnie odpowiada społeczeństwo powiatów 
północnego Mazowsza na apele o pomoc dla powodzian w 
południowej Polsce. Na lokalnym gruncie ogłaszali je burmistrzowie, 
wójtowie i starostowie oraz jednostki Ochotniczej Straży Pożarnej, 
oddziały PCK i stowarzyszenia społeczne. 
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Czytaj na str. 
2, 6, 15, 16 i 26

różne regiony dotknięte klęską powo-
dzi wyjechało prawie 800 żołnierzy 

WOT. Pierwsi pojechali w rejon działań 
już w poniedziałek, a w następne dni 

kolejni. Żołnierze wciąż są na miejscu 
i niosą pomoc poszkodowanym mieszkań-

com - informuje Elżbieta Obrębska, 
rzeczniczka 5MBOT w Ciechanowie. 

Wielkie serca
    dla powodzian

Pracownica CUS 
w Mławie Ewelina 

Kamińska przy 
produktach, które 
akurat podarowali 

mieszkańcy miasta

Luka w roczniku

Szkoły średnie bez klas 
pierwszych

W Zespole Szkół im. Tadeusza 
Kościuszki w Krasnosielcu nie otwarto 
ani pierwszej klasy liceum ogólnokształ-
cącego, ani technikum agrobiznesu. 
Podobnie w Liceum Ogólnokształcącym 
im. Władysława Orkana w Bieżuniu. 
W przyszłym roku placówka ta będzie 
obchodziła 80. rocznicę istnienia. To 
m.in. pokłosie reform oświaty. Czy szko-

łom grozi zamknięcie?                       kuj

Czytaj na str. 16, 18

Burmistrz Pułtuska 
będzie kobietą

Marzena Cendrowska i Beata Jóź-
wiak staną w szranki 13 października 
w przedterminowych wyborach na bur-
mistrza Pułtuska. Mimo iż początkowo 
zarejestrowanych zostało pięć komitetów, 
do walki ostatecznie staną dwa.       RK

Czytaj na str. 15

Jedno odbicie 
Urszuli Michalskiej

„Dialog” - tak zatytułowała cykl swo-

ich swoich prac Urszula Cecylia Michal-
ska, ciechanowska malarka, plastyczka, 
graficzka. W piątek 20 września w Klu-

bokawiarni W18 w Ciechanowie można 
było zobaczyć najnowsze prace artystki 
wykonane przy użyciu monotypii.

erem

Czytaj na str. 4
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„Mała” farma miała się rozciągać 
pomiędzy Żurominem a Poniatowem na 
ok. 50 hektarach. Większa, którą tajemni-
czy inwestor zaplanował na ok. 90 hekta-

rach w Wólce Kliczewskiej, wciąż może 
powstać. Co ciekawe, to właśnie mniejsza 
farma zlokalizowana była w oddaleniu od 
zabudowań. Jak dowiadujemy się w UGiM 
w Żurominie większa właściwie przylega do 
wsi. Plan budowy tak dużych farm budzi 
mieszane uczucia wśród mieszkańców. 
Burmistrz Michał Bodenszac wskazał, 
że decyzja co do dalszych losów inwesty-

cji spoczywa „w rękach” Rady Miejskiej 
w Żurominie.

- Generalnie nie ma jasnych wytycznych. 
W przepisach jest wskazane, że rada może 

remont hali. Jedynym rozwiązaniem 
problemu może być wykupienie budyn-

ku przez miasto. Rozmowy w tej sprawie 
już trwają. Według burmistrza Mławy, 
Piotra Jankowskiego, zakup powinien 
być sfinalizowany do końca tego roku. 
Burmistrz podkreśla, że po przejęciu 
obiektu przez miasto jego charakter się 
nie zmieni, nie zostanie również prze-

znaczony na cele deweloperskie. 
Projekt remontu ma być opracowany 

dopiero po finalizacji zakupu. Na jego 
podstawie miasto będzie się ubiegać 
o zewnętrzne środki na przeprowadzenie 
niezbędnych napraw.

Hala targowa wybudowana została 
w 1905 roku według projektu Stefana 
Usakiewicza. Forma budynku jest wyjąt-
kowa, łączy w sobie elementy renesanso-

we i barokowe. Na początku XX wieku 
był to jeden z największych obiektów 
targowych w tej części Mazowsza. 18 
lutego 1992 roku, budynek wpisany 
został do rejestru zabytków.

PB

Zły stan hali przekłada się liczbę 
wystawców – kiedyś cały obiekt tęt-
nił życiem, teraz pozostało w nim 
tylko kilkunastu sprzedawców. Oni 

Krzysztof Mulawa, bo o nim 
mowa, zasugerował, że 
terytorialsi z Ciechanowa 
pojechali do woj. dolnośląskiego 
tylko po to, aby uczestniczyć 
w 5-minutowej konferencji, 
po czym wrócili. Wiceminister 
klimatu i środowiska nazwał 
słowa posła „ordynarnym 
kłamstwem”. 

Pochodzący z pow. siedleckiego poseł 
Konfederacji powiedział w TV Republi-
ka: „Mam wiadomości z pierwszej ręki. 
Dzisiaj terytorialsi przeje-

chali 140 kilometrów z Cie-

chanowa na Dolny Śląsk tyl-
ko na 5 minut konferencji 
prasowej i później wrócili te 
140 km. To jest fakt. 100 żoł-
nierzy przejechało 280 km” 
(cyt. za fakt.pl). Krzysztof 
Mulawa zasugerował tym 
samym, że żołnierze poje-

chali tylko na konferencję 
rządową, a nie w celu pomo-

cy powodzianom.
Tę wypowiedź posła 

Konfederacji wicemini-
ster klimatu i środowiska 
Miłosz Motyka (PSL) nazwał we wpi-
sie na portalu X „ordynarnym kłam-

stwem”, dementując jednocześnie, że 
terytorialsów z Ciechanowa nie było 
na żadnej konferencji prasowej. Zażą-

dał od Krzysztofa Mulawy publicznych 
przeprosin „za rozpowszechnianie 
kłamstwa”. Według doniesień mediów 
ogólnopolskich, żołnierze rzeczywiście 
nie brali udziału w żadnej konferencji 
(w tym jako tło).

Słowom posła zaprzecza także kapral 
Elżbieta Obrębska, rzeczniczka prasowa 
5MBOT w Ciechanowie:

- To nieprawda. W różne regiony 
dotknięte klęską powodzi wyjechało 

wyrazić zgodę na lokalizację tej inwestycji, 
ale nie jest wskazane w jakim terminie. 
Teraz to od radnych zależy, czy wyrażą 
zgodę czy nie. Jeśli ją wyrażą rozpoczną 
się konsultacje społeczne, w których na ten 
temat wypowiedzą się jeszcze mieszkańcy 
- wyjaśnia procedurę burmistrz.

Michał Bodenszac nie ukrywa, że inwe-

stycje skutkowałyby rocznym wpływem do 
budżetu gminy w wysokości ok. 2 mln zł. 
Niemniej, jak kilka razy podkreśla, decyzja 
nie należy do niego.

- Ja nie jestem przeciwny farmom foto-

woltaicznym, ale nie jestem też do końca ich 
entuzjastą. Zachowuję neutralny stosunek 
do planu budowy farmy - wskazuje Michał 
Bodenszac, po czym dodaje: - Przypomnę 

również zwracają uwagę na zły 
stan budynku.

Właściciel obiektu przyznaje, że 
nie posiada niezbędnych środków na 

prawie 800 żołnierzy. Pierwsi pojechali 
w rejon działań już w poniedziałek, a w 
następne dni kolejni. Żołnierze wciąż są 
na miejscu i niosą pomoc poszkodowa-

nym mieszkańcom - dementuje rewelacje 
posła Elżbieta Obrębska.

Ponadto, jak poinformowała rzecz-

niczka 5MBOT w Ciechanowie, żoł-
nierze 5 Mazowieckiej Brygady Obrony 
Terytorialnej realizują wsparcie lokalnej 
społeczności w ramach Wojskowego 
Zgrupowania Zadaniowego Dol-
ny Śląsk.

- Nieprawdą jest też, że pododdział 
z 5MBOT kierował się bezpośrednio 

z Ciechanowa do miejscowości Lwówek 
Śląski. Pododdziały oddelegowane do 
WZZ Dolny Śląsk realizują zadania 
na rzecz lokalnej społeczności, która 
ucierpiała w trakcie powodzi i są w stałej 
gotowości do podjęcia kolejnych działań 
- dodała Elżbieta Obrębska. 

Warto także na koniec dodać, że 
z Ciechanowa tylko do Wrocławia (w 
jedną stronę) jest ponad 380 kilome-

trów... Z czyjej to „pierwszej ręki” poseł 
Krzysztof Mulawa czerpie te wiadomo-

ści? Tego nie wiemy, ale chyba członek 
Ruchu Narodowego powinien zacząć 
weryfikować dostarczane mu informacje.

Kuj/Rdk

tylko, że w wyborach zarzucano mi, że 
w gminie powstaną farmy fotowoltaiczne, 
tymczasem to za czasów byłej pani bur-
mistrz inwestycja zaplanowana między 
Poniatowem a Żurominem została wpisana 
do studium...

Do studium wpłynęły do tej pory 2-3 
protesty ogólne (w sprzeciwie dotyczącym 
planu budowy farm). Jak zagłosuje rada? 
Zobaczymy niebawem.                         kuj

Sprawca uciekł
Zostawił poszkodowanych 
na pastwę losu
Do nietypowego wypadku 
doszło na terenie gminy 
Krasnosielc (pow. makowski). 
W tył wyprzedzającego inny 
pojazd nissana wjechał z dużą 
prędkością inny samochód. 
Sprawca odjechał, nie udzielając 
poszkodowanym pomocy.

Było po godz. 15, w słoneczną sobo-

tę (21 września), kiedy makowska policja 
otrzymała wezwanie do wypadku w Drąż-

dżewie. Wstępne ustalenia funkcjonariuszy 
wskazują, że najpierw kierowca nissana 
(22 l.), jadąc od strony Jednorożca (pow. 
przasnyski) w kierunku Drążdżewa zaczął 
manewr wyprzedzania kierującego fiatem. 
W tym czasie jadący z tyłu opel, z niewyja-

śnionych jeszcze przyczyn, znalazł się na 
tym samym pasie co wyprzedzający nissan. 
Kierowca opla uderzył w tył nissana dopro-

wadzając do wypadnięcia z drogi samo-

chodu kierowanego przez 22-latka. Nissan 
uderzył w przydrożne drzewo. Obrażeń 
doznał zarówno kierowca jak i jego 42-letnia 
pasażerka. Tymczasem kierujący oplem po 
prostu odjechał z miejsca zdarzenia.

Poszkodowani z nissana przetransporto-

wani zostali do szpitala. Policjanci rozpo-

częli poszukiwania kierowcy opla.
- W wyniku pojętych czynności funk-

cjonariusze, kilka kilometrów od miejsca 
wypadku, znaleźli uszkodzonego opla i nie-

trzeźwego, 31-letniego pasażera (miesz-

kańca pow. przasnyskiego). Natomiast 
kierującego oplem, 23-letniego mieszkańca 
pow. przasnyskiego, policjanci zatrzymali 
w jego miejscu zamieszkania. Był trzeźwy. 
Mężczyźni zostali zatrzymani w policyjnym 
areszcie - informuje Monika Winnik, oficer 
prasowa KPP w Makowie Maz.

Na podstawie zgromadzonego materia-

łu dowodowego 23-letni kierujący oplem 
usłyszał zarzut spowodowania wypadku 
drogowego, ucieczkę z miejsca zdarzenia 
i nieudzielenie pomocy poszkodowanym 
w wypadku. Grozi mu do 5 lat pozbawienia 
wolności.                                                     kuj

„Nie umiera ten, kto trwa w pamięci żywych”
ks. Jan Twardowski

„Można odejść na zawsze, by stale być blisko”
ks. Jan Twardowski
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Z głębokim smutkiem
przyjęliśmy wiadomość o śmierci 

Pana
KRZYSZTOFA FLORYSIAKA

sanitariusza
Specjalistycznego Szpitala Wojewódzkiego

w Ciechanowie

Rodzinie i Przyjaciołom
składamy

wyrazy szczerego współczucia

Dyrekcja i Pracownicy
Specjalistycznego Szpitala Wojewódzkiego

w Ciechanowie

Z głębokim smutkiem
przyjęliśmy wiadomość o śmierci 

Pana
ANDRZEJA PIKUSA 

sanitariusza
Specjalistycznego Szpitala Wojewódzkiego

w Ciechanowie

Rodzinie i Przyjaciołom
składamy

wyrazy szczerego współczucia

Dyrekcja i Pracownicy
Specjalistycznego Szpitala Wojewódzkiego

w Ciechanowie

Reagują przedstawiciel rządu i rzeczniczka 5MBOT

Niepotwierdzone sugestie 
posła Konfederacji

Czy miasto przeprowadzi remonty?

Budynek hali targowej w Mławie w złym stanie 
Ciemne chmury zbierają się nad mławską halą targową. Obiekt 
powoli się rozpada, a Mławska Powszechna Spółdzielnia Spożywców 
Spójnia nie ma pieniędzy na niezbędne remonty. Zbudowany w 1905 
roku zabytkowy budynek niszczeje.

Jedna farma nie powstanie, a co z drugą?

Inwestor się wycofuje
Do znanego z swego uroku krajobrazu gminy Żuromin, obok 
ferm drobiu, trzody chlewnej i farmy wiatraków, miały dołączyć 
dwie duże (łącznie ok. 150 hektarów) farmy fotowoltaiczne. 
Na razie jednak inwestor zrezygnował z tej mniejszej.

eprasa.pl 1eefb0cccb



Aneta Jurczak 
– Ciechanów:

- Do lekarzy specjalistów bardzo cięż-

ko się dostać. Jak już, to są bardzo długie 
kolejki. Nawet ci, którzy mają zalecenie 
przyjęcia na szybko, muszę czekać bar-
dzo długo. Mam przykład z rodziny, że 
czas oczekiwania wynosi od pół roku do 
roku i to obojętne do jakiego specjalisty. 
Przeważnie, kto ma pieniądze, to chodzi 
prywatnie do lekarza. Wydaje  mi się, 
że problem zaczyna się „od góry”, czyli 
Ministerstwa Zdrowia, bo jakiś szpital 
nie ma środków, bo ma zaplanowanych 
np. 40 zabiegów czy badań i tylko tyle 
może wykonać. Według mnie brak jest 
środków na zabiegi. Dużo osób rezy-

gnuje z wizyty i nie zawiadamia o  tym 
placówki służby zdrowia, bo nie mógł, 
czy nie chciał już czekać, szczególnie 
przy poważnych sprawach, np. onko-

logicznych. Ustalenie symbolicznych 
opłat byłoby szansą na zmotywowanie 
pacjentów i dałoby chociaż symboliczne 
środki dla służby zdrowia. 

Grażyna Czaplicka 
– kierownik działu regionalnego 
Powiatowej Biblioteki Publicznej 
w Ciechanowie:

- Mimo wielu reform przeprowadza-

nych przez różne ekipy rządzące właści-
wie nic się nie polepsza, a raczej wszyst-
ko idzie w złą stronę. Jeśli na wizytę do 
specjalisty czeka się dwa, bądź więcej 
lat, to jest to po prostu chore. Ja pracuję 
ponad 40 lat, płacąc składki uczciwie, 
ponieważ jest to „budżetówka”, więc nie 
ma możliwości jakichkolwiek machlojek, 

a jednak na wizytę do diabetologa muszę 
czekać pół roku, do innych specjalistów 
podobnie. To nie jest normalne. Uwa-

żam, że coś trzeba z tym zrobić. Tym 
bardziej, że chorują przeważnie ludzie 
starsi i czasami nie zdążą dostać się do 
specjalisty. To jest tragedia. Kiedy ludzie 
nie mają wyjścia, to idą prywatnie do 
lekarza – jeśli mają na to środki. A jeśli 
nie…? Warto też pobierać opłaty, nawet 
symboliczne, za wizyty u specjalistów, 
bo to spowodowałoby większą odpowie-

dzialność opacjentów i przestrzeganie 
wyznaczonych terminów zapisów.

Adrian Brzozowski – dyrektor 
Gminnej Biblioteki Publicznej 
w Ojrzeniu:

- Jestem młody, nie chodzę do lekarzy, 
a jak słyszę o kolejkach, to już zdrowieję. 
Oczywiście miałem kontakty z lekarza-

mi, ale byli to lekarze rodzinni i zawsze 
się to kończyło pozytywnie.

Moim zdaniem tych lekarzy jest po 
prostu za mało. Na jakiejś konferencji, 
jeden z jej uczestników wystąpił z roz-

wiązaniem, które uważam jest bardzo 
dobre. Bo mamy teraz pewien paradoks. 
Za publiczne pieniądze, za pieniądze 
z naszych podatków, studenci uczą się 
i kończą medycynę, a potem uciekają 
za granicę. Istnieje, moim zdaniem, 
genialny pomysł i mam nadzieję, że 
może będzie kiedyś wdrożony - to umo-

wa lojalnościowa na studia medyczne. 
Kiedy studenci kończą studia, to przy-

najmniej pięć lat powinni u nas praco-

wać, w przeciwnym wypadku powinni 
opłacać całość za studia. I to jest świetne 
rozwiązanie. Myślę, że opieka zdrowot-
na dla mieszkańców, to także kwestia 
zaangażowania jednostek samorządu 
terytorialnego. Przykładem jest program 
Samorządowy Instrument Wsparcia 
Zdrowia Mazowszan „Mazowsze dla 
zdrowia” – prowadzony przez samorząd 
Mazowsza. Myślę, też, że gdyby zmienić 
trochę strukturę zadań własnych gmi-

ny w zakresie zdrowia – np. obowiązek 
prowadzenia co najmniej jednego punk-

tu opieki zdrowotnej i przychodni na 
określoną ilość mieszkańców, to może 
byłoby inaczej. Każdy włodarz będzie 
się starał, żeby mieszkańcy mieli dostęp 
do świadczeń zdrowotnych, bo to są 
przecież jego wyborcy. To też by było 
jakieś rozwiązanie, bo teraz wszyscy 
podlegają pod NFZ.
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Sonda „Tygodnika”

Do lekarza specjalisty 
za rok, albo dwa...

Ale jest też inny aspekt długotrwałych 
kolejek. Wiele wizyt, a także badań jest 
już nieefektywnych i nie ma sensu. Jako 
przykład podamy wizytę u neurochi-
rurga, zlecony rezonans, który udało 
się wykonać w ciągu miesiąca go wyko-

nać, natomiast wizyta u lekarza, który 
odczyta wynik i w droży odpoowiednie 

Krystyna Krol i Elżbieta 
Pawlicka – prezes i dyrektor 
Centrum Medycznego Eskulap 
w Ciechanowie:

- Co zrobić, żeby było lepiej dla służby 
zdrowia i pacjentów? Bardzo dużą rolę 
odgrywa brak specjalizacji i limitowanie 
specjalistów. To leży w gestii Minister-
stwa Zdrowia, bo to na szczeblu mini-
sterialnym jest planowanie specjalizacji.

Inna sprawa to badania nielimitowa-

ne. Mimo, że jest to szumnie nazwane 
poradami diagnostycznymi czy badania-

mi nielimitowanymi to każdy świadcze-

niodawca w umowie, którą podpisuje na 
kolejny rok ma tzw. limit. I tego limitu 
Narodowy Fundusz Zdrowia przestrze-

ga. Rozliczenia są kwartalne i Fundusz 
powinien zapłacić świadczeniodawcy 
za te badania po zakończonym kwar-
tale. Niestety opóźnienia w wypłatach 
są ogromne, a co za tym idzie świad-

czeniodawca ogranicza wykonywanie 
badań, bo ponosi koszty - musi zapła-

cić lekarzowi, za sprzęt, za odczynniki. 
Musi zapłacić za zabiegi, nawet jeśli są 
to tylko porady i to też w pewien sposób 
blokuje świadczenia. Nie ma płynności 
w finansowaniu przez Fundusz danego 
świadczeniodawcy. Ministerstwo Zdro-

wia przekazuje środki do Funduszu, 
a Fundusz dopiero przekazuje świad-

leczenie może się odbyć najwcześniej 
za... rok. Wyrzucone pieniądze na wizytę 
i badanie, które za rok będzie zupełnie 
nieaktualne. 

Inny przykład – uraz kostki (teraz!), 
wizyta u ortopedy w kwietniu przyszłe-

go roku. Nie wiadomo, czy płakać, czy 
się śmiać. A ludzie potulnie czekają 

czeniodawcom. 
Dopóki minister 
nie przekaże 
środków, a NFZ 
nie zmieni planu 
finansowego, to 
tych pieniędzy 
zwykły świad-

czeniodawca nie 
otrzyma. I kre-

dytuje badania, 
kredytuje wyna-

grodzenie leka-

rza, bo przecież 
lekarz wykonał 
świadczenie. To 
kredytowanie 
w długim okresie 
jest bardzo obciążające dla pracodawcy. 
Jakimś rozwiązaniem byłoby finansowa-

nie tych świadczeń bezpośrednio przez 
ministerstwo. Być może wtedy byłby 
środki na wszelkie świadczenia nieli-
mitowane. Świadczeniami nieliniowa-

nymi są wszelkie porady specjalistyczne 
w każdym zakresie, kosztochłonne bada-

nia diagnostyczne, takie jak rezonans, 
tomografia, scyntygrafia, kolonoskopia, 
gastroskopia - to są te najczęściej wyko-

nywane badania.
My tutaj na naszym terenie też kredy-

tujemy lekarzy, pracowników, odczynni-
ki, ale tych kolejek w naszej przychodni 
jest naprawdę niewiele - jeśli chodzi 

w kolejkach, wydeptują ścieżki i nic się 
nie dzieje… Podczas zbierania materiału 
do tej sondy, o czym mieszkańcy mówili 
otwarcie – okazało się, że boją się także 
wypowiadać na ten temat. A tu trzeba 
głośno krzyczeć!

Co o tym sądzą nasi mieszkańcy? 

o rezonans magnetyczny 
to kolejka oczekujących jest 
około miesiąca. Praktycznie 
można powiedzieć, że rezo-

nans wykonywany jest na 
bieżąco, ale skutkuje to tak-

że obciążeniem dla świad-

czeniodawcy.
Istotnym byłoby, co 

będzie trudne dla ustawo-

dawców, obciążanie pacjen-

tów za nieodwołane wizy-

ty. Tego jest bardzo dużo. 
Mamy obowiązek poinfor-
mować pacjenta o wizycie, 
ale pacjent zwrotnie, nie 
przekazuje nam informacji, 
nie oddzwania, że z jakichś 

powodów nie może zgłosić się na wizytę. 
Blokuje kolejkę oczekujących. Oczekują-

cy w kolejce nie może skorzystać, a my 
mamy wolne „okienko”. Gdyby pacjent 
płacił symboliczną kwotę, byłby może 
bardziej zdyscyplinowany do odwołania 
tej wizyty i kolejki by się zmniejszyły. 
I to też jest duży problem. Brak odwo-

ływania przez pacjentów wizyt jest piętą 
achillesową całej służby zdrowia, bo to 
są ogromne pieniądze i przez to dużo 
ludzi nie może skorzystać z porady czy 
z badania. Każdy monit w tych spra-

wach, każda reakcja, może za jakiś czas 
przyniesie skutki i na pewno będą one 
cenne. 

W naszej cotygodniowej sondzie podejmujemy trudny temat, jakim jest problem z dostępem do lekarzy 
i specjalistycznych badań lekarskich. Jakże często lekarz pierwszego kontaktu kieruje nas do specjalisty 
i… zaczynają się schody. Oczywiście mamy wyznaczoną wizytę, ale np. za rok, czy dwa lata. Decydenci 
udają, że szukają rozwiązań, a tymczasem od lat jest coraz gorzej. Przede wszystkim nie sprawdza się tu 
powiedzenie, że „czas leczy rany”, bo w wielu przypadkach konieczna jest natychmiastowa interwencja 
zdrowotna. Jej brak powoduje, że albo jest za późno na jakiekolwiek leczenie, albo człowiek potrzebujący 
pozostaje bez żadnej pomocy. Mimo woli rodzi się pytanie, czy brak możliwości leczenia nie jest powolną 
eutanazją? Szczególnie dotyczy to osób starszych, ponieważ znane są przypadki, że takim osobom 
odmawia się leków, czy zabiegów. Obiegowym jest stwierdzenie, że starszych osób się już nie leczy. 

Wioletta Brzezińska 
– pracownik gminy w Ojrzeniu:

- Jeśli chodzi o naszą gminę Ojrzeń, 
ja osobiście mogę powiedzieć, że mamy 
dostęp do lekarzy pierwszego kontaktu 
dobry. Codziennie od ósmej rano przyj-
muje dwoje lekarzy, po południu od 
godziny szesnastej - jest jeden lekarz. Są 
to pediatra i lekarz ogólny. W porówna-

niu z innymi miejscowościami, co znam 
z opowiadań o możliwościach dostania 
się do lekarzy np. w Ciechanowie do 
niektórych przychodni, u nas nie ma 
tego problemu. Każdy, kto potrzebuje 
w danym momencie wizyty u lekarza 
otrzyma ją w danym dniu, nigdy nie 
będzie odesłany. Jeżeli nie będzie przy-

jęty w godzinach porannych, na pew-

no będzie przyjęty po południu. Jeśli 
chodzi o specjalistów, niestety tu sytu-

acja jest inna. Specjalistów nie mamy, 
pozostają zatem wizyty w Ciechanowie, 
a jak tam jest to wszyscy wiemy. Z pozy-

skaniem skierowania oczywiście nie ma 
u nas problemu, jeżeli lekarz stwierdzi, 

że jest taka potrzeba. Niestety z dostęp-

nością na NFZ, jest bardzo źle, a jeżeli 
chodzi o wizytę prywatną – to także są 
kolejki. W tej chwili czeka się od kilku 
do kilkunastu miesięcy.

Jako przykład mogę podać - byłam 
u kardiologa w sierpniu ub. roku. Bada-

nia wyznaczono mi na luty (holter) 
i sierpień (echo serca) i kolejną wizytę 
mam we wrześniu 2025 r. Wójt naszej 
gminy powiedział, że będzie się starał 
ściągnąć jakichś specjalistów. Byłaby to 
dobra inicjatywa, bo takie są potrzeby 
społeczne. W ośrodku powinien być, 
chociaż kilka godzin tygodniowo, 
choćby kardiolog. Starsi ludzie mają 
ogromny problem, żeby jechać do 
szpitala i czekać cały dzień na wizytę 
do specjalisty, poza tym, że wcześniej 
czekał na nią kilka miesięcy. Udogod-

nieniem były teleporady, ale u nas, nie 
wiem z jakich powodów tego nie ma. 
To było dobre rozwiązanie, szczególnie 
dla tych pacjentów, którym potrzebne 
są tylko recepty.
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ZUS przypomina, że 
w przypadku nieprzewidzianego 
zamknięcia żłobka, klubu 
dziecięcego, przedszkola lub 
szkoły, do których dziecko 
uczęszcza, rodzic opiekujący 
się zdrowym dzieckiem w wieku 
do ukończenia 8 lat ma prawo 
do zasiłku opiekuńczego.

- Przy czym za nieprzewidziane 
zamknięcie placówki, do której uczęsz-
cza dziecko, uważa się takie zamknięcie 
tej placówki, o którym rodzic dowiedział 
się w terminie krótszym niż 7 dni przed 
dniem jej zamknięcia - informuje Woj-
ciech Ściwiarski, rzecznik prasowy ZUS 
w województwie mazowieckim.

Opiekę ubezpieczony może spra-
wować nad własnym dzieckiem lub 
dzieckiem jego małżonka, nad dziec-
kiem przysposobionym, a także nad 
dzieckiem przyjętym na wychowanie 
w ramach rodziny zastępczej niezawo-
dowej.

- Aby skorzystać z zasiłku opiekuń-
czego na zdrowe dziecko, ważne są trzy 

W czwartek, 19 września 
br. około godziny 22.50, 
na drodze Ciechanów - Sońsk 
w Bardonkach doszło do 
wypadku, w wyniku którego 
7 osób trafiło do szpitala.

Ze wstępnych ustaleń policjantów 
wynika, że kie-
rujący volvo, 
43-letni miesz-
kaniec powiatu 
ciechanowskiego, 
jadąc w kierun-
ku Ciechanowa 
uderzył w toyotę, 
która kilka minut 
wcześniej zde-
rzyła się z łosiem 
(piszemy o tym 
na str. 12).

W toyocie 
znajdował się 
24-letni kierow-

husarzy z przeszkodami i użyciem kopii, 
pałasza i szabli w galopie.

Na miejscu stanęły również mobilne 
biura Instytutu Pamięci Narodowej, 
a tam min. Księgarnia IPN.

Organizatorami wydarzenia byli Fun-
dacja Obowiązek Polski i Konfederacja 
Organizacji Husarskich, we współpracy 
z Domem Polonii w Pułtusku i Stowarzy-
szeniem „Wspólnota Polska”. Partnerami 
eventu były gmina Pułtusk i Starostwo 
Powiatowe w Pułtusku oraz Komitet do 
spraw Pożytku Publicznego, Narodowy 
Instytut Wolności i Program Fundusz 
Inicjatyw Obywatelskich NOWEFIO. 
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W sobotę oraz niedzielę 14 i 15 
września, w ramach Dni Tradycji 
Rzeczypospolitej, w Zamku 
w Pułtusku odbył się Piknik 
z Husarią. 

W sobotę odbyła się konferencja 
„Zjednoczona Husaria dla Dobra 
Polski”. Tematami były „współpraca 
publiczna, współpraca środowiskowa” 
(Dariusz Wasilewski), „Rekonstrukcja 
atrakcją dla młodego pokolenia” (Paweł 
Woźnica, Tomasz Kruszewski) oraz 
„Wielka Księga Husarii – Husaria na 
przestrzeni wieków” (Kuba Pokojski). 

Następnie miały miejsce pokazy – sal-
wy armatnie, pokaz łucznictwa konnego, 
pokaz konny Pocztu Dam Husarskich, 
musztra husarska.

Na koniec zaś, a także następnego 
dnia, odbył się Ogólnopolski Turniej 
o Pierścień Lwa Lechistanu – zawody 
Gonitwa do pierścienia, turniej łuczniczy 
i szermierki dla dzieci. 

„Dialog” - tak zatytułowała 
cykl swoich swoich prac 
Urszula Cecylia Michalska, 
ciechanowska malarka, 
plastyczka, graficzka. W piątek 
20 września w Klubokawiarni 
W18 w Ciechanowie można 
było zobaczyć najnowsze prace 
artystki wykonane przy użyciu 
monotypii.

Na wstępie pani Urszula powie-
działa, że tworzy i maluje od ponad 20 
lat. Stworzyła tysiące prac: z jednych 
jest dumna, z innych zadowolona, ale 
wszystkie były i są „po coś”. Jak mówi 
artystka „kocha malarstwo”, a to, że 
w tym roku ukończyła podyplomowe 
studia na Akademii Sztuk Pięknych 
tylko potwierdza, że na doskonalenie 
swojego warsztatu i rozwój nigdy nie 
jest za późno. 

Swoje malowanie, nazwała, specyficz-
nym. Głównie skupia się na bajkowym 

warunki: rodzic musi podlegać ubezpie-
czeniu chorobowemu, dziecko nie może 
ukończyć 8 lat, a zamknięcie placówki 
jest nieprzewidziane, czyli rodzic dowie-
dział się o nim w terminie krótszym niż 
7 dni przed jej zamknięciem. Ważne jest 
też to, że w domu nie ma innego członka 
rodziny, który mógłby zapewnić dziecku 
opiekę – mówi Wojciech Ściwiarski. 

Członkiem rodziny, który może 
zapewnić opiekę dziecku, nie jest jednak: 

• osoba wykonująca pracę zdalną; 
• osoba całkowicie niezdolna do 

pracy; 
• osoba chora; 
• osoba, która ze względu na wiek jest 

niesprawna fizycznie lub psychicznie; 
• osoba, która prowadzi gospodar-

stwo rolne; 
• pracownik odpoczywający po pracy 

na nocnej zmianie; 
• osoba, która prowadzi działalność 

pozarolniczą; 
• osoba niezobowiązana do sprawo-

wania opieki na podstawie przepisów 
Kodeksu rodzinnego i opiekuńczego, 
jeśli odmawia tej opieki.

ca. Ponadto kierowca volvo uderzył w 5 
osób, które udzielały pomocy poszko-
dowanemu 24-latkowi, a następnie naje-
chał na leżącego na jezdni łosia i uderzył 
w skodę. 

Ciechanowscy policjanci wyjaśniają 
dokładne przyczyny i okoliczności tego 
zdarzenia.                                              rdk

Nie zabrakło różnorodnych gier i ani-
macji dla najmłodszych.

Niedziela rozpoczęła się mszą św. 
w Bazylice z udziałem XVII-wiecznego 
wojska Rzeczpospolitej.

Po mszy nastąpiła parada Wiktorii 
Wiedeńskiej – przejazd orszaku kró-
la Jana III Sobieskiego i Królowej 
Marysieńki do zamku w asyście wojska 
i dam dworu.

Po nim zaś kolejne pokazy -  musztra 
i wystrzały polskiej piechoty, pokaz walki 
szablą i gawęda o husarii.

Ostatnim akcentem był Wielki Finał 
Polskiej Ligi Husarskiej, turnieju dla 

pejzażach, deformacjach kobiecych ciał, 
czasem kolażach, ale bliska jej jest, co 
można było zobaczyć w kawiarni W18, 
technika monotypii. 

- Monotypia to jest rodzaj grafiki, 
z której można uzyskać tylko jedną 

Zasiłek opiekuńczy nad zdrowym 
dzieckiem przysługuje wszystkim oso-
bom objętym ubezpieczeniem choro-
bowym, zarówno obowiązkowym, jak 
i dobrowolnym, bez okresu wyczekiwa-
nia. W przypadku osób prowadzących 
działalność gospodarczą, jeśli mają 
zadłużenie w ZUS-ie, które przekracza 
1 proc. minimalnego wynagrodzenia 
(aktualnie 43 zł), warunkiem otrzymania 
zasiłku opiekuńczego jest uregulowanie 
zadłużenia w ciągu 6 miesięcy od dnia 
powstania prawa do świadczenia. 

Maksymalny wymiar zasiłku opie-
kuńczego wynosi 60 dni w roku kalen-
darzowym. Ten limit ma zastosowanie 
do wszystkich członków rodziny, którzy 
są uprawnieni do zasiłku opiekuńczego, 
niezależnie od ich liczby oraz bez wzglę-
du na liczbę dzieci i innych członków 
rodziny wymagających opieki. 

Aby otrzymać zasiłek opiekuńczy, 
należy złożyć wniosek Z-15A oraz 
oświadczenie, że żłobek, klub dziecię-
cy, przedszkole lub szkoła, do których 
uczęszcza dziecko, zostały nieprzewi-
dzianie zamknięte.                                AZ

odbitkę. W skrócie, technika polega 
na tym, że na szybę nakłada się bar-
dzo cienką warstwę farby, a następnie 
praca zostaje odbita na papierze za 
pomocą wałka - wyjaśniła Urszu-
la Michalska.

 Pies policyjny Rico 
z ciechanowskiej komendy 
pomógł płońskim policjantom 
zatrzymać 46-latka, który w 
mieszkaniu i na terenie działki 
rekreacyjnej miał narkotyki. 
Pies wskazał miejsce ukrycia 
zakazanych substancji.

- Policjanci Zespołu do Walki z Prze-
stępczością Narkotykową płońskiej 
komendy ustalili, że 46-letni mieszkaniec 
Płońska w swoim miejscu zamieszka-
nia oraz na terenie działki rekreacyjnej 
w gm. Płońsk może posiadać narkoty-
ki. O pomoc w przeszukaniu obydwu 
miejsc kryminalni poprosili przewodnika 
z KPP w Ciechanowie z psem służbo-
wym o imieniu Rico, wyszkolonym do 

Malarka opisała, jak wygląda jej 
dzień twórczy, organizacja pracy, ale 
też jak przebiega proces tworzenia, 
który zazwyczaj żmudny i czasochłon-
ny. Samo malowanie jest już przy-

wyszukiwania zapachu narkotyków. 
W mieszkaniu 46-latka pies wyraźnie 
wskazał miejsce ukrycia zakazanych sub-
stancji. Była to szuflada stołu stojącego 
w kuchni. W niej ukryta była foliowa 
torebka z białym proszkiem. Taki sam 
proszek znajdował się na talerzu stoją-
cym na stole oraz na leżącej obok pla-
stikowej rurce i karcie – poinformowała 
kom. Kinga Drężek-Zmysłowska.

Jak dodaje rzecznik prasowa, podczas 
dalszych czynności na terenie działki 
należącej do mężczyzny, pies wskazał 
kilka miejsc ukrycia narkotyków - sześć 
torebek foliowych ze zbrylonymi i sypki-
mi substancjami koloru białego i żółtego 
w przyczepie kempingowej oraz cztery 
torebki z białym proszkiem w szklanym 
słoiku między paletami obok przyczepy. 
Badania wskazały, że jest to kokaina, 

amfetamina i mefe-
dron o łącznej wadze 
blisko 60 gramów.

46-latek trafił do 
policyjnego aresztu. 
Grozi mu do 3 lat 
więzienia. Policja 
sprawdza źródło 
pochodzenia zabez-
pieczonych środków 
odurzających oraz 
to, czy mężczyzna 
nie zajmował się 
ich dystrybucją.

RK
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Jedna z prac artystki

Jedno odbicie Urszuli Michalskiej
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Otwarcie wystawy – od lewej Magdalena Jabłońska 
i Urszula Michalska

Urszula Michalska (trzecia od lewej) w towarzystwie 
zaprzyjaźnionych artystów

jemnością, dostarcza mnóstwa emocji 
i dopaminy, których, jak mówi Urszula 
Michalska, potrzebuje w obcowaniu 
ze sztuką. Nie wstydzi przyznać się, 
że jest totalną „egoistką”, bo maluje 
tylko i wyłącznie dla siebie, nie zwra-

cając uwagi na trendy i to, co ludzie 
lubią oglądać.

Wernisaż poprowadziła bliska kole-
żanka malarki Magdalena Jabłońska, 
a otworzył go występ młodej, utalento-
wanej artystki Małgorzaty Plizak.

erem

Piknik 
z Husarią

ZUS

Zasiłek opiekuńczy w przypadku 
zamknięcia szkoły, przedszkola lub żłobka

7 osób w szpitalu

Wypadek w Bardonkach

Rico i jego czujny nos

Znalazł blisko 60 gramów narkotyków
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C
hociaż na Mazowszu nie 
ma wielkich jezior, gór ani 
morza, nasz region jest pełen 
ciekawych miejsc, zarów-

no pod względem historycznym, jak 
i turystycznym. Mamy piękne miasta, 
wspaniałe muzea, zamki, interesujące 
przyrodniczo miejsca, np. Kampinoski 
Park Narodowy. Nie wszyscy mieszkańcy 
Mazowsza zdają sobie jednak sprawę 
z bogactwa kulturowego i przyrodni-
czego naszego regionu. Aby to zmienić, 
Marzena Jabłońska, mieszkanka Lubo-

widza, stworzyła projekt „Odkrywamy 
piękno Mazowsza – wycieczki krajo-

znawczo-edukacyjne”, który zgłosiła 
do Budżetu Obywatelskiego Mazowsza 
(edycja na 2023 rok). Projekt jest skiero-

wany do mieszkańców gmin Lubowidz 
i Kuczbork w powiecie żuromińskim, 
szczególnie do dzieci, młodzieży, eme-

rytów, rencistów oraz osób z niepełno-

sprawnościami i ich opiekunów, w tym 
mieszkańców Domu Pomocy Społecznej 
w Bądzynie i podopiecznych MOPS 
Lubowidz i GOPS Kuczbork-Osada.

Projekt Marzeny Jabłońskiej 
bardzo spodobał się mieszkańcom 
i otrzymał 531 głosów. W tym roku 
przyszedł czas na realizację projektu, 
który samorząd Mazowsza dofinan-

sował kwotą 200 tys. zł.
– Moim zamysłem była przede 

wszystkim międzypokoleniowa inte-

gracja. Niestety, długotrwała izolacja 
w domach spowodowana pandemią 
doprowadziła do zanikania relacji spo-

łecznych. Poza tym zauważyłam, ile 
radości sprawia dzieciom i osobom star-
szym wspólne spędzanie czasu. Wtedy 
w mojej głowie zaczął kiełkować pomysł, 
aby spróbować na nowo zintegrować 
naszą lokalną wspólnotę – relacjonuje 
Marzena Jabłońska.

Pani Marzena, która jest także soł-
tysem Lubowidza i społeczniczką, 
a zawodowo zajmuje się prowadzeniem 
kwiaciarni, od czasu do czasu organizuje 
także wycieczki. Zauważyła, że to wła-

śnie podczas nich zawiązują się trwałe 
więzi. Czemu zatem nie integrować 
mieszkańców, pokazując im piękno ich 
małej ojczyzny?

Ciechanów i Warszawa
Konkurs na realizację projektu 

wygrało Stowarzyszenie „Kompas” 
z Płocka, a pierwsza wycieczka odbyła 
się na początku sierpnia. Grupa poje-

chała do Muzeum Romantyzmu w Opi-
nogórze i Zamku Książąt Mazowieckich 
w Ciechanowie. Jak podkreśla autorka 
projektu, uczestnicy byli zachwyceni 
tymi niezwykłymi miejscami. Największy 
zachwyt uczestników wzbudziły kolekcja 
obrazów i zabytków w muzeum w Opi-
nogórze, a także ptaszarnia, gdzie moż-

na zobaczyć pawie, egzotyczne bażanty 
i papugi.

– To właśnie w Opinogórze zrozu-

miałam, jak wielki sens ma ten projekt, 
chociaż przecież jest tak niepozorny. 
Jeden z młodszych uczestników, zma-

gający się z niepełnosprawnością, pod-

szedł do mnie z babeczką w podzięko-

waniu za ten wyjazd, a ja wzruszyłam 
się do łez. Jestem ogromnie wdzięczna 
samorządowi Mazowsza za tę możli-
wość, za to, że osoby wykluczane mogą 
zobaczyć i odkryć piękno tych miejsc 
– wskazuje pani Marzena.

Na uczestnikach wycieczki wrażenie 
zrobił także widok z zamkowych baszt 

w Ciechanowie i ogromne miecze, jaki-
mi posługiwali się niegdyś rycerze.

Na kolejną wycieczkę mieszkań-

cy obu gmin wybrali się do stolicy. 
Zresztą była to jedna z dwóch zapla-

nowanych wycieczek dotyczących ser-
ca Mazowsza. W sierpniu uczestnicy 
projektu zwiedzili Centrum Nauki 
Kopernik i z pokładu statku wyciecz-

kowego podziwiali uroki stolicy. 
Zwieńczeniem tego dnia była wizyta 
w warszawskim ZOO.

li udział w warsztatach ze strzelania 
z łuku oraz walce na miecze.

Mazowsze to nie tylko miejsca, ale 
również ludzie tworzący jego historię. 
W ostatnią sobotę sierpnia odbyła się 
kolejna wycieczka w ramach projektu, 
tym razem do rodzinnego domu pol-
skiego kompozytora Fryderyka Cho-

pina. Grupa zwiedziła Żelazową Wolę 
i poznała bliżej twórczość wybitnego 
artysty. Stamtąd uczestnicy udali się 
do dawnej stolicy Polski – Płocka. Jest 
to miejsce, które każdy mieszkaniec 

Mazowsza powinien odwiedzić, cho-

ciażby dla wspaniałych widoków ze 
Wzgórza Tumskiego. Grupa chętnie 
wysłuchała bogatej historii miasta, które 
w latach 1079–1138 było stolicą kraju.

Wymiana kulturowa
Jedna wycieczka w ramach projektu 

odbyła się poza województwo mazo-

wieckie – do Korycin na Podlasiu. 
Dlaczego? – Koryciny to miejscowość 
położona blisko pogranicza historycznej 
krainy, jaką jest Mazowsze, które kiedyś 
zajmowało inny obszar niż obecne woje-

wództwo mazowieckie. Ta wycieczka 
była ważna z powodu zróżnicowania 
kulurowego i jego wpływu na cały 
region. W Korycinach ścierają się ślady 
osadnictwa mieszkańców rzymskoka-

tolickich, prawosławnych i wyznania 
judaistycznego. Naszym celem był 
również Ziołowy Zakątek, czyli gospo-

darstwo agroturystyczne połączone 
ze skansenem i Podlaskim Ogrodem 
Botanicznym. W Ziołowym Zakątku 
są uprawiane rośliny zagrożone wygi-
nięciem – relacjonuje autorka projektu.

Uczestnicy wycieczki w Korycinach 
wzięli udział w warsztatach zielar-

skich. Robili też własne nalewki na 
różne dolegliwości. Dowiedzieli się, 
że istnieją mieszanki ziół do nalewki 
działające odrobaczająco. – To był 
bardzo ciekawy aspekt wycieczki. Pani 
uświadomiła nam, że odrobaczamy 
zwierzęta, ale sami nie dbamy o swój 
organizm w tym zakresie. To była bar-
dzo pouczająca wycieczka – wskazuje 
Marzena Jabłońska.

Autorka projektu zdradziła, że następ-

ny wyjazd, który odbędzie się pod koniec 
września, będzie swego rodzaju niespo-

dzianką dla gospodarzy. Mieszkańcy 
wyruszą bowiem na piękne Kurpie 
Zielone, gdzie zwiedzą trzy skanseny 
i zapoznają się z tutejszą kulturą ludową.

– Pomyślałam, że warto zabrać tak-

że nasze zawkrzańskie stroje ludowe 
i zaprezentować je mieszkańcom Kurpi 
– zapowiada pani Marzena.

Będzie to zatem okazja do wymiany 
kulturowej dla mieszkańców północno-

-zachodnich i północno-wschodnich 
krańców Mazowsza.

Efekty są już widoczne
Przed mieszkańcami jeszcze cztery 

wyjazdy. Oprócz wspomnianych Kur-
pi niebawem odbędzie się wycieczka 
o charakterze stricte historycznym                       
– do Muzeum Powstania Warszaw-

skiego i do Twierdzy Modlin. Kolejnym 
celem wyjazdu będzie urokliwie poło-

żony zamek w Liwie, zwany ostatnim 
bastionem Księstwa Mazowieckiego, 
gdzie siedzibę ma Muzeum-Zbrojow-

nia. Ostatnim etapem realizacji pro-

jektu będzie dwudniowa wycieczka na 
południowy kraniec 
województwa – do 
Radomia i Muzeum 
Ludowych Instru-

mentów Muzycz-

nych w Szydłowcu, 
gdzie są zaplanowa-

ne warsztaty z gry 
na flecie. Organi-
zatorzy wycieczek 
starają się, żeby 
w każdym turnusie 
uczestniczyły inne 
osoby, tak aby jak 
najwięcej miesz-

kańców poznało 
uroki Mazowsza. 

Na każdą wycieczkę wyjeżdża autoka-

rem 50 osób, czyli łącznie Mazowsze 
zwiedzi 400 mieszkańców dwóch gmin 
w powiecie żuromińskim. 

– Efekty tych wyjazdów są już widocz-

ne. Uczestnicy nawiązują relacje, pozna-

ją się, integrują, a przede wszystkim 
odkrywają swoje województwo, które 
skrywa wiele pięknych, wartych odwie-

dzenia miejsc. Dzięki temu mieszkańcy 
mają świadomość, że nie muszą daleko 
wyjeżdżać, żeby zobaczyć coś warto-

ściowego, z czym mogą się przecież 
utożsamiać. Mazowsze jest rozległe 
i interesujące – podsumowuje Marze-

na Jabłońska. I dodaje: – To wszystko 
nie byłoby możliwe, gdyby nie wsparcie 
samorządu województwa mazowiec-

kiego. Budżet Obywatelski Mazowsza 
daje naprawdę dużo możliwości, które 
można wykorzystać. Warto zgłaszać 
swoje inicjatywy, angażować się, także 
poprzez głosowanie. Czasami niewiele 
trzeba, aby dać komuś radość.

Pod koniec roku ruszy kolejna edycja 
BOM. Już teraz zachęcamy do składania 
wniosków i realizowania projektów, które 
przysłużą się mieszkańcom naszego woje-

wództwa.
KLAUDIA KUJAWA

MAZOWSZE 524 września 2024 r.TYGODNIK CIECHANOWSKI NR 39

Budżet Obywatelski Mazowsza

Odkrywają piękno ziemi mazowieckiej
Czy byliście w zamkach w Liwie lub Czersku? Wiecie, gdzie jest 
Muzeum Ludowych Instrumentów Muzycznych? W jakim mieście 
urodził się Chopin? Te i wiele innych miejsc skrywa Mazowsze. 
Ich odkrywaniem zajmują się mieszkańcy dwóch gmin 
w powiecie żuromińskim, a to wszystko dzięki wsparciu 
samorządu województwa mazowieckiego.

Płock i Czersk
Kolejna wycieczka w ramach pro-

jektu „Odkrywamy piękno Mazowsza 
– wycieczki krajoznawczo-edukacyjne” 
realizowanego dzięki środkom z Budże-

tu Obywatelskiego Mazowsza odbyła 
się do Zamku Książąt Mazowieckich 
w Czersku, niedaleko Góry Kalwa-

rii. Czersk, wieś na wysokiej wiślanej 
skarpie, dawniej był stolicą ziemi czer-
skiej i siedzibą książąt mazowieckich, 
potem własnością królów polskich. 
Ludzie osiedlali się w tej okolicy już 
przed tysiącami lat, tu krzyżowały się 
szlaki handlowe, tu znajdowała się pil-
nie strzeżona przeprawa przez Wisłę. 
Średniowieczny gotycki zamek w Czer-
sku został wybudowany przez księcia 
Janusza Starszego na przełomie XIV 
i XV wieku na miejscu wcześniejszego 
grodu. Chociaż w ciągu wieków został 
bardzo zniszczony, jego wyniosłe wieże 
górujące nad okolicą nadal świadczą 
o wspaniałej historii Mazowsza. Miesz-

kańcy gmin Lubowidz i Kuczbork wzię-
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Na ostatniej Sesji Rady Gminy 
Ojrzeń, 23 września br, radni 
uchwalili nowe logo Gminy 
Ojrzeń. Logo to, będące nowym 
symbolem wizualnym gminy, 
nawiązuje do herbu i łączy 
w sobie elementy podkreślające 
przywiązanie do lokalnej 
tradycji oraz natury.

Wprowadzenie logo przynosi Gminie 
Ojrzeń wiele korzyści. Przede wszyst-

Sytuacja powodziowa na 
południu Polski wiąże się nie 
tylko z mobilizacją i chęcią 
pomocy. To także niestety pole 
do działania dla wszelkiej maści 
oszustów.

Fałszywe wiadomości rzekomo od 
RCB, przejęcia kont na social mediach 
i fałszywe zbiórki - to tylko niektóre 
z pojawiających się oszustw.

Fałszywe wiadomości SMS, które 
oszuści rozsyłają podszywając się pod 
Alert RCB, zawierają linki, w które nie 
należy klikać (prawdziwe alerty nie 
zawierają żadnych linków). Autentycz-
ność Alertu RCB można zweryfikować 
poprzez stronę www lub w mediach 
społecznościowych Rządowego Cen-
trum Bezpieczeństwa.

Aby uniknąć fałszywych zbiórek, nale-
ży wspierać tylko te oficjalne, organizo-
wane przez znane i zaufane organizacje, 
weryfikować strony internetowe oraz 
profile społecznościowe ze zbiórkami 
(czy np. organizatorzy udostępniają 
swój kontakt np. telefon, mail), uwa-
żać na podejrzane wiadomości e-mail, 
SMS-y lub komunikaty w mediach 
społecznościowych. W przypadku 
wątpliwości najlepiej skontaktować się 
bezpośrednio z organizatorami.

Oszuści próbują także przejąć konta 
na profilach społecznościowych.

- W tym celu przygotowują krzykliwy 
nagłówek ze zdjęciem, np. dziecka lub 
zwierzęcia w sytuacji zagrożenia. Do 
wpisu dołączony jest link, w który należy 
kliknąć i zalogować się podając swoje 
wrażliwe dane. Podanie tych danych na 

kim nowoczesna identyfikacja wizualna 
pozwoli na lepsze promowanie gminy, 
zarówno w kontekście regionalnym, 
jak i krajowym. Logo symbolizuje siłę, 
trwałość oraz bliskość z naturą, co czyni 
gminę rozpoznawalną i atrakcyjną dla 
potencjalnych inwestorów i partnerów. 
Jest to również ważny krok w budo-
waniu silnej tożsamości lokalnej, która 
pomoże mieszkańcom identyfikować się 
ze swoim miejscem zamieszkania oraz 
wzmocni więzi społeczne.

AB

podstawionej stronie powoduje przejęcie 
naszych danych do logowania. Pamię-
taj! Jeśli jesteś już zalogowany na swoim 
koncie, nie ma konieczności ponow-
nego logowania! Nie podawaj loginu 
i hasła. Nie panikuj. Po prostu zamknij 
podejrzaną stronę – informuje Centralne 
Biuro Zwalczania Cyberprzestępczości.

Cyberoszuści, plaga dzisiejszych cza-
sów, nie zwalniają tempa. 

17 września do pułtuskich policjantów 
zgłosił się 62-letni mieszkaniec powiatu, 
który w sierpniu znalazł na jednym ze 
znanych portali społecznościowych post 
o możliwości zainwestowania pieniędzy 
w handel gazem. 

- Niezbędnym było podanie nume-
ru telefonu. Po podaniu numeru, tego 
samego dnia do mężczyzny zadzwoni-
ła kobieta mówiąca z akcentem obcej 
narodowości, przedstawiająca się jako 
Krystyna. W trakcie rozmowy, mężczy-
zna dowiedział się, że aby zainwesto-
wać pieniądze musi podać kod BLIK na 
kwotę 1000 zł. Po podaniu kodu BLIK, 
kobieta poinformowała mężczyznę, że 
rozpoczął inwestycję i wyśle mu link na 
którym miały pokazywać się pieniądze, 
które zarobił. 62 latek wszedł w link, któ-
ry zawierał wykresy, jednak nie wiedział 
co one oznaczają. Mężczyzna zalogował 
się w aplikacji mobilnej swojego banku, 
jednak nie zauważył nic podejrzanego. 
Po raz kolejny logowania dokonał po 
kilku dniach. Na swoim koncie zauważył 
wpływy i wypływy pieniędzy na łączną 
kwotę 31 100 zł. Jedyne środki pienięż-
ne, które stracił to 1000 zł – przekazała 
rzecznik prasowa pułtuskiej policji.

Tymczasem ponad 32 tys zł. straci-
ła 65-letnia kobieta, która myślała, że 

wygrała w konkursie i aby otrzymać 
wygraną, za pomocą komunikatora 
podała numer karty kredytowej i kody 
autoryzacyjne

- Dostała wiadomość od koleżanki na 
portalu społecznościowym, że w znanym 
sklepie internetowym, z którego wielo-
krotnie korzystała, wygrała w konkursie 
i otrzymała kupon podarunkowy. W dal-
szych wiadomościach poinformowano 
65-latkę, że aby otrzymać wygraną musi 
podać numer swojej karty kredytowej. 
Kobieta wysłała numer karty, lecz żad-
nych pieniędzy nie otrzymała. W dalszej 
korespondencji za pomocą komunika-
tora przekazała kolejne kody autory-
zacyjne. Po zalogowaniu się na stronę 
swojego banku 65-latka zorientowała 
się, że padła ofiarą oszustów. Straciła 
ponad 32 tys. zł – informuje mł. asp. 
Bielińska.

Policjanci ostrzegają przed oszustami, 
którzy podają się za znajomych, wysy-
łając wiadomości na portalach społecz-
nościowych z prośbą o podanie numeru 
telefonu. 

- Na uzyskane bezprawnie nume-
ry telefonu w przesyłają wiadomości 
o wygranej w konkursie. Jednak celem 
otrzymania nagrody na swoje konto 
bankowe, konieczne jest przesłanie przez 
rzekomych laureatów konkursu wyge-
nerowanych kodów BLIK. Płatności 
z wykorzystaniem kodu BLIK realizo-
wane są natychmiastowo – mówią funk-
cjonariusze.

Policjanci apelują o zachowanie 
zdrowego rozsądku i czujność, a przy 
tym weryfikację rozmówców proszących 
o przekazanie swoich danych.

RK

Spontanicznie i ofiarnie 
odpowiada społeczeństwo 
powiatu mławskiego na apele 
o pomoc dla powodzian w 
południowej Polsce. Na lokalnym 
gruncie ogłosili je burmistrz, 
wójtowie i starosta oraz jednostki 
Ochotniczej Straży Pożarnej 
i stowarzyszenia społeczne. 

W Mławie zbiórkę darów prowadzi 
(od poniedziałku 16 września) Sto-
warzyszenie Wspierania Społeczności 
Lokalnej „Bądźmy Razem”, które dzia-
ła przy Centrum Usług Społecznych, 
jednostce organizacyjnej samorządu 
miejskiego. Już w pierwszych dniach 
akcji do siedziby CUS (ul. J. Lelewela 
7) mieszkańcy dostarczyli wiele żyw-
ności o długim terminie ważności (np. 
konserwy, makaron, olej), wody mineral-
nej, płynów do dezynfekcji oraz innych 
środków czystości i higieny osobistej. 

Pracownica CUS Ewelina Kamińska 
mówi nam, że z największymi paczkami 
przychodzą tu ludzie w średnim wie-
ku, czyli prawdopodobnie stosunkowo 
najlepiej sytuowani. Gdyśmy z nią roz-
mawiali, do holu placówki wkroczył 40 
-letni mężczyzna z dwoma dużymi kar-
tonami wypełnionymi chemią gospodar-
czą i innymi artykułami higienicznymi. 
– To ode mnie i firmy, w której pracuję 
– oznajmił. Pani Ewelina zaznacza, że 
wśród dobrodziejów nie brakuje także 
osób w podeszłym wieku. Oni ze swej 
skromnej emerytury kupują to, czego 
powodzianie bardzo potrzebują. 

Jednocześnie na konto bankowe Sto-
warzyszenia „Bądźmy Razem” napływa-
ją pieniądze. Numer rachunku:  07 2030 
0045 1110 0000 0197 7130, z dopi-
skiem „Pomoc dla powodzian 2024”. 

- Wobec tych, którzy doświadczy-
li skutków kataklizmu, powinniśmy 

się wykazać nie tylko współczuciem, 
solidarnością czy modlitwą. Z myślą 
o nich powinniśmy otworzyć także 
nasze portfele - zwierza się nam pani 
Anna, którą spotkaliśmy w mławskim 
banku, gdy wypełniała druk przelewu 
gotówki. Na ten cel. Za chwilę iden-

tyczną operację wykona stojący obok 
niej wiekowy mężczyzna. – Obrazy ze 
zrujnowanego Lądku - Zdroju czy Nysy, 
jakie codziennie obserwuję na ekranie 
telewizora, wyciskają łzy z oczu. Tym 
nieszczęśliwym ludziom dam to, na co 
mnie stać - nie ukrywa. 

Z równą bezinteresownością reagują 
na niedolę ofiar powodzi mieszkańcy 
gmin wiejskich. Dary rzeczowe dla nich 
składają w siedzibach ośrodków pomocy 
społecznej i kultury, remizach strażac-
kich, szkołach (bliższe informacje na 
stronach internetowych urzędów gmin).

W gminie Dzierzgowo, dajmy na to, 
zbiórkę prowadzą szkoły i koła gospodyń 

wiejskich. - Widzimy dużą ofiarność 
mieszkańców. Mamy już kilkadziesiąt 
kartonów z produktami, w tym z karmą 
dla zwierząt domowych. Posegregujemy 
je i przekażemy do magazynu Komendy 
Powiatowej Państwowej Straży Pożarnej 
w Mławie – informuje nas Katarzyna 
Wójciak, st. referent ds. organizacyjno-
-administracyjnych, kadrowych i archi-
wum zakładowego tamtejszego Urzędu 
Gminy. 

W miniony piątek z Lipowca Kościel-
nego wyruszył pierwszy samochód 
z darami dla powodzian. Po drodze 
dołączył do konwoju, który koordyno-
wała poseł Anna Cicholska. 

W lipowieckiej gminie do akcji 
wparcia powodzian włączyły się koła 
gospodyń wiejskich, sołectwa, instytucje 
samorządowe, osoby prywatne. W tym 
pierwszym transporcie znajdowało mnó-
stwo rzeczy: żywność, środki czystości, 
rękawice, łopaty, opatrunki, leki, zabawki 
i przybory szkolne dla dzieci. - Jeste-
śmy poruszeni tą niebywałą ofiarnością 
mieszkańców. Bywało i tak, że osoby 
w starszym wieku, nie mogąc dotrzeć 
do sklepów, przynosiły pieniądze do 
sołtysów, aby oni w ich imieniu kupili to, 
co powodzianom jest niezbędne – mówi 
nam Agnieszka Lewandowska, pełniąca 
obowiązki dyrektor Gminnego Centrum 
Kultury, Sportu i Rekreacji w Lipowcu K.  

W miniony czwartek do akcji przystą-
piło mławskie starostwo - w porozumie-
niu ze Związkiem Powiatów Polskich. 
– Niezbędny jest, oprócz żywności czy 
artykułów codziennego użytku, taki 
sprzęt, jak zwłaszcza agregaty prądo-
twórcze, pompy szlamowe, ozonatory 
powietrza, gumowce, łopaty, wiadra, 
latarki, worki na piasek – zauważa sta-
rosta Witold Okumski. 

Dary rzeczowe przyjmuje magazyn 
Komendy Powiatowej Państwowej Stra-
ży Pożarnej (Mława, ul. Z. Padlewskiego 
15) od poniedziałku do piątku w godzi-
nach 8-15. 

Starostwo otworzyło też subkonto 
bankowe: 47 1090 2590 0000 0001 
5955 0280, z dopiskiem „Pomoc dla 
powodzian”. 

K.J.
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Pracownica CUS w Mławie Ewelina Kamińska przy produktach, które akurat podarowali mieszkańcy miasta

Powiat mławski 

Solidarność duchowa, materialna i finansowa

Nie tylko powódź

Oszuści nie zwalniają tempa Gmina Ojrzeń 
ma nowe logo
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- Postaraliśmy się o pogodę, wspólnie 
z księdzem kanonikiem, więc bawmy 
się i świętujmy – powiedziała w sobo-

tę ze sceny na rynku p.o. burmistrza 
Marzena Cendrowska, kiedy trady-

cyjny korowód dotarł już na miejsce, 
po czym, w towarzystwie całej miejskiej 
rady, oficjalnie otworzyła Dni Patrona 
i zaprosiła do wspólnej zabawy do póź-

nych godzin wieczornych.
A wszystko rozpoczęło się już 

w czwartkowy poranek na boisku 
Publicznej Szkoły Podstawowej nr 4 
z klasami sportowymi im. Ireny Sze-

wińskiej, gdzie odbyły się zawody 
lekkoatletyczne dla dzieci z rocznika 
2012 i młodszych. Tego samego dnia 
przedszkolaki i uczniowie szkół podsta-

wowych i ponadpodstawowych pobiegli 
w tzw. Małym Biegu Mateuszowym.

Z placu przed PBP im. J. Lelewela 
wyruszył XVII Wyścig po historii, czyli 
konkurs wiedzy o historii Pułtuska dla 
uczniów szkół podstawowych połączo-

ny z marszobiegiem i konkurencjami 
sprawnościowymi. Meta znajdowała się 
w Amfiteatrze im. Krzysztofa Klenczona 
w Domu Polonii. 

W Centrum Dziedzictwa Kulturowe-

go miała zaś miejsce promocja publikacji 
„Źródła i materiały do 
dziejów 13 p. p. z lat 
1918-1945. Relacje, 
wspomnienia, listy”, 
której autorami są 
Artur Samsel i Michał 
Filip Świdwa.

W piątek otwar-
ta została wystawa 
malarstwa Georgija 
Asłanjana w Kaplicy 
pw. św. Marii Magda-

leny. Tego dnia boga-

ty repertuar wydarzeń 
zapewnił Dom Polo-

nii. W Amfiteatrze 
odbył się najpierw 
VI Międzynarodowy 
Konkurs Piosenek 
Polskich Wykonaw-

ców lat 60. I 70. XX 
w. „W sześciu strunach zaklęta muzyka”, 
a także show taneczne Studia Tańca 
SWAG Olgi Nitkowskiej–Brejnak oraz 
koncert laureatów Konkursu Poezji 
i Piosenki Francuskiej Art Poetique.

W Domu Polonii, w Sali im. I. J. Pade-

rewskiego miała także miejsce wyjąt-
kowa uroczystość – 60-lecie Muzeum 
Regionalnego w Pułtusku (połączona 
z promocją XI tomu publikacji” Puł-
tusk. Studia i materiały z dziejów miasta 
i regionu”). 

- Jesteśmy bardzo dumni, że muzeum 
może obchodzić w tym roku swój jubi-
leusz i obchodzimy go w sposób bar-
dzo godny – powiedział nam dyrektor 
muzeum Andrzej Popowicz. - Przez 
trzy dni mamy ważne akcenty. Na uro-

czystość jubileuszową przybyło bardzo 
wielu znamienitych gości. Otrzymaliśmy 
medal honorowy „Pro Mazovia”, przy-

znany przez marszałka województwa 
mazowieckiego za całokształt działal-
ności. To dla nas wielkie wyróżnienie, 
dla wielu pokoleń muzealników i spo-

łeczników, którzy tworzyli tą instytucję. 
Rozpatrywany będzie także wniosek 
o nadanie medalu za zasługi dla miasta 
Pułtuska dla Muzeum Regionalnego 
w Pułtusku. To największe wyróżnienie, 
jakie może dostać instytucja od samo-

rządu pułtuskiego. W niedzielę uroczy-

sta msza święta celebrowana przez Jego 
Eminencję księdza biskupa Szymona 
Sułkowskiego, odprawiana w intencji 
mieszkańców ziemi pułtuskiej, ale rów-

nież w intencji pracowników muzeum 
i całej rady muzealnej.

Dodajmy, że muzeum, podczas trwa-

nia Dni Patrona, udostępniło bezpłatnie 
kilka ekspozycji („Średniowieczne pro-

to-miasto w Pułtusku. Multimedialna 
ekspozycja z dziejów kasztelanii mająt-
kowej biskupstwa płockiego” w wieży 
ratuszowej, „Preatorium Pultoviensis” 

w podziemiach daw-

nego ratusza, „Jezu-

ici w Pułtusku i ich 
dziedzictwo” w pod-

ziemiach we wzgórzu 
Abrahama, „To co naj-
lepsze - 60 lat Muzeum 
Regionalnego w Pułtu-

sku” w kamienicy przy 
ul. Rynek oraz wysta-

wę plenerową „60 lat 
Muzeum Regionalnego 
w Pułtusku” na ogro-

dzeniu Domu Polonii). 
W międzyczasie 

w hali sportowej PSP nr 
4 odbył się Turniej Teni-
sa Stołowego o Puchar 
Burmistrza Miasta 
Pułtusk, a wieczorem 
na Przystani Miejskiej 
- Mateuszowe Dance 
Party z DJ-em. Na ryn-

ku przed ratuszem sta-

nęły zaś „żarciowozy”. 
W sobotę już od 

samego rana zaplano-

wano kilka wydarzeń 
sportowych. Wśród 
nich były spławikowe 

zawody wędkarskie o Puchar Księdza 
Proboszcza, Turniej Tenisa Ziemnego 
o Puchar Burmistrza Miasta Pułtusk 
na kortach MOSiR, IX Bieg Mateuszo-

wy na dystansie 5 km ze startem i metą 
na ul. Rynek, turniej koszykówki 3x3 
o Puchar Burmistrza Miasta Pułtusk 
na boisku PSP nr 4, a także popołu-

dniowe Regaty Kajakowe im. Grzegorza 
Śniadowskiego z udziałem pułtuskich 
zakładów pracy, stowarzyszeń i grup 
w bazie Pułtuskiego Klubu Wodniaków.

W południe, w Domu Polonii w Sali 
Maneż, odbyła się uroczysta Sesja Rady 
Miejskiej w Pułtusku, z udziałem przed-

stawicieli sejmu, województwa, powiatu, 
instytucji, służb i duchowieństwa oraz 
przedstawicieli miasta partnerskiego 
Montmorency. Podczas sesji nastąpiło 

wręczenie medali „Za zasłu-

gi dla Miasta Pułtuska”. 
Medale otrzymali: wielolet-
nia sołtys wsi Grabówiec, 
radna miejska i społecznicz-

ka Henryka Pielachowska, 
wieloletnia dyrektor MCKiS 
Izabela Sosnowicz-Ptak, 
działacz niepodległościo-

wy i radny miejski Sławomir 
Latek, radny, radca prawny 
i działacz niepodległościo-

wy Krzysztof Milewski, 
wieloletni sołtys wsi Pło-

cochowo działacz, członek 
OSP Andrzej Mitkowski, 
lekarz i społecznik Leon 
Wiśniewski, grafik i rysow-

nik Zygmunt Zaradkiewicz 
oraz Muzeum Regionalne w Pułtusku. 
Na koniec muzyczną dedykację wyróż-

nionym zapewnili pedagodzy PSM 
I stopnia w Pułtusku Olena Taśnikiewicz 
i dyrektor Andrzej Ambroziak, którzy 
zagrali na fortepianie cykl miniatur Igna-

cego Jana Paderewskiego.
Ulicami Pułtuska (ze startem na ul. 

Stanisława Staszica przez ulicę Święto-

jańską w stronę rynku) ruszył tradycyjny 
barwny korowód. W paradzie, obok bur-
mistrz, rady miejskiej i gości, znalazły się 
szkoły i placówki oświatowe, instytucje 
i stowarzyszenia oraz mieszkańcy. Po 
dotarciu korowodu do rynku nastąpi-

ło powitanie uczestników XXVII Dni 
Patrona ze sceny głównej. 

To właśnie rynek (gdzie wcześniej sta-

nęły prezentacje pułtuskich zakładów 
pracy oraz kiermasz produktów regio-

nalnych) był do końca dnia miejscem 
imprezy. Część artystyczną rozpoczął 
koncert familijny zespołu Dźwiękoludki, 
następnie występ Miejskiej Młodzieżo-

wej Orkiestry Dętej OSP w Pułtusku 
oraz program artystyczny MCKiS. Wrę-

czono także nagrody i odbył się koncert 
laureatów VI Międzynarodowego Kon-

kursu Piosenek Polskich Wykonawców 
lat 60. i 70. XX w. „W sześciu strunach 
zaklęta muzyka. Wieczorem przyszedł 
zaś czas na dwa koncerty znanych wyko-

nawców. Najpierw zagrała słynna Budka 
Suflera, po niej zaś Baranovski.

Ostatni dzień rozpoczął się Grand 
Prix Pułtuska w badmintonie o Puchar 
Burmistrza Miasta Pułtusk w hali spor-
towej PSP nr 4. W południe w bazylice 
odprawiona została msza św. odpusto-

wa pod przewodnictwem JE ks. bisku-

pa Szymona Stułkowskiego. W Sali 
Koncertowej im. I. J. Paderewskiego 
w Domu Polonii rozegrano XI Memoriał 
Szachowy im. Zbigniewa Tyszkiewicza 
o Puchar Burmistrza Miasta Pułtusk, 
a w sali koncertowej Państwowej Szkoły 
Muzycznej I stopnia w Pułtusku odbył 
się koncert w wykonaniu pedagogów 
i uczniów PSM. Ostatnim akcentem 
był wieczorny Koncert zespołu Soun-

d’N’Grace w Bazylice.
Zatem… do zobaczenia za rok. 

Z pewnością warto odwiedzić w tych 
dniach „Wenecję Mazowsza”.

Organizatorami wydarzenia było mia-

sto i gmina Pułtusk, Miejskie Centrum 
Kultury i Sztuki oraz Akcja Katolicka 
przy Parafii św. Mateusza. Partnerem 
wydarzenia był Samorząd Wojewódz-

twa Mazowieckiego.
RK
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XXVII Dni Patrona Pułtuska

Cztery dni
wyjątkowych 
wrażeń

Tegoroczne, XXVII Dni Patrona Pułtuska św. Mateusza, 
to cztery dni - od 19 do 22 września – najróżniejszych 
wydarzeń kulturalnych, sportowych i rozrywkowych. 
Koncerty, występy artystyczne, turnieje sportowe 
i mnóstwo atrakcji, a do tego uroczysta sesja 
i barwny korowód. Emocji z pewnością nie zabrakło.

Pułtuski rynek podczas Dni Patrona

Wyróżnieni medalami „Za zasługi dla Miasta Pułtuska”

Burmistrz Marzena Cendrowska oficjalnie otwiera Dni Patrona

Barwny korowód ulicami miasta

Koncert Budki Suflera
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Powyższe żądanie wystosował do 
ciechanowskiego Zarządu Okręgowe-

go Polskiego Związku Łowieckiego 
pan Andrzej, mieszkaniec wsi Chotum 
w gminie Ciechanów. Powodem sta-

nowczej reakcji mieszkańca było zna-

lezienie na swojej posesji… pocisku, 
pochodzącego w jego ocenie z tamtejszej 
strzelnicy myśliwskiej.

Przebity panel
Pan Andrzej znalazł ów pocisk 

podczas prac pielęgnacyjnych tego 
lata, w usuwanych zaroślach tuż przy 
ścianie swojego domu. Jakiś czas póź-

niej zorientował się także, iż na dachu 
budynku, na panelu fotowoltaicznym 
widać otwór. Wyglądało to więc tak, 
jakby pocisk trafił w panel, po czym sto-

czył się z dachu. Według pana Andrzeja 
oznacza to wysoką parabolę jego lotu, 
wskutek czego spadając nie miał on 
już odpowiedniej energii kinetycznej, 
żeby całkowicie przebić panel i uszko-

dzić dachówkę. Prawdopodobnie nie 
mogło być zresztą inaczej – posesja pana 

Andrzeja znajduje się w odległości około 
kilometra od strzelnicy, a oddziela je wał 
ochronny oraz las. Mieszkaniec Cho-

tumia ocenia także, iż pocisk pochodzi 
z broni krótkiej.

- Ustalenie dokładnego czasu zdarze-

nia nie jest możliwe. Pocisk znalazłem 
na podjeździe przed domem poniżej 
przedziurawionego panelu podczas 
przycinania rosnących tam roślin. Było 
to ok. 2 miesiące temu. Po znalezie-

niu pocisku obejrzałem okno i ściany 
domu, ale nie zauważyłem uszkodzeń, 
więc pocisk „na razie” schowałem. Nie 
wpadłem na pomysł, aby wtedy wejść 
na dach i obejrzeć panele. Z poziomu 
ziemi otwór był praktycznie niewidocz-

ny, zwłaszcza, że był on tuż pod górną 
krawędzią w najwyżej położonym rzę-

dzie paneli (…) Wcześniej sprzątałem 
rośliny przed domem po zimie (koniec 
kwietnia) i wtedy pocisku z pewnością 
nie było. Biorąc to pod uwagę oceniam, 
że zdarzenie wystąpiło pomiędzy koń-

cem kwietnia a początkiem lipca 2024 
– odpowiedział pan Andrzej w piśmie 
z 2 września poproszony o udzielenie 
dodatkowych wyjaśnień.

Mieszkaniec Chotumia, z pomocą 
fachowca, zdemontował uszkodzony 

panel. Nie zgłosił także wtedy zdarze-

nia służbom. Jak pisał, szczęśliwie nikt 
dotychczas nie doznał obrażeń, więc nie 
wydawało mu się to konieczne.

- Uznałem, że dla mnie i dla mojej 
rodziny ważniejsze jest zapewnienie bez-

pieczeństwa na przyszłość, niż docho-

dzenie komu „wyrwał się” jakiś przypad-

kowy strzał w trudnym do precyzyjnego 
zdefiniowania czasie – stwierdził.

Pan Andrzej przekazał także PZŁ 
zdjęcia (budynku, panelu i pocisku) 
i umożliwił dokonanie oględzin.

Kwestia bezpieczeństwa
- Chociaż podane przez pana infor-

macje (…) są niestety zbyt ogólne, aby 
jednoznacznie ustalić odpowiedzialność, 
pragniemy poinformować, że w naj-
bliższym czasie planujemy podjęcie 
dodatkowych działań mających na celu 
dalsze zwiększenie bezpieczeństwa na 
strzelnicy – poinformował PZŁ.

Jako działania te związek wymienił 
podwyższenie wałów ochronnych na 
wybranych odcinkach oraz modernizację 

infrastruktury poprzez wprowadzenie 
dodatkowych środków monitorowania 
(montaż kamer, które rejestrować będą 
wszystkie sesje strzeleckie).

- Zapewniamy, że nasza strzelnica 
działa zgodnie z obowiązującymi prze-

pisami prawa oraz spełnia wszystkie 
normy bezpieczeństwa. Jednakże, mając 
na uwadze zgłoszone przez pana obawy, 
chcemy wdrożyć dodatkowe środki, aby 
jeszcze bardziej podnieść standardy bez-

pieczeństwa. Prosimy o zrozumienie, że 
ze względu na brak precyzyjnych danych 
i dowodów, takich jak zgłoszenie zdarze-

nia odpowiednim służbom w momencie 
jego wystąpienia, nie jesteśmy w sta-

nie dokładnie prześledzić incydentu. 
Jeżeli w przyszłości wystąpią jakiekol-
wiek podobne sytuacje, zachęcamy do 
natychmiastowego kontaktu z ZO PZŁ 
w Ciechanowie, co umożliwi przepro-

wadzenie rzetelnej analizy. Jesteśmy 
otwarci na dalszą współpracę i zapew-

niamy, że nasze działania mają na celu 
zapewnienie pełnego bezpieczeństwa 
wszystkim osobom, nie tylko przeby-

wającym w pobliżu strzelnicy, ale przede 
wszystkim mieszkańcom miejscowości 
Chotum – brzmiała odpowiedź.

Odpowiedź, którą pan Andrzej zde-

cydowanie nie był usatysfakcjonowany. 
Nie chce on bowiem czekać możliwe 
podobne sytuacje, które mogą wystąpić 
w przyszłości, dodając przy okazji, iż 
zdążyły już takowe wystąpić… w prze-

szłości. 
- Już około 3-4 lata temu zdarzyło 

się tak, że kiedy stałem na działce wraz 
z żoną, pocisk „gwizdnął” pomiędzy 
nami. Oboje posłyszeliśmy, jak „zatrze-

potał” w zaroślach. Interweniowałem 
wtedy u osoby administrującej strzel-
nicą, ale skończyło się to na niczym. 
Z rozmowy wynikało, że mój opis sytu-

acji nie był zbyt wiarygodny, a niestety 
nie byłem w stanie zlokalizować poci-
sku jako dowodu. Tym razem pocisk 
trafił w panel fotowoltaiczny i po jego 
przebiciu stoczył się z dachu. Nie mam 
żadnych wątpliwości, że ta sytuacja sta-

nowi zagrożenie dla życia – podkreślił.

Stanowisko PZŁ
Zwróciliśmy się zatem z prośbą 

o komentarz do ciechanowskiego 
oddziału PZŁ.

- W odniesieniu do incydentu, któ-

ry miał rzekomo miejsce na strzelnicy 

w Chotumiu, Zarząd Okręgowy Polskie-

go Związku Łowieckiego w Ciechanowie 
pragnie przedstawić swoje stanowisko 
oraz podkreślić działania podejmowane 
w celu zapewnienia bezpieczeństwa na 
obiekcie. Przede wszystkim, pragniemy 
wyrazić głębokie zaniepokojenie incy-

dentem i zapewnić, że bezpieczeństwo 
uczestników, jak i mieszkańców okolicz-

nych terenów, jest dla nas priorytetem. 
Strzelnica w Chotumiu funkcjonuje 
zgodnie z wszystkimi wymaganymi 
normami prawnymi oraz przepisami, 
zarówno w zakresie prawa łowieckie-

go, jak i regulacji dotyczących strzelnic. 
Każdy tego typu obiekt musi posiadać 
stosowne pozwolenia oraz podlegać 
regularnym kontrolom. Strzelnica 
w Chotumiu spełnia wszelkie formalne 
wymogi, zarówno techniczne, jak i bez-

pieczeństwa. Obiekt jest wykorzystywany 
przez członków PZŁ do szkolenia i przy-

strzeliwania broni, a także przez inne 
grupy, takie jak służby mundurowe, co 
podkreśla jego wielofunkcyjność. Każde 
ze strzelań i treningów jest ewidencjo-

nowane oraz prowadzone pod nadzo-

rem wykwalifikowanego instruktora 
strzelectwa. Nie jest jednak możliwe, 
aby strzał oddany zgodnie z prawi-

dłami strzelań i regulaminem 
strzelnicy mógł bezpośrednio 
opuścić teren strzelnicy. Co 
do incydentu potwierdzenie 
rykoszetu lub przekroczenia 
regulaminu strzelnicy mogą 
wykazać szczegółowe bada-

nia balistyczne, które obecnie 
są niemożliwe ze względu na 
zniszczenie śladów zdarze-

nia przez poszkodowanego. 
Podkreślamy, że mimo braku 
dowodów potwierdzających, iż 
pocisk pochodził ze strzelnicy 
w Chotumiu, podjęliśmy decy-

zję o wdrożeniu dodatkowych 
działań mających na celu dalsze 
podniesienie poziomu bezpie-

czeństwa na naszym obiekcie. 
W ramach stałej modernizacji 
planujemy przegląd i wzmoc-

nienie infrastruktury, w tym 
wałów ochronnych. Strzelnica 
w Chotumiu pozostaje miej-
scem spełniającym wszystkie 
wymagane normy bezpieczeń-

stwa, a my jako Zarząd Okrę-

gowy PZŁ w Ciechanowie 
będziemy nieustannie dążyć do 
utrzymania najwyższych stan-

dardów bezpieczeństwa w tym 
zakresie. Dziękujemy za inter-

wencję i zapewniamy, że podejmujemy 
wszelkie kroki, aby strzelnica spełniała 
najwyższe standardy bezpieczeństwa 
– przekazała nam Katarzyna Dudek, 
Łowczy Okręgowy PZŁ ZO Ciechanów.

Wyjaśnią służby
Skąd zatem wziął się ów pocisk na 

posesji mieszkańca Chotumia? Wyja-

śniać to będą odpowiednie służby. Pan 
Andrzej ostatecznie złożył bowiem w tej 
sprawie zawiadomienie na ciechanow-

skiej komendzie policji.
- W związku ze zgłoszeniem uszko-

dzenia panelu fotowoltaicznego, który 
według 67-letniego mieszkańca pow. 
ciechanowskiego, został uszkodzony 
przez pocisk pistoletowy pochodzący 
najprawdopodobniej ze strzelnicy, cie-

chanowska policja prowadzi postępo-

wanie przygotowawcze w kierunku art. 
160 k.k. i wyjaśnia dokładne okoliczności 
zdarzenia oraz czy doszło do naraże-

nia na bezpośrednie niebezpieczeństwo 
utraty życia albo ciężkiego uszczerbku 
na zdrowiu 67-latka – przekazała asp. 
Magda Sakowska z KPP w Ciechano-

wie.
RK

Pan Bóg kule nosi... nad Chotumiem
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„Żądam natychmiastowego wstrzymania jakiegokolwiek strzelania 
na ww/strzelnicy do czasu takiego jej przeorganizowania 
(bądź) przebudowy, które zagwarantuje bezpieczeństwo osób 
przebywających na działce”.
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W miniony piątek w Muzeum 
Szlachty Mazowieckiej 
otwarto wystawę  „W kręgu 
sztuki naiwnej”. Pojawiło 
się tam 10 artystów, którzy 
charakteryzowali się tego 
gatunku twórczością. Wystawę 
będzie można oglądać do 10 
stycznia 2025 roku. 

Wiele lat toczą się dyskusje na temat 
Art Brut (sztuka surowa, sztuka ludzi 
prostych). Od pół wieku niemal istnie-

je już na rynku sztuki, wystawiana jest 
w galeriach, muzeach, targach i domach 
aukcyjnych. Według prof. Aleksandra 
Jackowskiego – krytyka i znawcy sztuki 
naiwnej, ludzie uprawiający Art Brut 
wychodzą poza normy kultury, która 
jest systemem nakazów, zakazów, reguł 
i norm. Cechuje ją spokój, świeżość 
spojrzenia i nie-

zależność od 
zastanych wzo-

rów, zarówno 
sztuki oficjalnej, 
jak i cechującej 
określoną war-
stwę społeczną 
i region. Tworzą 
dla siebie, nigdy 
dla odbiorcy. 
Pokazują „oto 
ja”, nie zmie-

niają się. Jest to 
wspólnym mia-

nownikiem tej sztuki. Autorzy 
nie dążą do jakiegokolwiek 
uznania społecznego, najczę-

ściej nie wiedzą, że działają 
w dziedzinie artystycznej i czę-

sto nie chcą pokazywać swoich 
prac. Wystawa sztuki naiwnej, 
prezentowana w ciechanowskim 
muzeum zasługuje na najwyż-

szą uwagę. 
Piotr Kaszubowski, który 

jest kuratorem wystawy pre-

zentuje artystów niezwykłych. 
Wśród nich znany szeroko Nikifor 
Krynicki - (Epifaniusz Dwornik). To 
najsłynniejszy przedstawiciel prymity-

wizmu w Polsce. Uważany był za nie-

pełnosprawnego intelektualnie. Jego 
twórczość odkryta została w latach 
trzydziestych, ale dopiero po wojnie spo-

pularyzowali ją krakowscy krytycy sztuki. 

Nikifor zmarł w 1968 
r. W naszym ciecha-

nowskim muzeum 
znajduje się 14 prac, 
zakupionych w swo-

im czasie od kolek-

cjonera. Dziś raczej 
trudno byłoby naszej 
placówce zgromadzić 
taką kolekcję, bowiem 
prace Nikifora osiąga-

ją na aukcjach bardzo 
wysokie ceny. 

Ciechanowskie 
muzeum posiada 
sporą kolekcję prac 
innej artystki tego 
nurtu Marianny Razik. 
Twórczyni jest bohater-
ką książki „Cyrkówka 
Marianna” Anny 
Fryczkowskiej 

wydanej w 2020 r. Mariana Razik zwią-

zana jest ze Strzegowem.
W 1945 r. poznała Franciszka Razika 

- artystę cyrkowego, więźnia Stutthofu. 
Zostali małżeństwem i stworzyli cyr-
kową trupę. Po jego śmierci Mariana 
zaczęła malować. Malowała obrazy na 
płótnie w formie makat - sceny religij-

ne i patriotyczne. W 1991 otrzymała 
nagrodę Oskara Kolberga. Jej prace 

trafiły do wielu muzeów 
- m.in. Mazowieckiego 
w Płocku i Etnograficz-

nego w Toruniu. Zmarła 
w 2000 r., zaś mieszkańcy 

Strzegowa urządzili Izbę jej 
pamięci. 

Kolejnym i jedynym żyjącym arty-

stą, pokazanym na wystawie, jest 
Andrzej Staszewski. Uro-

dził się we wsi Ulatowo-

-Gać w gminie Krzynowłoga Mała. Od 
połowy lat 70. zaczął brać udział w prze-

glądach sztuki nieprofesjonalnej orga-

nizowanych przez przasnyską placówkę 
kultury. W 1980 r. zamieszkał w Krajewie 
Wielkim. W 2010 r. zorganizowano jego 
duże wystawy w Krzynowłodze Małej 
i przasnyskim Muzeum Historycznym. 

Towarzystwo Przyjaciół Ziemi Przasny-

skiej wydało album poświęcony jego 
twórczości. Należy do najpłodniejszych 
twórców mazowieckich. Źródłem jego 
artystycznej inspiracji jest Biblia, a jego 
rzeźby można spotkać w kilkudziesięciu 
kościołach województwa mazowieckiego 

i sąsiednich. Wyrzeź-

bieni przez artystę 
święci zamieszkują 
przydrożne kapliczki. 
Jego prace znajdują 
się w przasnyskich 
muzeach - Histo-

rycznym i Weterynarii 
Wiesławy i Waldema-

ra Krzyżewskich oraz 
w Muzeum Polskiej 
Sztuki w Otrębusach.

Wyjątkowymi są 
prace Stanisława Zagajewskiego. To 
wypalane w glinie maski i zwierzęta. 
Artysta mieszkał wiele lat we Włocławku. 
Żył jak abnegat ze swoimi psami, które 
ogrzewały go zimą, a rzeźbienie w glinie 
było jego wielką pasją. Stała ekspozycja 
jego prac znajduje się w Muzeum Ziemi 
Kujawskiej i Dobrzyńskiej we Włocław-

ku. Jego zbiory mają muzea Etnograficz-

ne w Warszawie, Śląskie w Katowicach, 
Etnograficzne w Toruniu, a także Col-
lection de I Art But w Lozannie. Zmarł 
w 2008 r. 

Jędrzej Wawro w latach trzydziestych 
ubiegłego wieku stał się uznanym twórcą 
w skali całego kraju. Pisano o nim, że 
obok Wita Stwosza i Ksawerego Duni-
kowskiego był najlepszym polskim 
rzeźbiarzem. Jego jedynym narzędziem 
rzeźbiarskim był owinięty szewski nóż. 
Zmarł w 1937 r. 

Pozostali twórcy prezentowani na 
wystawie to Halina Bieniek, Halina 
Szczypawka Ptaszyńska, Jadwiga Czar-
necka, Bazyli Albiczuk i Teofil Ociepka. 
O wszystkich tych postaciach można 
przeczytać na starannie przygotowanych 
przejrzystych planszach. Założeniem tej 
wystawy jest bowiem pokazanie nie tylko 
samych prac, ale także przedstawienie 
sylwetek ich autorów. 

- Przedstawiamy tych twórców tak 
– mówił Piotr Kaszubowski - żeby opo-

wieść o nich było jak najpełniejsza. To 
jest ważne, żeby wiedzieć, z jakiego śro-

dowiska pochodzili i w jakim tworzyli. 
Czy spotkał ich los wiejskich odmień-

ców, czy uznanie w swoim środowisku, 
bo wiemy, że z tym bywało różnie. 
Twórców naiwnych, czyli samorodnych 
dotykało często wyobcowanie.

Tworzyli w miastach i wioskach. Na 
wystawie, ze względu na nasz teren, 
mamy przede wszystkim twórców miesz-

kających na wsi.
Na wystawie w kręgu sztuki naiwnej 

zaprezentowane zostały obrazy i rzeźby 
ze zbiorów Muzeum Szlachty Mazo-

wieckiej uzupełnione o prace wybra-

nych twórców tego nurtu z kilku kolekcji 
muzealnych i zbiorów prywatnych. 

EWA STANGRODZKA-

KOZŁOWSKA
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W Muzeum Szlachty Mazowieckiej

Sztuka naiwna – Nikifor i inni

Kroniki ziemi
ciechanowskiej

Krótka historya 
pojednaniaZ

aprawdę powiadam wam, serce 
rośnie, albowiem wielki jest lud 
najjaśniejszej Rzeczpospolitej. 
Od lewa do prawa tragedyą 

wzruszony dary śle ku południowym 
krainom przez wielką wodę doświadczo-

nym. Król to, li chłop, magnat, li człek 
ubogi, prawy ci on, li lewy. Kasztelan, 
rządca, mer, pleban, dostojnik. Rze-

mieślnik, włościanin, szlachcic, li pańsz-

czyzny pozbawion. Wespół lud empatyi 
pełen i zmiłowania. Zaprawdę godne 
to i sprawiedliwe, słuszne i zbawienne.

Lecz oto tradycyi stało się zadość. 
Wnet łotry, huncwoty i zbiry wszelakie 
na krzywdzie człeczej dukaty zbierać 
poczęli, opozycya koalicyi przewiny 
wody wielkiej sprowadzenia zarzuca, 
a mycek srebrzystych nosiciele konden-

sacyi smugom na niebie złorzeczą. Krót-
ka zawżdy historya ludu Rzeczpospolitej 
w jednym kierunku spoglądania.

Po trzykroć u progu waśni kresu lud 
Rzeczpospolitej stawał, i po trzykroć 

w tragedyi obliczu. I po trzykroć swary 
swe spotęgował. 

Pierwej roku pańskiego dwa millenia 
roków pięć, kiedy dnia drugiego mie-

siąca czwartego z Tronu Piotrowego 
Janko Paweł ustąpił, coby posługę swą 
u boku Pana sprawować. W smucie tedy 
ogromnej jedności kraj Polan dostąpił. 
I stanął lewy obok prawego, pobożny 
przy bezbożnym, warszawski kibol przy 
krakowskim, coby prawice swe uścisnąć 
i w bólu połączyć.

Natenczas waśni Janko powodem, 
a waśń owa emocyi wielu pożyw-

ką, albowiem sacrum to i profanum 
bój odwieczny.

Po wtóre roku pańskiego dwa millenia 
roków dziesięć, kiedy dnia dziesiątego 

miesiąca czwartego 
ziemia smoleńska dusz 
dziewięćdziesiąt pięć, 
w tym króla Leszko, 
pochłonęła. I po wtóre 

ramię w ramię lud w bólu się pogrążył, 
coby u żałoby kresu po wtóre bój roz-

pętać po wielokroć potężniejszy. Płonie 
okrągły stół, podzieli smoleński wrak na 
pół, jako barda Muńka pieśń rzecze.

I po trzecie roku pańskiego dwa 
millenia roków dwadzieścia dwa, kiedy 
dnia dwudziestego czwartego miesiąca 
drugiego u granic Rzeczpospolitej lud 
Moskali lud Kozaków napadł. Jak oneg-

daj nam Kozacy mili, a jako natenczas, 
prawić po wtóre nie trzeba. 

Gdzież podążasz Rzeczpospolito, 
jako bard ITeDe pytał. Wszak tragedye 
owe nauk nam pobieranie umożliwić 
raczą, iż potrafimy się zjednać, miast 
swary prowadzić jako zwykle. 

Czyż jeno w tragedyi obliczu? Jako 
jeno w tragedyi obliczu, tako na dar-
mo wszystko.

Najjaśniejszej Rzeczpospolitej krzywd 
historya skąpić nie raczyła, przeto fobii 
wszelakich, psychozy i historycznych 
bólów fantomowych ci u nas dostatek, 
jako kronikarz sławetny Staśko ze Lwo-

wa podobno mawiał. Martyrologya ci 
u nas ludu rozpoznawczym znakiem, 
na piedestał klęski wszelakie, tragedye 
i pożogi wznosiwszy i rozpamiętywaw-

szy, jako powstań przegranych, wrze-

śniowych kampaniy, sowieckich 
agresyi. Jednakowoż o tragedyi 
pamięć refleksye nieść winna i nie 
jeno pamięcią ku pamięci bywać. 
A refleksyi ci u nas posucha 
i historya kołem się toczy. Gdzież 
podążasz Rzeczpospolito?

Gdzież Rzeczpospolita podąża, 
wiedzieć nam nie dano. Gdzież 
ziemia ciechanowska, także. Któż 
jednak ku ziemi ciechanowskiej 
podąża? Ano Sławko Niemcen, 
człek refleksyi pełen, a refleksye 
jego same w sobie refleksyi warte. 
Refleksyi, gdzież Rzeczpospolita 
podążać nie winna. 

Ziemia ciechanowska Niemce-

na kampaniyi początkiem, a i na 
pułtuskiej ziemi różowo nie jest, 
albowiem kampaniya wiecowa 
u progu, gdyż mera elekcya za 
pasem. Jedno tamże w tunelu 
światełko, albowiem nie mąż, 
a niewiasta tron obejmie. Coby 
jednakowoż ludowi kampaniyi 

trudy osłodzić, zabawy i beztroski dni 
cztery Mateusz święty sprowadził.

Zabawa i beztroska przeto refleksyą 
być może, albowiem zabawa i beztroska 
każdemu miła. Przeto Kukurydzy Dni 
i Dni Kartofla we włościach naszych 
dostatek. A i Dzień Buraka bywa.

Jeno Dnia Cebuli brak.
Gdzież podążasz Rzeczpospolito?

RADEKtor
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K
oncepcję wystawy przygotowa-

ła i opracowała merytorycznie 
pochodząca z Ciechanowa, 
ambitna i uzdolniona architekt 

Barbara Nawrocka. Tematem przewod-

nim wystawy był Ciechanów/Zichenau 
jako przykład miasta-ogrodu, jakie 
w latach 1941-1943 wybudowali Niemcy 
na drugim brzegu Łydynii. 

Przypomnijmy, Ciechanów położony 
na północnym Mazowszu w czasie II 
wojny światowej został wcielony do III 
Rzeszy i podniesiony do rangi stolicy 
rejencji Prusy Wschodnie. Niemieccy 
urbaniści zaplanowali całkowitą prze-

budowę miasta zgodnie z nazistowską 
polityką osadnictwa na Wschodzie. 
Zakładała ona kreowanie nowej prze-

strzeni życiowej (niem. Lebensraum) 
i kształtowanie otaczającego ją krajobra-

zu w duchu Heimatschutz (pol. ochrona 
ojczyzny), wcielanej przez nazistów idei, 
odwołującej się do obrony narodowych 
wartości i dziedzictwa kulturowego rasy 
nordyckiej. Jedynym zrealizowanym ele-

mentem nowego projektu dla Ciechano-

wa okazało się ogrodowe przedmieście, 
tzw. Zichenau Gartenvorstadt. 

W zaledwie dwa lata pod okiem 
kierowników budowy – kolejno Kurta 
Fiebelkoma i Jana Wilhelma Prendla – 
powstało jedno z największych założeń 
mieszkalnych wybudowanych przez III 
Rzeszę na podbitych ziemiach w trakcie 
walk na froncie. Ogrodowe przedmieście 
miało tworzyć sielski krajobraz i zapew-

nić życie w harmonii z naturą dla pra-

cowników niemieckiej administracji. Po 
wojnie niedokończone osiedle przejęli 
radzieccy żołnierze, a dopiero potem 
zaczęli osiedlać się w nim ciechano-

wianie. Bloki stały się integralną częścią 
miasta, rodziły się tu i dorastały kolej-
ne pokolenia ciechanowian. Kompleks 
budynków zamieszkałych początkowo 
przez okupanta stał się domem dla tysię-

cy mieszkańców Ciechanowa, bezpiecz-

nym schronieniem, przestrzenią spokoju 
i harmonii. Gniazdem, o które dbamy 
i niezbędnym azylem, za którym głębo-

ko tęsknimy. Ludzie nazywają te osiedla 
Blokami, a powinny nazywać je Domami 
– twierdzi Mirosława Lewandowska-

-Wołosz, z którą Barbara Nawrocka 
konsultowała dobór zdjęć na wystawę*. 

Wystawę rozpoczyna zawie-

szone na ścianie magiczne 
koło, będące wizualizacją 
koncepcji miasta-ogro-

du Ebenezera Howarda, zwanych 
powszechnie teorią trzech magnesów 
(miasto, wieś, miasto-wieś), które przy-

ciągają swoimi zaletami, ale też odpy-

chają wadami. Niestety, każda utopij-
na koncepcja zawiera w sobie niczym 
pestkę, możliwość sprofanowania pod-

stawowych wartości, które legły u jej 
podstaw. Tak też stało się z koncepcją 
Howarda. W kręgu jej kontynuatorów 
znaleźli się niemieccy architekci, m.in. 
Theodor Frisch, który ogłosił koncep-

cję miasta przyszłości (niem. Stadt der 
Zukunft), dodając od siebie propozy-

cję radykalnej segregacji określonych 
grup społecznych.

Na kole Howarda widać na nim 
wszystkie charakterystyczne elementy 
miasta-ogrodu z centralnie położonym 
placem i otaczającym go parkiem oraz 
siecią dróg rozchodzących się promie-

niście w trzech kierunkach. Wzdłuż ulic 
zieleńce, obiekty rekreacyjne i kulturalne. 
Każdy dom otoczony ogródkiem kwiet-
nym lub warzywnym. Mijamy wizuali-
zację teorii Howarda i przechodzimy do 
szeregu starannie wyselekcjonowanych 
zdjęć ciechanowskich Bloków. Odbywa-

my spacer po krainie dzieciństwa autor-
ki wystawy, tak się złożyło – również 

autora tych słów. Ciechanowskie Bloki 
ukazane są w wymiarze historycznym, 
topograficznym i urbanistycznym, ale 
przede wszystkim emocjonalnym. Na 
zdjęciach Bloki w okresie budowy (l. 
1941-1943), w l. 50-tych i 60-tych. Jest 
Krzywa Hala, budynki przy ul. Wyzwo-

lenia, Okrzei, Świętochowskiego, także 
niewielkie ogródki i miejsca zabaw. 
Pamiętam je doskonale! Miasto i jego 
architektura tworzą silną więź, posiadają 
wspólną pamięć, dzielą z nami przeży-

cia, doświadczenia, radości i rozczaro-

wania. Kiedy nasze miasto opuszczamy, 

odczuwamy wyraźną pustkę, tracimy 
jakby cząstkę naszej tożsamości. Osu-

wamy się w świat wspomnień, w którym 
zaczyna się proces mitologizacji. Po tym 
utraconym, ale żywym we wspomnie-

niach świecie, oprowadza nas autorka 
wystawy. Pomiędzy fotografiami obro-

bionymi specjalną techniką autorka 
umieściła plansze z literackim i filozo-

ficznym odniesieniami do problematyki 
współegzystencji miasta i natury. Np. 
myśl R. Kapuścińskiego: Co ci mówi to 
drzewo? Nic! – Nic? Przecież ono mówi, 
że teraz musisz skręcić w lewo, bo inaczej 

zabłądzisz. Albo: Czy to ja zdecydowałem 
się je posadzić, czy to one mnie do tego 
skłoniły? Pracowały nad nami. Używały 
nas. Dla własnych celów (M. Pollan).

Główna sala wystawowa została 
zaaranżowana na przestrzeń 
przyjazną zwiedzającym, 
a jednocześnie pełną cie-

chanowskich skojarzeń i reminiscen-

cji. Trafiamy na lipę, przywiezioną 
prosto z Pęchcina, ze szkółki państwa 
Szmitów. Drobnolistna lipa kontrastu-

je z dębem, w mitologii germańskiej 
Drzewem Strasznego Odyna, najważ-

niejszego z nordyckich bogów. Nieco 
dalej w podświetlonej gablocie bukiet 
traw, ziół i różnobarwnych kwiatów 
zerwanych z łąk nad Łydynią. Dzięki 
wyobraźni autorki wystawy znaleźli-
śmy się w rodzinnym mieście-ogrodzie, 
z pamięcią jego historycznych, społecz-

nych i kulturowych uwarunkowań. 
Wszyscy odczuwamy skutki zagęsz-

czenia, zwłaszcza w wielkich aglo-

meracjach miejskich. Ludzie szukają 
miejsc z odrobiną zieleni jak wędrow-

cy na pustyni wypatrują zbawiennej 
oazy. Teoria Howarda miasta-ogrodu 
pomimo swej utopijności i właściwie 
fiaska staje się na nowo aktualna. 
Trend powrotu do natury sprawia, że 
w centrach miast pojawiają się zielone 
skwery, liczne kwietniki, wielkie donice 
z drzewami i krzewami, a także kolorowe 
wieże kwiatowe, zwane kaskadowymi 
konstrukcjami kwiatowymi, jak te w Cie-

chanowie przy Placu Jana Pawła II lub 
Placu WOŚP.

A
utorka wystawy na jednej 
z plansz umieściła podzię-

kowania dla ciechanowian, 
z którymi współpracowała przy 

organizacji wystawy, m.in. 
dr. G. Kęsika, M. Lewan-

dowskiej-Wołosz, J. Wit-
czaka, A. Korzybskiego, M. 
Szmit-Siewruk, B. Grzan-

kowskiego. E. Sadowskiego, 
M. Adamkiewicza z TMZC, 
także dla swoich rodziców 
i współpracowniczki Domi-
niki Wilczyńskiej.

Wystawa powstała 
w ramach programu Exer-
cising Modernity organizo-

wanego przez Pilecki Institut 
w Berlinie we współpracy 
z Weekendem Architektury 
w Gdyni. Podstawy finan-

sowe zapewnili wspólnie 
Pilecki-Institut, Agencja 
Rozwoju Gdyni oraz Uni-
wersytet Komisji Edukacji 
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Ebenezer Howard (1850-1928) – brytyjski planista i urbanista. Twórca 
ruchu Miasta Ogrodu. W 1989 r. opublikował najważniejszą swoją pracę 
„Jutro. Pokojowa ścieżka do rzeczywistej reformy, w Pierwsze miasta Let-
chworh1902 przedrukowaną pod nowym tytułem „Miasta ogrody jutra”. 
Autor przedstawił idealistyczną wizję miasta bez slamsów, łączącego zalety 
aglomeracji miejskiej (praca, rozrywka) i wsi (natura, świeże powietrze, 
niskie koszty utrzymania). Grunty pod zabudowę miały być współwłasno-

ścią mieszkańców, a teren otaczać pas zieleni i pól uprawnych oraz linia 
kolejowa, uniemożliwiająca rozlewanie się na przedmieścia. 

Barbara Nawrocka – ciechanowianka, absolwentka architektury 
Politechniki Krakowskiej, aktualnie doktorantka Szkoły Doktorskiej Uni-
wersytetu Komisji Edukacji Narodowej w Krakowie. Wspólnie z Dominiką 
Wilczyńską prowadzi biuro architektoniczne Miastopracownia. Wspólnie 
projektują architekturę wnętrza, instalacje i wystawy. Stypendystka Mia-

sta Krakowa w 2017 r. W 2014 otrzymała główną nagrodę na Biennale 
Design w Lublanie. Jest współautorką instalacji Pawilonu Polskiego na 
23. Triennale w Mediolanie w 2022 r. oraz instalacji na wystawie „Antro-

pocen” w Warszawskim Pawilonie Architektury Zodiak. Miastopracownia 
znalazła się wśród 11 młodych polskich pracowni architektonicznych, 
współtworzących wystawę Westivalu w Szczecinie, odbywającym się pod 
hasłem „Przyszłość polskiej architektury, na którą czekam”. Publikuje na 
łamach specjalistycznych magazynów, m.in. w „Architekturze Murator” 
i „Notesie na 6 Tygodni”.

Ciechanowskie Bloki w gdyńskiej galerii architektury, czyli…

Spacer po krainie dzieciństwa
Ostatni dzień tegorocznych wakacji był upalny. Nadmorskie plaże przeżywały istne oblężenie. Uliczki 
Gdyni dopiero wieczorem wypełnił tłum wczasowiczów odświeżonych już po morskich kąpielach 
i złocistym piasku. Oślepiające słońce skryło się za gdyńskimi Sea Towers, widocznymi z wszystkich 
zakątków miasta. Niewielka strużka młodych ludzi zmierzała niespiesznie w kierunku Placu Kaszubskiego, 
gdzie w Galerii Traffic Dysign przy ul. Żeromskiego 36 zapowiedziano kolejną imprezę w ramach 
XIV Weekendu Architektury w Gdyni – wernisaż wystawy pod nazwą PLANTSTORIA. 

Dzielnica „Bloki” w Ciechanowie, lata 50?

Fragmenty wystawy

Autorka wystawy 
z autorem artykułu

Narodowej w Krakowie. Mam głębo-

kie wrażenie, że powinna zawitać do 
Ciechanowa, może do Krzywej Hali na 
Blokach, najbardziej rozpoznawalnego 
budynku w tej dzielnicy.

Howard założył Stowarzyszenie 
Miast Ogrodów, najstarszą przyrodni-
czą dobroczynną organizację w Anglii. 
Poszukiwał rozwiązania dla XIX-wiecz-

nego miasta industrialnego, z jego prze-

pełnieniem, nędzą, fatalnym warunkami 
pracy i zamieszkania. Pierwsze miasto-

-ogród wg założeń Howarda powstało 
w Letchworth 35 mil od Londynu, kolej-
ne, już po I wojnie światowej w Welwyn. 
Kontakty z niemieckimi architektami H. 
Muthesiusem i B. Taulem zaowocowa-

ły zaaplikowaniem humanistycznych 
wzorców w projektach wielu osiedli 
mieszkaniowych za czasów republiki 
Weimarskiej. Po II wojnie światowej 
w Wielkiej Brytanii powstało ponad 30 
takich wspólnot mieszkaniowych, w tym 
największa Budinghamshire. Pomimo 
fiaska założeń Howarda teoria miasta-

-ogrodu zyskała pewna popularność 
i zainteresowanie. Miasta i osiedla tego 
typu powstały, poza Niemcami i Wiel-
ką Brytanią, w USA, Finlandii, Francji. 
Nie trzeba ich zresztą szukać tak dale-

ko, wystarczy przyjrzeć się Podkowie 
Leśnej, podwarszawskim Ząbkom, czy 
też Nowej Hucie. Howard był entuzjastą 
języka esperanto. W 1912 r. w Krakowie 
podczas Światowego Zjazdu esperanty-

stów w Parku Jordana wygłosił wykład 
„O rozwoju miast-ogrodów”, później 
przetłumaczony z esperanto na język 
polski. 

MACIEJ ADAMKIEWICZ

* Informacje w tekście pochodzą w części 
z plansz zaprezentowanych na wystawie.
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dziła tam galerię sztuki), 
złych inwestycjach, wreszcie 
bankructwie i powrocie do 
Warszawy, gdzie przez trzy 
miesiące musiała mieszkać 
w schronisku dla bezdom-

Tylko w czwartek, 19 września, 
doszło do trzech zdarzeń 
drogowych, w których kierowcy 
uderzyli autem w łosia. Dwa 
z nich skończyły się bez 
konsekwencji dla kierujących, 
nie odnieśli żadnych obrażeń. 
Trzecie ze zdarzeń, na drodze 
między Ciechanowem a 
Gołotczyzną miało już poważne 
konsekwencje dla kierowcy 
i osób, które pomagały 
poszkodowanemu.

W czwartek około godz. 22.50 jadący 
od strony Ciechanowa 24-latek uderzył 
w łosia, który wbiegł na jezdnię z lasu. 
Niestety, był to dopiero początek splotu 

W sąsiedztwie Baru Mlecznego 
„Łydynia” przy ulicy Fabrycznej 
w Ciechanowie trwa kolejny 
etap prac związanych 
z rekonstrukcją drewnianego 
budynku dawnej Kolei 
Nadwiślańskiej. Obiekt 
odtwarzany jest zgodnie 
z wytycznymi konserwatora 
zabytków.

Elementy dawnego budynku, który 
w przeszłości znajdował się przy dworcu 
PKP w Ciechanowie wróciły już do Cie-

chanowa. Ściany, podłogi i dach przeszły 
odpowiednią rekonstrukcję, trwa ich 
składanie. Jednocześnie stawiane są 
wewnętrzne kominy z cegły ceramicznej. 
Wkrótce ma zacząć się montaż okien 
i drzwi, a także instalacji wewnętrz-

nych. Urząd miasta, który odpowiada 

nych kobiet. Tam, jak sama mówi, jej 
życie przewartościowało się, ale spo-

tkała też osoby, które później pomogły 
ponownie „stanąć na nogi”.  

Mimo 93 lat pani Teresa cieszy się 
życiem - pływa, podróżuje po Polsce, 
spotyka się z ludźmi. Żałuje jedynie, 
że nie może już jeździć już konno, ani 
na nartach.

erem

nieszczęśliwych 
okoliczności. 
W grupę pię-

ciu osób, któ-

re pomagały 
poszkodowa-

nemu 24-latko-

wi kilka minut 
później uderzył 
poruszający się 
od strony Soń-

ska 43-letni mieszkaniec powiatu cie-

chanowskiego. Kierowca volvo, oprócz 
tego, że potrącił pieszych, to najechał 
na martwego łosia, po czym uderzył 
w kolejny samochód. Poszkodowanych 
w sumie zostało aż 7 osób, które karetki 
pogotowia zabrały do szpitali w Ciecha-

nowie i Płońsku.

za inwestycję potwierdził, że prace mają 
zakończyć się w 2025 r.

Na przeprowadzenie zadania ratusz 
pozyskał 1,3 mln zł dofinansowania 

Okazuje się, że tego dnia doszło 
w naszym powiecie do kilku niebez-

piecznych zdarzeń z udziałem dzikich 
zwierząt. 

- Do pierwszego z nich doszło około 
godz. 18.25. na drodze krajowej nr 60 
w Ościsłowie. Kierujący ciężarowym 
mercedesem z naczepą, 41-letni miesz-

kaniec powiatu żuromińskiego uderzył 
w łosia, który wybiegł mu wprost pod 
pojazd - poinformowała asp. Magda 
Sakowska z KPP w Ciechanowie.

Do podobnego incydentu doszło po 
godz. 20.00 w miejscowości Przewodo-

wo (droga nr 617). Tam kierująca fiatem, 
43-latka uderzyła w łosia, który nagle 
wbiegł na jezdnię.

Droga między Ciechanowem a Soń-

skiem jest szczególnie niebezpieczna 
jeśli chodzi o migrację dzikiej zwierzyny. 
Znajdują się tam lasy. W przeszłości 
dochodziło na tym odcinku do wypad-

ków drogowych, w których kierowcy 
uderzali w dzikie zwierzęta. Niestety, 
ofiarami byli też kierowcy.

Leśniczy informują, że o ile okres 
godowy u łosi mógł się już skończyć, to 
w połowie września trwa jeszcze ryko-

wisko jeleni. Stąd wzmożona liczba 
wędrujących zwierząt leśnych. Drogi, 
na których najczęściej można spodzie-

wać się dzikich zwierząt, oznaczone są 
specjalnym znakiem. Zwierzęta mogą 
jednak wychodzić w różnych miejscach, 
nie tylko tam, gdzie są znaki informujące 
o ich obecności. Policjanci apelują do 
kierujących, aby zachowali szczególną 
ostrożność w rejonach narażonych na 
wtargnięcie zwierząt na drogę.

erem

z Rządowego Programu Odbudo-

wy Zabytków.
erem

30 pięter, 800 schodów 
- biegiem, w pełnym 
umundurowaniu, ze sprzętem 
oddechowym na plecach. 
Strażacy służący na co dzień 
w Państwowej Straży Pożarnej 
w Ciechanowie po raz kolejny 
wzięli udział w mistrzostwach 
Polski w biegu po schodach 
„Wieżowiec 2024”.

Zadaniem strażaków było pokona-

nie, w dwuosobowych zespołach, 800 
schodów, z metą na tarasie widokowym 
Pałacu Kultury i Nauki w Warszawie. 
W tym roku, ze względu na zaangażo-

wanie wielu jednostek straży pożarnej 
w powódź na Dolnym Śląsku, zawody 
odbyły się nieco okrojonej formie. Mimo 
wszystko w zawodach wystartowało aż 
220 zespołów - 170 par zawodowych 
i 50 duetów ochotników.

Wyścig schodami PKiN od lat przy-

ciąga najlepszych strażaków z całego 
kraju, można powiedzieć, że stał się już 
symbolem świetnej kondycji fizycznej, 

determinacji i rywalizacji. Dość powie-

dzieć, że strażacy, oprócz tego, iż muszą 
jak najszybciej wbiec na 30. piętro, robią 
to w pełnym ekwipunku - mundurze, 
ciężkich butach, z aparatem tlenowym, 
maską i hełmem. Czyli, lekko licząc, 
mają na sobie dodatkowe 20 kg. Zawo-

dy tradycyjnie zostały rozegrane w 5 
kategoriach: PSP, PSP 70 plus, pary 
mieszane, OSP, kobiety.

W tegorocznych zmaganiach wzięli 
udział funkcjonariusze ciechanowskiej 
komendy: kpt. Wojciech Maciejewski, 
asp. Grzegorz Urbanowski, asp. Seba-

stian Macfałda, mł.asp. Cezary Kurjata.
Najszybciej z przeszkodą poradził 

sobie kpt. Maciejewski, który z czasem 
6 min 27 s uplasował się na 41. pozycji 
w klasyfikacji open. Kilka sekund za nim 
na mecie zameldował się asp. Urbanow-

ski (6 min 32 s). Druga para naszych 
strażaków - Cezary Kurjata i Sebastian 
Mecfałda dotarła do mety w czasie nieco 
ponad 9 minut. Zwycięzca, Mariusz 
Pustuła, dystans 800 schodów, prze-

mierzył w czasie 5 minut.
erem

Dokładnie 7 września 1924 r. 
w Koziczynie powołana została 
do życia jednostka Ochotniczej 
Straży Ogniowej. Właśnie, aby 
uczcić to wydarzenie, w sobotę 
21 września odbył się jubileusz 
100-lecia powstania OSP.

Z tej okazji, m.in. odsłonięto pamiąt-
kową tablicę - w hołdzie strażakom 
założycielom i kontynuatorom działań 

jednostki, a wcześniej w kościele pw. 
Św. Trójcy w Koziczynie odbyła się 
msza w intencji strażaków. Podczas 
oficjalnej części obchodów przybliżono 
rys historyczny OSP, wręczono odzna-

czenia i wyróżnienia, proboszcz parafii 
poświęcił pamiątkową tablicę. Na uro-

czystości zjawili goście oraz zaproszeni: 
strażacy, mieszkańcy gminy Regimin, 
samorządowcy, przedstawiciele służb 
mundurowych. 

erem
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Uroczystości 100-lecia istnienia OSP w Koziczynie

Zespół ciechanowskiej jednostki PSP

Prace związane z odbudową budynku Kolei mają skończyć się w przyszłym roku

100-latka z Koziczyna

Strażacy z Ciechanowa 
musieli biec po schodach

Budynek dawnej kolei zyska nowe życie

Łosie na drogach

Policjanci i leśniczy apelują o ostrożność

W środę 18 września 
w Miejskiej Bibliotece Publicznej 
w Ciechanowie gościła osoba 
nietuzinkowa. Teresa Godlewska, 
mimo że skończyła 93 lata 
zaraża energią i optymizmem. 
Przekonali się o tym uczestnicy 
spotkania z tą wyjątkową 
pisarką, autorką książki „66 
powodów do szczęścia”, byłą 
milionerką, modelką, tancerką 
i artystką. 

Co ważne, na spotkaniu w bibliotece 
pojawiło się trochę młodzieży, głów-

nie licealnej. To właśnie do nich pani 
Teresa skierowała pierwsze słowa, że 
w życiu ważne jest, oprócz tego, żeby 
być empatycznym i przyzwoitym, aby 
znać języki obce. To ich znajomość (pani 
Teresa zna ich aż siedem) pozwoliła 
jej bez większych przeszkód zwiedzić 
i w dużym stopniu mieszkać aż w 66 
miejscach na świecie.

Pani Teresa promowała w Ciechano-

wie swoją autobiografię - „66 powodów 
do szczęścia”. To książka, którą czyta 

się jak opowieść 
przez kolejne 
epoki i wydarze-

nia historyczne. 
Pani Teresa, 
z opowieści 
matki, przy-

tacza historie, 
gdy ich dom 
w Druskienni-
kach odwiedzał 
marszałek Pił-
sudski, a ona 
jako malutka 
dziewczynka 
siadała na jego 
kolanach. 

W kolejnych rozdziałach pani Teresa 
opowiada o swoich życiowych perype-

tiach - relacjach z matką, zrezygnowa-

nia z własnej rodziny, podróżach - do 
Libanu (mało co nie trafiła do haremu), 
Etiopii (praca na plantacji kawy), Ira-

ku (romans z francuskim arystokratą), 
latach spędzonych w Dubaju (prowa-

Życiorys jak z filmu

Spotkanie w miejskiej bibliotece z panią Teresą Godlewską
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Zorganizowane w tym celu spotkanie 
odbywało się w auli mławskiego wydzia-
łu Państwowej Akademii Nauk Stosowa-
nych w Ciechanowie. Od 10 lat ta sala 
nosi imię właśnie kom. Strzeleckiego, od 
ubiegłego roku – na podstawie kolejnej 
uchwały senatu uczelni - patronuje jej 
także inny policjant, sierż. Bolesław 
Salomonik. 

Wytrwałość przynosi 
owoce

O pamięć o kom. Strzeleckim wytrwa-
le upominał się płk w st. spoczynku 
Janusz Stefan Żbikowski. W 2013 r. 
podinsp. Jarosław Hofman, objąwszy 
stanowisko komendanta KPP w Mławie, 
wstępnie zapoznał się życiem i służ-
bą tego swego poprzednika. Wówczas 
postanowił poszukać związanych z nim 
pamiątek i innych dokumentów. Zajęło 
mu to 10 lat. Dopiero niedawno dotarł 
do jego wnuczki, zamieszkałej w Niem-
czech Barbary Gohr. Okazało się, że 
w rodzinnym archiwum zachowało się 
dużo materiałów (zwłaszcza zdjęć) o jej 
dziadku. 

Apoloniusz Strzelecki - przypomnij-
my – urodził się w 1888 r. w Guzowie 
(pow. żyrardowski). W 1918 r. był człon-
kiem Straży Obywatelskiej w Warszawie 
i uczestniczył w rozbrajaniu Niemców, 

- Liceum Pedagogiczne 
w Mławie w życiu każdego 
z nas, absolwentów, odegrało 
ważną rolę. Szeroko otworzyło 
przed nami „wrota” w dorosłe 
życie, zarówno to zawodowe, 
jak i społeczne, pozostawiając 
w pamięci trwały ślad miejsc, 
zdarzeń, ludzi i wartości - 
powiedział Ryszard Trojanowski, 
przewodniczący komitetu 
organizacyjnego X Zjazdu 
Absolwentów Państwowego 
Liceum Pedagogicznego 
w Mławie.

Na ten zlot przybyło 112 absolwen-
tów, mieszkańców różnych regionów 
Polski, m.in. Wanda Kalinowska, która 
przez wiele lat była korektorką w redakcji 
„Tygodnika Ciechanowskiego”. Obecny 
był profesor tej szkoły – Jan Salwa; od 
swoich uczniów otrzymał bukiet kwiatów.

Mławskie PLP powstało w 1945 roku, 
aby szybko wykształcić kadry dla oświa-
ty. Zwracało uwagę na praktyczne przy-
gotowanie do zawodu nauczycielskiego. 
Zakończyło działalność w 1970 roku. 
W ciągu 25 lat z jego murów wyszło ok. 
2 tys. absolwentów, którzy przeważnie 
podjęli pracę w szkołach w niejednej 
części Polski, najwięcej na Mazowszu. 
Wielu z nich ukończyło studia wyższe. 

- Bardzo chciałam się dostać do tej 
szkoły. Pamiętam wzruszenie, jakie mnie 
ogarnęło podczas inauguracji mego 
pierwszego roku nauki. Do sali uroczy-
ście wprowadzono sztandar. Dla mnie, 
wówczas 13-letniej dziewczyny było to 

Od 17 września br. obowiązki 
komendanta powiatowego 
Państwowej Straży Pożarnej 
w Mławie pełni st. bryg. 
Jarosław Andruszkiewicz, który 
dotąd był zastępca komendanta 
KP PSP w Przasnyszu.

Przyszedł na miejsce bryg. Mirosława 
Wójcika, który nieoczekiwanie odszedł 
na emeryturę. Mławską jednostką dowo-
dził przez ostanie dwa i pół roku. 

Przekazanie obowiązków odbyło się 
na uroczystej zbiórce na wewnętrznym 
placu strażnicy. Akty odwołania dotych-
czasowego komendanta i powołania 
p.o. jego następcy wręczył im nadbryg. 
Artur Gonera, mazowiecki wojewódz-
ki komendant PSP. Obecni byli m.in. 
starosta Witold Okumski, samorzą-
dowcy gminni i miejscy oraz szefowie 
innych służb, a także strażacy ochotnicy 
z druhem Włodzimierzem Wojnarow-
skim, prezesem zarządu powiatowego 
oddziału Związku Ochotniczych Straży 
Pożarnych Rzeczypospolitej Polskiej.

Jarosław Andruszkiewicz urodził się 
w 1969 roku w Giżycku. Ukończył Szko-

za co otrzymał Krzyż Walecznych. 
Na progu Polski niepodległej tworzył 
jednostkę Policji Państwowej w Mła-
wie, wówczas położonej tuż przy gra-
nicy z Prusami. Tutaj też uczestniczył 
w akcjach dobroczynnych, które niosły 
pomoc biednym ludziom, jakich wtedy 
nie brakowało. 

Jarosław Hofman zaznaczył, że nie 
ma już wątpliwości co do okoliczności 
i przyczyn zgonu kom. Strzeleckiego. 
Otóż wczesnym rankiem 14 września 
1924 r. znajdował się on w charakterze 

wydarzenie, zjawisko. Uroniłam łzy… 
Później grono profesorskie wielokrotnie 
nam przypominało, że, owszem, trzeba 
się uczyć, staranie przygotowywać do 
pracy zawodowej, ale i nie zapominać 
o sobie, a zwłaszcza o przyjaźni. Wów-
czas zaprzyjaźniłam się z koleżanką 
o imieniu Lonia i ta przyjaźń trwa do 
dzisiaj – wspominała Jadwiga Nowicka 
z Ostrołęki (matura: 1953). Ona oraz 
Longina Robakiewicz i Roman Pawlak 
byli najstarszymi uczestnikami zjazdu.

Edward Piotrkowski po uzyskaniu 
matury w PLP w Mławie w 1956 r. stu-
diował w Państwowej Wyższej Szkole 
Teatralnej w Łodzi. Pracował w charak-
terze wizytatora zajęć pozalekcyjnych 
i pozaszkolnych. 

– Te formy zajęć (artystyczne, sporto-
we, edukacyjne) są niezwykle ważne dla 
rozwoju młodego człowieka - zaznaczył. 
Zamiast krawata miał na szyi muszkę, 
czym zwracał na siebie uwagę. - Do 
jej noszenia zachęcał nas Aleksander 
Szwedzki, profesor w mławskim PLP 
– przyznawał. 

Starosta Witold Okumski i wicebur-
mistrz Marcin Burchacki, składając 

łę Główną Służby Pożarniczej w Warsza-
wie i studia podyplomowe z zakresu bez-
pieczeństwa i higieny. Dotąd swoje życie 
zawodowe związał z KP PSP w Przasny-
szu. Był tam kolejno: stażystą, ratowni-
kiem, technikiem i kierownikiem sekcji 
kadrowo-organizacyjnej, naczelnikiem 
wydziału operacyjno- szkoleniowego, 
a od 2018 roku zastępcą komendanta.

Wcześniej na zaopatrzenie emerytalne 
przeszedł bryg. Tomasz Maciejewski, 
zastępca komendanta KP PSP w Mła-
wie. Wakat jeszcze nie został wypełniony.

(kj)

pasażera w samochodzie. Na tzw. szo-
sie szreńskiej, w podmławskiej Modle, 
w rozpędzonym aucie urwało się koło, 
w konsekwencji pojazd wylądował na 
poboczu. Komendant miał przy sobie 
szablę, którą otrzymał w poprzednim 
roku, i to ona przede wszystkim go 
śmiertelnie ugodziła. 

Spoczął na mławskim cmentarzu 
parafialnym, obok swej żony Julii 
z Niedzielskich, zmarłej rok wcześniej. 
Na pogrzeb przybyły rzesze miesz-
kańców miasta i okolicznych wsi. Tym 
grobem opiekują się uczniowie miej-
scowego Liceum Ogólnokształcącego 
Akademickiego Centrum Kształcenia. 

uczestnikom zjazdu życzenia i gratu-
lacje, podkreślali, że mimo upływu lat 
stanowią oni „zjednoczoną grupę” i jest 
to szczególna wartość. 

Wyjątkowym momentem było prze-
kazanie sztandaru PLP. Od pocztu 
złożonego z absolwentów przejęli go 
uczniowie Zespołu Szkół nar 3 im. 
Józefa Piłsudskiego w Mławie. Ten znak 
będzie przechowywany w izbie tradycji 
tej placówki. 

W części artystycznej wystąpili Michał 
Gogolewski, który śpiewał piosenki 
Mieczysława Fogga, i Zespół Ludowy 
„Dąbkowiacy”. 

Spotkanie plenarne, które odbywa-
ło się w sali koncertowej Państwowej 
Szkoły Muzycznej, poprzedziła msza św. 
w kościele oraz zapalenie zniczy na gro-

bach zmarłych kole-
żanek i kolegów. Wie-
czorem zaś rozpoczął 
się bal, który trwał do 
rana. Była to też oka-
zja do spotkań w gru-
pach, wspomnień, 
odnowienia przyjaźni 
i znajomości.

K.J.

W Modle natomiast, miejscu wypad-
ku, podkomendni kom. Strzeleckiego 
postawili pamiątkowy krzyż z inskrypcją. 
Niedawno Urząd Gminy w Wiśniewie 
go oczyścił, a także uporządkował jego 
otoczenie. 

Komendant osierocił troje małych 
dzieci. Dwie córki (umrą 
jako bezdzietne) przy-
garnęła rodzina. Syn 
Zbigniew, najmłodszy 
z rodzeństwa, trafił zaś do 
sierocińca, gdzie spędził 
sześć lat. 

Na jednym ze zdjęć 
widzimy akurat osieroco-
nego czteroletniego Zbysz-
ka z ojcowskim mundurem 
w rękach, stojącego obok 
grupy mławian przed 
domem, w którym znaj-
dowało się mieszkanie 
Strzeleckich. Przejmująca 
scena. 

- Dotąd nie wiedziałam, 
że mój dziadek był tak szla-
chetną osobą. Ojciec nie 
opowiadał mi ani o nim, 

ani o sobie. Może dlatego, że doświad-
czył sieroctwa? – przyznała Barbara 
Gohr, wnuczka Apoloniusza, a córka 
Zbigniewa. Przyjechała w towarzystwie 
własnej córki Claudii Moosdorf. Dzię-
kowała mławianom za kultywowanie 
pamięci o jej przodkach.

Historia, którą trzeba 
nadal badać 

O mławskiej policji w okresie między-
wojennym mówił prof. Leszek Zygner, 
podkreślając trud i poświęcenie nielicz-
nych funkcjonariuszy w zapewnieniu 
porządku publicznego na tym wtedy 
przygranicznym terenie. Nawiązał - to 
rzecz nader ważna - do zbrodni, do 
jakiej doszło w pobliskiej Trzciance, 
gdzie znajdował się dom z gruntem 
przedwojennego wzorowego mław-
skiego policjanta, odznaczonego m.in. 
Brązowym Krzyżem Zasługi - Bolesława 
Salomonika. Przypomnijmy: w nocy z 18 
z 19 kwietnia 1945 r. do tego domostwa 
wkroczyli żołnierze Armii Czerwonej. 
Zamordowali - ze szczególnym okru-

cieństwem - żonę Bolesława, Zofię, 
a ponadto ich szwagrostwo, małżon-
ków Józefę i Jozefa Szpejnów, oraz 
troje ich małych dzieci. Sierżant Bole-
sław Salomonik, który wówczas jako 
funkcjonariusz Milicji Obywatelskiej 
przebywał w Siedlcach, zginął dwa dni 
później w dotąd niewyjaśnionych oko-
licznościach. Ten policjant, który zawsze 
się starał się ofiarnie służyć ludziom, 
jest dzisiaj właśnie współpatronem auli. 
Tę zapomnianą zbrodnię udokumen-
tował i opisał na łamach „Tygodnika 
Ciechanowskiego” prof. Leszek Zygner. 
Tekst spotkał się z żywą reakcją wielu 
czytelników. 

Kolejny prelegent, podinsp. Piotr 
Mitter, naczelnik wydziału prewencji 
KPP w Ciechanowie, opowiedział o cie-
chanowskiej policji w latach II Rzeczy-
pospolitej. Jest on autorem publikacji 
na ten temat. Więcej, m.in. dzięki jego 
zabiorom i kwerendom, w Muzeum 
Szlachty Mazowieckiej zaprezentowano 
wystawę „Wspomnienia fotografią pisa-
ne. Przedwojenni policjanci północnego 
Mazowsza”. Zdjęcia z tej ekspozycji, 
uzupełnione o fotografie z rodzinne-
go archiwum Barbary Gohr i zbiorów 
Muzeum Ziemi Zawkrzeńskiej, poka-
zano wystawie w holu mławskiej auli.

Prelekcjom przysłuchiwali się ucznio-
wie LO ACK. Pól godzinny wcześniej 
pierwszoklasiści klas mundurowych 
(policyjnej i wojskowej) odebrali symbo-
liczne pagony. To ci, którzy potencjalnie 
będą nas bronić w podczas wojny czy 
w innych sytuacjach kryzysowych. 

Wśród publiczności znajdowali się 
senator Krzysztof Bieńkowski, wice-
burmistrz Mławy, starosta i wójtowie 
okolicznych gmin. Obecny był także 
- spokrewniony z rodziną Salomoni-
ków - były poseł Mirosław Kożlakie-
wicz. W jego domu przetrwała pamięć 
o zbrodni w Trzciance i to właśnie on 
zainteresował nią profesora Zygnera. 

Insp. Artur Ryfiński, obecny komen-
dant KPP w Mławie, powiedział, że 
ta uroczystość kończy tylko pewien 
etap poszukiwań. W kolejnym chodzi 
o zebranie pamiątek po innych daw-
nych mławskich policjantach i relacji 
ich rodzin.

KRZYSZTOF JAKUBOWSKI 

TYGODNIK CIECHANOWSKI NR 39 TYGODNIK W POWIATACH 1324 września 2024 r.

F
O

T
. 
A

U
T

O
R

 
F

O
T
. 
A

U
T

O
R

 

POWIAT 

MŁAWSKI

X Zjazd Absolwentów PLP w Mławie 

Więzi nadal mocne
KP PSP w Mławie 

Zmiana na stanowisku 
komendanta

Mława pamięta o komisarzu Strzeleckim 

Śmierć komendanta z szablą w tle 
Brązowy i Srebrny Krzyż Zasługi, dwie szable i zdjęcia - pamiątki 
po komisarzu Apoloniuszu Strzeleckim, pierwszym powiatowym 
komendancie Policji Państwowej w Mławie, tragicznie zmarłym 
100 lat temu – przekazała jego wnuczka Barbara Gohr dzisiejszej 
Powiatowej Komendzie Policji w Mławie. Jest to swoisty finał 
10-letnich poszukiwań. 

Uczestnicy zjazdu St. bryg. Jarosław Andruszkiewicz 

Jadwiga Nowicka (na zdjęciu): 
- Naukę w PLP w Mławie rozpoczęłam 
w 1949 r., czyli 75 lat temu

Od prawej: Barbara Gohr, Jarosław Hofman i Claudia 
Moosdorf na uroczystości w Mławie

Portret kom. Apoloniusza 
Strzeleckiego, zdjęcie zachowane 
w archiwum rodzinnym

eprasa.pl 1eefb0cccb



Są nowe informacje w sprawie 
tragicznego wypadku, do 
którego doszło w niedzielę, 
15 września, na drodze krajowej 
nr 10 w Sieklukach (gm. 
Dzierzążnia). Płońscy policjanci 
zatrzymali podejrzanego 
o spowodowanie kolizji. 

W wypadku brał udział osobowy nis-

san, w którym podróżowały trzy osoby. 
Samochód wpadł do rowu i dachował. 
Niestety, jedna z pasażerek, 49-latka 
z Płońska, poniosła śmierć na miejscu. 
Kierowca trafił do szpitala, druga pasa-

żerka natomiast wyszła ze zdarzenia 
bez szwanku.

Policjanci za pośrednictwem mediów 
społecznościowych zwrócili się z apelem 
o informacje do ewentualnych świad-

ków. Udało się ustalić, że w nissana 
uderzył inny pojazd, który zepchnął 
auto z drogi i odjechał, nie udzielając 
poszkodowanym pomocy. 

- Na miejscu funkcjonariusze zabez-

pieczyli elementy karoserii, nadkola 

Duże emocje budziła kwestia zwol-
nień obecnie dokonywanych przez 
nowego dyrektora. Poznaliśmy dokładną 
liczbę – do tej pory zwolniono 48 osób. 
W tym kontekście pojawił się wątek rze-

komego konfliktu między dyrektorem 
a związkami zawodowymi, działający-

mi na terenie szpitala. Według Rober-
ta Makówki taki konflikt nie istnieje. 
Przyznaje, że rozmowy się odbywają, 
niekiedy w emocjonalnej atmosferze, nie 
ma jednak mowy o wrogości.

Podczas omawiania tego tematu 
doszło do słownej utarczki między rad-

nym Marcinem Kośmidrem a przewod-

niczącym rady, Arkadiuszem Barańskim. 
Radny Kośmider stwierdził, że plano-

wał zaprosić przedstawiciela związków 
zawodowych, aby usłyszeć o sytuacji 
szpitala z drugiej strony. Omawiając 
temat telefonicznie, przewodniczący 
Barański rzekomo stwierdził, iż nie 
zaprosił nikogo ze związków, ponieważ 
między nimi a dyrektorem panuje wro-

gość wynikająca z konfliktu interesów. 
Barański zaprzeczył, by coś takiego 

powiedział, Kośmider stwierdził, że ma 
nagranie – chciał je odsłuchać jeszcze 
w trakcie sesji, ale sprzeciwił się temu 
przewodniczący Barański, ponieważ nie 
był świadomy tego, że jest nagrywany 
i nie wyraził na to zgody. 

Szpital w Płońsku             
– co dalej?

Wydaje się, że decydujący będzie 
styczeń przyszłego roku. Według słów 
dyrektora Makówki, do tego czasu 
szpital musi zawrzeć ugody z wierzy-

cielami w celu przywrócenia płynności 
finansowej i zapewnieniu stabilnego 
rozwoju placówki – jeśli ten termin nie 
zostanie dotrzymany, sytuacja będzie 
się tylko pogarszać. Nie będzie to łatwe, 
zaległości wobec wierzycieli jest bowiem 

i zderzaka auta osobowego koloru 
srebrnego. Ustalili prawdopodobną 
markę i model pojazdu. Przeanalizo-

wali wszystkie zgromadzone informacje 
i zabezpieczone nagrania z monitoringu 
– mówi komisarz Kinga Drężek-Zmy-

słowska z KPP w Płońsku. 
Do policjantów dotarła informacja, że 

na trasie nr 10 uczestnicy ruchu widzieli 
srebrnego seata, który jechał w niebez-

pieczny sposób. W środę, 18 września, 

dużo – część z nich wytoczyła szpitalo-

wi procesy sądowe. Nowa dyrekcja nie 
przedstawiła jeszcze planów napraw-

czych starostwu powiatowemu, ma na 
to czas do końca września. 

Radni pytali nowego dyrektora 
o możliwość pomocy ze strony mini-
sterstwa zdrowia. Makówka odparł, że 
planowane jest spotkanie w minister-
stwie z przedstawicielami samorządów – 
szpital w Płońsku to nie jedyna placówka 
powiatowa borykająca się z problemami. 
Dyrektor nie sądzi jednak, by pomoc 
była znaczna, a to z uwagi na powódź 
– obecnie wszystkie środki kierowane są 
do zniwelowania jej skutków.

Nowy dyrektor wskazał również kil-
ka pozytywów – mówiąc krótko, jest 
na czym budować. Według Roberta 
Makówki, szpital może się poszczycić 
bardzo dobrym personelem medycz-

nym, a takie oddziały jak pediatria, 
kardiologia, ortopedia czy ginekologia 
stoją na bardzo wysokim poziomie. Ich 
rozwój mógłby stanowić fundament 
do reparacji placówki i przywrócenia 

Oszustwa dokonywane 
przez internet stały się 
prawdziwą zmorą 
w powiecie płońskim – nie 
ma tygodnia bez informacji 
o kolejnych kradzieżach, 
dokonywanych czy to 
metodą „na BLIK”, czy to 
włamując się na profile 
w mediach społecznościowych 
lub podszywanie się pod 
konsultantów banków 
lub innych instytucji 
finansowych.

W związku z nieustającą falą prze-

stępstw, Komendant Powiatowy Policji 
w Płońsku mł. insp. Stanisław Dybowski 
organizuje debatę społeczną poświęconą 
temu zagadnieniu. Głównym tematem 
będzie ochrona seniorów przed zagro-

żeniami płynącymi z sieci, omówione 
zostaną również rodzaje cyberzagrożeń 
czyhających na użytkowników internetu 
niezależnie od wieku.

Oszustwa internetowe niestety łączą 
się z głównym tematem, którym żyje 
cała Polska, czyli powodziami. Okazuje 
się bowiem, że wielka tragedia, która 
dotknęła mieszkańców południa nasze-

go kraju, również stała się dla niektórych 

w gm. Załuski zatrzymano podejrzane-

go o spowodowanie wypadku 35-latka. 
Tłumaczył, że odjechał z miejsca zdarze-

nia, ponieważ nie wiedział, czy sądowy 
zakaz prowadzenia pojazdów już mu się 
skończył. Jak się okazało, mężczyzna nie 
ma uprawnień do kierowania pojazda-

mi, a wcześniej miał okresowe zakazy 
prowadzenia pojazdów 
mechanicznych zasądzane 
za przestępstwa lub wykro-

czenia w ruchu drogowym. 
Co więcej, wyszło też na 
jaw, że zaledwie kilkanaście 
minut po wypadku w Sie-

klukach 35-latek brał udział 
w kolejnym zdarzeniu – 
kolizji w Sokolnikach, pod-

czas której czołowo zderzył 
się z osobowym oplem. Na 
miejscu spisane zostało 
oświadczenie pomiędzy 
uczestnikami. Seat został 
przetransportowany na 

posesję znajomej podejrzanego i męż-

czyzna niemal natychmiast przystąpił 
do jego naprawy.

Na wniosek śledczych sąd zdecy-

dował o tymczasowym aresztowaniu 
35-latka na trzy miesiące. Usłyszał 
zarzuty spowodowania wypadku ze 
skutkiem śmiertelnym i ucieczki z miej-
sca zdarzenia drogowego. Grozi mu 
kara do 16 lat więzienia.

PB

płynności finansowej. Dyrektor wskazał, 
że duża część prac zostanie skierowana 
do odbudowy oddziału internistycznego, 
również obiecującego, ale na obecną 
chwilę, według słów dyrektora Makówki, 
„kompletnie rozwalonego”. 

Likwidacja              
stanowiska dyrektora 
ds. administracyjno-
technicznych

Jeszcze przed sesją do rady wpłynęło 
podanie od dyrektora Makówki z wnio-

skiem o wyrażenie zgody na rozwiązanie 
umowy o pracę z radnym Grzegorzem 
Czerniawskim, który w płońskiej placów-

ce medycznej pełni funkcję dyrektora ds. 
administracyjno-technicznych. Uchwała 
w tej sprawie była jednym z najważniej-
szych punktów obrad.

Skąd ten wniosek? Z powodu trapią-

cych placówkę problemów finansowych, 
szpital musi przejść restrukturyzację, 
w ramach której stanowisko dyrektora 

okazją do zarobku – oczywiście cudzym 
kosztem. 

Ze względu na ekstremalne zjawiska 
pogodowe, Rządowe Centrum Bezpie-

czeństwa wysyła na telefony Alerty RCB. 
18 września Centrum poinformowało, 
że oszuści internetowi wysyłają fałszywe 
alerty, zawierające linki do podejrzanych 
stron internetowych. Wchodzenie w takie 
linki może skutkować instalacją złośliwe-

go oprogramowania, a w konsekwencji 
włamaniem na urządzenie, przejęciem 
danych osobowych i wykorzystaniem 
ich do kradzieży pieniędzy – właściciela 
telefonu lub jego znajomych.

PB

ds. administracyjno-technicznych ma 
zostać zlikwidowane, a jego obowiązki 
przypadłyby głównemu dyrektorowi 
placówki. 

Zanim jednak doszło do głosowania, 
nastąpiła wymiana zdań między nowym 
dyrektorem szpitala a Grzegorzem Czer-
niawskim. Radny Czerniawski wymienił 
osoby zwolnione z jego pionu w związku 
z restrukturyzacją, zapytał również, kto 
i w jaki sposób ma dbać o stan technicz-

no-administracyjny szpitala.
Dyrektor odpowiedział, że kwestie 

te będą zarządzane „lepiej niż dotych-

czas”. Stwierdził, że jest przerażony 

stanem wspomnianego pionu. Według 
niego na stanowiskach zatrudnieni 
byli ludzie bez uprawnień, na przykład 
elektrycznych czy hydraulicznych. Stan 
budynku jest zły – pion nie reagował na 
zawiadomienia pisemne pracowników, 
dotyczące rozlatujących się kasetonów 
lub uszkodzonych drzwi, które miały 
leżeć po korytarzach przez całe miesią-

ce. Poza tym przeciekające miejscami 
dachy, zatkane odpływy, niedziałające 
gniazdka elektryczne – można śmiało 

stwierdzić, że opinia 
nowego dyrektora na 
temat pracy pionu jest 
jednoznacznie nega-

tywna.
Radny Czerniaw-

ski ustosunkował się 
do tych stwierdzeń. 
Powiedział, że do 
poprzedniego dyrek-

tora (prof. Marcina 
Waśko) były kierowa-

ne wnioski o wysłanie 
pracowników na szko-

lenia, pozostały jed-

nak bez odpowiedzi. 
Zarzucił dyrektorowi 
Makówce trudno-

ści we współpracy 
– nieodpowiadanie 
na pisemne prośby 
o spotkanie, brak 
czasu dla pracowni-
ków lub odkładanie 
na czas nieokreślony 
dokumentów doty-

czących zapewnienia 
szpitalowi niezbęd-

nych materiałów.
Głosowanie odby-

ło się w drugiej części 
spotkania rady. Część 
radnych, z powodu 
kontaktów zawodo-

wych z Grzegorzem 
Czerniawskim, zapo-

wiedziała wstrzymanie się od głosu. 
Ostatecznie rada nie wyraziła zgody 
na zerwanie stosunku pracy – za była 
tylko jedna osoba, pięciu radnych było 
przeciw, kolejnych pięciu wstrzymało 
się od głosu. 

Co dalej? Rada musi wysłać dyrek-

torowi szpitala uzasadnienie swojej 
decyzji. Ostateczna decyzja dotycząca 
losów dyrektora ds. administracyjno-

-technicznych i tak jest w rękach dyrekto-

ra szpitala – dzisiejsze ustalenia rady nie 
jest dla niego wiążąca, stanowi jedynie 
wymóg proceduralny.

PIOTR BIEROŃ
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Szpital głównym tematem 
na zebraniu Rady Miasta

Wypadek na DK 10 w Sieklukach 
– zatrzymano podejrzanego

35-latkowi grozi nawet do 16 lat więzienia

Fałszywe Alerty RCB to nowy sposób 
oszustów na przywłaszczenie pieniędzy 

nieświadomych ofiar 

Komendant płońskiej policji organizuje debatę społeczną

Oszustwa przez internet

Na ostatniej sesji Rady Miasta, w czwartek 19 września, gościł 
obecny dyrektor SPZZOZ im. marszałka Józefa Piłsudskiego, Robert 
Makówka. Przedstawił on radnym nowe informacje na temat stanu 
placówki i dalszych kroków w sprawie jej naprawy. 

Z powodu restrukturyzacji, w szpitalu w Płońsku zwolniono dotychczas 48 osób

Rada nie wyraziła zgody na zerwanie stosunku pracy 
z Grzegorzem Czerniawskim, ostateczną decyzję co 
do zwolnienia podejmie jednak dyrektor Makówka 
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Funkcjonariusze pułtuskiej policji 
zostali zaproszeni przez dyrekcję 
do Zespołu Szkół Zawodowych 
im. J. Ruszkowskiego 
w Pułtusku na prelekcję 
dotyczącą konsekwencji 
prawnych nieletnich. 

W związku z tragedią, jaka ma 
miejsce na południu Polski, 
wszystkie pułtuskie samorządy 
zaangażowały się w pomoc 
powodzianom.

Pułtuski ratusz, pod patronatem p.o. 
burmistrza, także zorganizował zbiórkę.

W jej ramach przyjmowano takie 
produkty jak woda mineralna w butel-
kach 1,5 l i baniakach 5 l, koce, śpiwory, 
artykuły spożywcze długoterminowe, 
środki czystości, baterie, power banki, 
artykuły medyczne i sanitarne, karma dla 
zwierząt, czy tez artykuły ogrodnicze.

Punkty zbiórki zlokalizowano 
w magazynie fundacji „Krok w Przy-

szłość” przy ul. 3 Maja, w świetlicy 
spółdzielni mieszkaniowej przy ul. Na 
Skarpie oraz w myjni na Popławach na 
rogu ulic Tartacznej i Wyszkowskiej. 

Wolontariusze rejonowego oddziału 
PCK przyjmowali także dary pieniężne.

W pomoc włączył się Związek Powia-

tów Polskich, apelując 
do wszystkich powiatów 
o solidarność oraz wspar-
cie dla poszkodowanych, 
w ramach akcji „Powiaty 
Powiatom”. W związku 
z tym apelem, w akcję 
pomocową włączył się 
również Powiat Pułtuski, 
który w środę 18 września 
przekazał asortyment 
przeciwpowodziowy dla 
Starostwa Powiatowe-

go w Kamiennej Górze, 
z przeznaczeniem dla 
Gminy Marciszów.

- Powiat Pułtuski prze-

kazał Gminie Marciszów 
następujący asortyment: 
zespół prądotwórczy 
AP3-8000S, agregat 
prądotwórczy, osuszacz 
powietrza DED 9905, 2 
szt. napełniacza MONO 
109, Spodniobuty PCV, 
wodery oraz 10 000 wor-

51-letnia pułtuszczanka Marzena 

Cendrowska pełni obecnie obowiązki 
burmistrza miasta w związku z zawie-

szeniem w maju przez premiera zwy-

cięzcy kwietniowych wyborów Krzysz-

tofa Nuszkiewicza. Prawniczka, dzia-

Policjanci prowadzą działania pod 
nazwą „Niewiedza nie zwalnia od odpo-

wiedzialności”, które są skierowane dla 
młodzieży w wieku od 13-17 lat. 

- Dzięki takim spotkaniom młodzież, 
może poznać termin demoralizacji i czy-

nów karalnych. Dowiedzieli się kiedy i za 
jakie czyny nieletni może odpowiadać 
karnie oraz co się dzieje z młodą osobą, 

ków. W imieniu Starosty Pułtuskiego 
akcję przekazania sprzętu koordyno-

wał dyrektor Wydziału Zarządzania 
Kryzysowego Starostwa Powiatowego 
w Pułtusku Robert Dynak – przekazu-

je starostwo.
W zbiórkę zaangażowały się również 

samorządy gminne, lokalne instytucje 
i organizacje pozarządowe. 

W gminie Winnica przyjmowano 
dary w sali konferencyjnej urzędu gmi-
ny, Zespole Placówek Oświatowych 
w Winnicy, Samorządowym Przedszko-

lu w Winnicy oraz Publicznej Szkole 
Podstawowej w Błędostowie. W gminie 
Obryte – w budynku gminy oraz strażni-
cy OSP Obryte. GOPS w Gzach to miej-
sce zbiórki uruchomionej przez gminę 
Gzy. W gminie Pokrzywnica zbierano 
w remizie OSP w Pokrzywnicy. Gmi-
na Świercze – w budynku urzędu oraz 
w remizie OSP  Świercze. W budynku 
urzędu dary przyjmowała również gmina 
Zatory.                                                    RK

łaczka, niegdyś 
wiceburmistrz 
warszawskiego 
Sródmieścia. 
Jest członkiem 
partii Platforma 
Obywatelska 
i do wyborów 
stanie z ramie-

nia komitetu 
KWW Koalicji 
Obywatelskiej 
dla Pułtuska.

-  Ro z p o -

częłam proces 

zmian jakościowych w funkcjonowa-

niu instytucji miejskich i chciałabym 
go dokończyć, tak by mieszkańcy mogli 
to odczuć na wielu płaszczyznach, od 
obsługi petentów w Urzędzie Miejskim 
poczynając (...) Jest jeszcze wiele rze-

czy, które chętnie bym zmieniła, ale po 
wieloletnich zaniedbaniach potrzeba 
na to czasu. Od wyborców zależy, czy 
pozwolą mi spróbować. Inni już byli i nie 
udało im się. Moja wiedza, doświadcze-

nie i kwalifikacje są gwarantem dobrej 
zmiany dla miasta i gminy – powiedzia-

ła Marzena Cendrowska w rozmowie 
z nami w TC nr 34/2024, w odpowiedzi 
na pytanie o start w wyborach.

Zamieszkała w Grabówcu 54-letnia 
Beata Jóźwiak to długoletnia wice-

starosta i radna powiatu pułtuskiego, 
dawniej dyrektor PCPR. Jest członkiem 

zujące przepisy. Policjantka poruszyła 
również temat dotyczący cyberprzemocy 
i hejtu, na jaki narażeni są teraz młodzi 
ludzie. Młodzi ludzie bardzo często 
nie są świadomi konsekwencji swoje-

go zachowania oraz faktu, że w sieci 
nikt nie jest anonimowy. W dzisiejszych 
czasach, internet jest podstawowym źró-

dłem komunikacji i dlatego tak ważna 
jest edukacja młodzieży w tym zakre-

sie. Trzeba mieć świadomość, że tak jak 
w realnym świecie, także w przestrzeni 
internetowej obowiązują reguły i normy 
prawne, których należy przestrzegać – 
przekazuje pułtuska policja.

RK

Polskiego Stronnictwa Ludowego. Do 
wyborów startuje jednak w własnego 
komitetu. Najprawdopodobniej popar-
cia udzieli jej Krzysztof Nuszkiewicz.

- Wierzę, że wszystkim nam zależy na 
rozwoju miasta i wykorzystaniu poten-

cjału, jaki posiada. Większość z państwa 
zna mnie osobiście. Tu mieszkam, tu 
pracuję, tutaj mam swoich znajomych 
i przyjaciół. Zdecydowałam się kandydo-

wać na burmistrz gminy Pułtusk, ponie-

waż miasto i gmina potrzebuje przede 
wszystkim spokoju, zrozumienia, stabi-
lizacji, pomysłu, mądrego zarządzania 
finansami i skutecznego pozyskiwania 
środków zewnętrznych. Chciałabym, 
aby gmina Pułtusk była miejscem, gdzie 
każdy jest wysłuchany, zaakceptowany, 
a potrzeby mieszkańców są najważ-

niejsze. Zmieńmy Pułtusk na lepsze. 
Razem możemy więcej – przekazała 
Beata Jóźwiak w swoich mediach spo-

łecznościowych informując o podjęciu 
decyzji o kandydowaniu.

RK
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Burmistrz Pułtuska będzie kobietą
Marzena Cendrowska i Beata Jóźwiak staną w szranki 13 
października w przedterminowych wyborach na burmistrza Pułtuska. 
Mimo iż początkowo zarejestrowanych zostało pięć komitetów, 
do walki ostatecznie staną dwa.

Marzena Cendrowska Beata Jóźwiak

Powiat, miasto i gminy 
z pomocą dla powodzian

funkcjonariuszy. Dużym zainteresowa-

niem cieszył się tor, który uczestnicy 
pokonywali w AlcoGoglach. Osoby 
zainteresowane wstąpieniem do Poli-
cji, otrzymały niezbędne informację 
dotyczące przebiegu rekrutacji – dodaje 
rzecznik prasowa pułtuskiej policji.

Policyjnego akcentu nie zabrakło 
również w niedzielę 1 września podczas 
dożynek gminy Gzy.

- Dla funkcjonariuszy (…)  była to 
doskonała okazja do spotkania z miesz-

kańcami i porozmawiania z nimi na 
temat bezpieczeństwa, jak również pro-

mowania zawodu policjanta. Funkcjona-

riusze przekazywali najmłodszym zasa-

dy poruszania się po drogach w związku 
z rozpoczynającym się nowym rokiem 
szkolnym. Omawiane tematy w ramach 
działań „Bezpieczna droga do szko-

ły” są niezbędne aby przypominać, jak 
bezpiecznie przechodzić przez jezdnię, 
którą stroną drogi należy się poruszać, 
itp. Podczas dożynek bardzo dużym 
zainteresowaniem cieszyło się stoisko 
policyjne, na którym chociaż na chwilę 
można było stać się policjantem. Osoby 
zainteresowane mogły zobaczyć poli-
cyjny sprzęt, który wykorzystują funk-

cjonariusze pełniąc codzienną służbę. 
Policjanci osobom zainteresowanym 
wstąpieniem do służby wręczali ulotki 
promujące zawód policjanta oraz odpo-

wiadali na pytania związane z etapami 
rekrutacji – przekazała mł.asp. Bielińska.

RK

12 i 13 września mazowieccy 
policjanci przeprowadzili 
działania kontrolne „Gimbus”. 

- Działania są ukierunkowane na 
poprawę bezpieczeństwa dzieci prze-

wożonych do i ze szkół. Policjanci 
sprawdzają stan techniczny auto-

busów, uprawnienia do kierowania, 
dokumenty wymagane podczas 
kontroli drogowej, jak również stan 
trzeźwości kierowców – informu-

ją funkcjonariusze.
W ich ramach mundurowi 

sprawdzili także wyposażenie 
i obowiązkowe oznakowanie 
pojazdów oraz posiadanie przez 
kierujących autobusami wyma-

ganych uprawnień. Policjanci 
zwracali także uwagę na przewo-

żenie pasażerów z uwzględnieniem 
liczby miejsc dla nich przeznaczonych 
w kontrolowanym autobusie.

Pułtuscy policjanci odwiedzili 
również podopiecznych Specjalnego 
Ośrodka Szkolno-Wychowawczego im. 
Anny Karłowicz.

- Spotkanie miało na celu przypo-

mnienie właściwych nawyków bez-

piecznego zachowania się w ruchu 
drogowym. Policjanci zobrazowali to 
przy pomocy maty symulującej przejście 
dla pieszych, sygnalizatora świetlnego 
i znaków drogowych. W bardzo cieka-

wy i zajmujący sposób funkcjonariusze 
przypominali wychowankom ośrodka 
nie tylko o odpowiednim zachowaniu się 
w drodze do szkoły, ale również w domu 
i szkole. Omówiono również odpowied-

nie zachowanie podczas spotkania oso-

by nieznajomej. Uczniowie wykazali się 
dużą wiedzą z zakresu bezpieczeństwa 
i znakomicie radzili sobie z odpowie-

dziami na pytania prowadzących – 
informuje mł. asp. Magdalena Bielińska.

W ramach działania „Bezpieczna dro-

ga do szkoły” policjanci spotykają się 
także z uczniami w szkołach. W ponie-

działek 9 sierpnia spotkali się z uczniami 
w placówkach oświatowych w Publicz-

nej Szkole Podstawowej w Strzegocinie 
i Świerczach. Podczas wizyty prowadzili 
działania profilaktyczno-edukacyjne 
mające na celu kształtowanie prawidło-

wych zasad w komunikacji, omawiali 
zagrożenia mogące spotkać uczniów 
w trakcie drogi do szkoły i ze szkoły oraz 
tematy związane z przepisami i podsta-

wowymi zasadami ruchu drogowego 
niezbędnymi do prawidłowego korzy-

stania z dróg publicznych przez pie-

szych i rowerzystów. Omówione zosta-

ły również zagrożenia z jakimi mogą 
spotkać się osoby nieletnie w miejscach 
publicznych. 

Policjanci z Komendy Powiatowej 
Policji w Pułtusku uczestniczyli w uro-

czystościach 85. rocznicy obrony linii 
Narwi pod Pułtuskiem przez Żołnierzy 
5 Pułku Piechoty Legionów „Zuchowa-

tych” w Zambskach Kościelnych. W uro-

czystościach wzięła udział Orkiestra 
Reprezentacyjna Policji, która nadała 
uroczysty charakter podczas trwania 
mszy św., a po jej zakończeniu na bło-

niach przykościelnych orkiestra zapre-

zentowała musztrę paradną.
- W trakcie trwania pikniku, uczestni-

cy mogli obejrzeć pokaz tresury i wyko-

rzystania psów służbowych z codziennej 
pracy Policji. Zaprezentowano jak psy 
wyszukują materiały pirotechniczne 
i środki odurzające oraz jak wygląda 
zatrzymanie przestępcy. Nie zabra-

kło również stoiska profilaktycznego 
Komendy Powiatowej Policji w Pułtu-

sku, przy którym najmłodsi mogli zrobić 
sobie zdjęcie z maskotką Sky z Psiego 
Patrolu. Można było również posłu-

chać prelekcji na temat bezpieczeństwa 
w ramach działań „Bezpieczna droga 
do szkoły”. Osoby chętne mogły prze-

ćwiczyć udzielania pierwszej pomocy 
osobom poszkodowanym pod okiem 
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Policja w szkołach, policja w Zambskach, 
policja na dożynkach

Policyjna prelekcja w Ruszkowskim
która nie stosuje się do przyjętych w spo-

łeczeństwie norm lub łamie obowią-
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Mieszkańcy powiatu 
żuromińskiego mocno 
zaangażowali się w zbiórkę 
artykułów pierwszej potrzeby 
dla osób dotkniętych powodzią. 
Logistyką zajęły się samorządy 
i instytucje, które teraz dziękują 
wszystkim ludziom dobrej woli.

Polacy to specyficzny naród. W jed-
nym z naszych artykułów w sierpniu 
pewien wójt użył określenia na ten 
fenomen „Słowiańska dusza” i chyba 
coś w tym jest. Chociaż na co dzień 
toczymy zacięte spory (głównie wokół 
tematów politycznych), to w obliczu 
ludzkiej krzywdy okazujemy niesamo-
witą solidarność i wsparcie. Pokazuje-
my to lokalnie i ponadlokalnie. Kiedy 
w 2022 roku Federacja Rosyjska roz-
pętała pełnoskalową wojnę w Ukrainie 
skala pomocy, jakiej udzielili sąsiadom 
Polacy zaskoczyła cały świat. W obli-
czu katastrofalnej powodzi, jaka w tym 
roku nawiedziła rejony południowej 
i południowo-zachodniej Polski nie 
jest inaczej. 

Dramat mieszkańców zalanych tere-
nów poruszył serca rodaków. Kiedy 
tamtejsze samorządy wystosowały apel 
o pomoc zaangażowali się w nią miesz-
kańcy także powiatu żuromińskiego. 

Gmina Żuromin oraz gmina Bieżuń 
połączyły siły. Mieszkańcy nie zawiedli 
i do Żuromińskiego Centrum Kultury 
oraz Miejsko-Gminnego Ośrodka Kul-
tury w Bieżuniu dostarczyli najpotrzeb-
niejsze powodzianom rzeczy. Zbiórka 
trwała do środy, do godz. 20. Przez trzy 
dni mieszkańcy z wielkim zaangażowa-
niem przynosili do obu instytucji dary. 
Do ŻCK trafiły także artykuły zebrane 
przez strażaków-ochotników z gminy 
Kuczbork. W czwartek nadszedł czas 
załadunku. Okazało się, że aby prze-
wieźć dary potrzeba będzie aż 10 samo-
chodów dostawczych. Pomocy w tym 

zakresie udzielili strażacy-ochotnicy 
oraz prywatni przewoźnicy. Zebraną 
wodę, żywność, środki czyszczące oraz 
higieny osobistej, łopaty, karmę dla zwie-
rząt, baterie itd. konwój przetransporto-
wał do siedziby Polskiego Czerwonego 
Krzyża w Płocku, skąd dary zostały prze-
transportowane na południe zgodnie 
z zapotrzebowaniem zgłaszanym przez 
poszczególne samorządy.

Pomoc doraźna 
nadjeżdża

Na apel wójta gminy Lutocin o prze-
kazywanie środków pomocowych jed-
nostkom OSP tłumnie odpowiedzieli 
mieszkańcy także tej jednostki samo-
rządowej w minioną sobotę (21 wrze-
śnia br.). Wcześniej zbiórkę zakończyło 
KGW Lutocin (w środę, 18 września). 
Wszystkie zebrane dary KGW osobiście 
odwiozło do Lewina Brzeskiego (pow. 
brzeski, woj. opolskie), czyli miejsco-
wości, gdzie szkody wyrządzone przez 
powódź są ogromne. 

„To dzięki wam pojawiły się uśmiechy 
na twarzach tych osób. Jesteście wspa-
niali. Razem możemy więcej!” - podsu-
mowało działania KGW w Lutocinie. 

Zbiórkę, z pomocą szkół i strażaków, 
przeprowadziła także gmina Lubowidz. 
W sobotę (21 września) samochód cię-
żarowy załadowany po brzegi wyruszył 

na południe. Mieszkańcy gminy nie tylko 
aktywnie włączyli się w dostarczanie 
darów, ale także w ich pakowanie i przy-
gotowanie do transportu.

W gminie Siemiątkowo akcję pomo-
cową dla powodzian koordynowało 
OSP Siemiątkowo. 

„Pragniemy podziękować wszystkim 
zaangażowanym w akcję mieszkańcom 
gminy Siemiątkowo, jak również tym 
z gmin sąsiednich. Wasze ogromne 
zaangażowanie i hojność przerosły 
nasze najśmielsze oczekiwania. Dzięki 
wam udało się zebrać mnóstwo produk-

tów, które trafią do najbardziej 
potrzebujących. Dziękujemy za 
bezinteresowną pomoc, wrażli-
wość, wielkie serce i otwartość 
na drugiego człowieka” - pod-
sumowali akcję strażacy OSP 
Siemiątkowo. 

Dary zebrane przez miesz-
kańców zostały przekazane do 
hubu, skąd trafią do potrzebu-
jących. 

Co dalej?
Mieszkańcy pow. żuromiń-

skiego pokazali ponownie, że 
w trudnych chwilach potrafią 
się zjednoczyć i okazać potrze-
bującym pomoc. Organizatorzy 
zbiórek składają podziękowania 
darczyńcom, a także osobom 
zaangażowanym w załadunek 

i transport darów.
Jako, iż takie zbiórki prowadzone były 

w całym naszym regionie do potrzebu-
jących trafią tony artykułów pierwszej 
potrzeby. Woda jednak opada i poja-
wiają się pytania „co dalej?”.

Do regionów, które ucierpiały przez 
powódź trafią 22 miliardy złotych pomo-

cy rządowej i euro-
pejskiej. Zadyspono-
wane środki posłużą 
jako doraźna pomoc 
mieszkańcom (10 
tys. zł wsparcia od 
razu, do 100 tys. zł 
na remont domu 
i do 200 tys. zł na 
odbudowę domu), 
ale także do odbu-
dowy infrastruktury. 
Warto sobie uświa-
domić, że „wielka 
woda” niszczyła 
wszystko, co napo-
tykała na swojej 
drodze – mosty, 
linie energetyczne, 
wodociągi, drogi, 
wały przeciwpo-
wodziowe, tamy... 
Środki przekazane 

przez UE umożliwią samorządom lokal-
nym odbudowę tej infrastruktury bez 
konieczności zadysponowania wkładu 
własnego z ich budżetów. 

Sami mieszkańcy terenów dotkniętych 
powodzią mają do rodaków inną prośbę 
– aby dać im samodzielnie zarobić na 
naprawę zniszczeń. 

W mediach społecznościowych poja-
wiają się apele, aby nie odwoływać wizyt 
i rezerwacji w obiektach turystycznych 
i przyjechać, tam gdzie się da, a tam, 
gdzie jeszcze trwa usuwanie skutków 
powodzi – przełożyć wizytę na inny ter-
min. Problemem mogą być warunki na 
górskich szlakach, ponieważ jeszcze nie 
do końca wiadomo, jak mocno zostały 
dotknięte działaniem żywiołu. Ośrodki 
turystyczne i gastronomiczne informują 
na swoich stronach i w mediach społecz-
nościowych jaka panuje u nich sytuacja, 
czy można dojechać i ewentualnie któ-
rędy. Na przykład powodzią dotknięta 
została  tylko część Kotliny Kłodzkiej. 
Zatem jeśli ktoś z czytelników chciałby 
jeszcze pomóc powodzianom, jak oni 
sami wskazują, warto ich odwiedzić 
i skorzystać z ich oferty. 

kuj

Przejeżdżająca drogą 
wojewódzką nr 541 osoba 
zauważyła porzucony w 
przydrożnym rowie samochód 
i staranowaną kapliczkę. 
Zatrzymała się, by pomóc, 
jednak ani w aucie, ani w jego 
pobliżu nie było nikogo.

Taki widok przypadkowa osoba zasta-
ła w czwartek (19 sierpnia), ok. godz. 
19:30, za Lubowidzem, przy zjeździe na 
miejscowość Bądzyn. Poinformowała 
tym służby. Niedługo potem na miejscu 
pojawiła się żuromińska policja. Rzeczy-
wiście w pobliżu samochodu nikogo nie 
było. Funkcjonariusze ustalili, że autem 
kierować mogła 33-letnia mieszkanka 
gminy Żuromin, udali się zatem do jej 
miejsca zamieszka-
nia, ale ani po drodze 
do tej miejscowości, 
ani w domu kobiety 
nie zastali. Policjan-
ci zatem patrolowali 
dalej zarówno miejsce 
zamieszkania 33-latki, 
jak i okolice porzuce-
nia samochodu, jednak 
bez rezultatu.

W piątek o poranku 
ponownie udali się do 
domu kobiety, gdzie 
tym razem przebywała.

W Liceum Ogólnokształcącym 
im. Władysława Orkana 
w Bieżuniu w tym roku pierwszej 
klasy nie ma. W przyszłym roku 
placówka będzie obchodziła 
80. rocznicę istnienia. 

Bieżuńskie LO ma długoletnią tra-
dycję. Jesto jedyna szkoła w powiecie 
żuromińskim prowadząca przygotowa-
nie wojskowe (profil wojskowy). Niestety 
w tym roku zaiteresowanych wyborem 
tej konkretnej placówki było zbyt mało, 
aby utworzyć oddział. Nalezy tu jednak 
dodać, że uczniów kończących klasy VIII 
szkół podstawowych w ogóle było mało. 
Dlaczego? Z powodu dwóch reform 
oświaty. Pierwszą wprowadził rząd PO-
-PSL i polegała ona na wprowadzeniu 
obowiązku szkolnego już dla 6-latków. 
Spowodowało to nadmiar uczniów 
w dwóch rocznikach, które w ciągu 
ostatnich dwóch lat odeszły do szkół 
średnich. Kolejna reforma (rządu PiS), 
oprócz likwidacji gimnazjów znosiła 
także obowiązek szkolny na 6-latków 
i przywracała poprzedni próg wieko-
wy – 7 lat. W efekcie niektórzy rodzice 

- Mieszkanka gm. Żuromin przyzna-
ła, że to ona prowadziła nissana micrę. 
Podróżowała z bratem, kiedy, według 
jej relacji, na drogę wyskoczyła sarna. 
33-latka wskazywała, że chcąc uniknąć 
zderzenia zjechała na pobocze, straciła 
panowanie nad samochodem, uderzyła 
w ogrodzenie kapliczki, a samochód 
odbił się i wylądował w rowie. Swoją 
nieobecność w miejscu zdarzenia tłuma-
czyła chęcią szukania pomocy w odho-
lowaniu pojazdu - przedstawia wersję 
wydarzeń 33-latki Tomasz Łopiński, 
oficer prasowy KPP w Żurominie.

Mieszkanka gm. Żuromin ukarana 
została mandatem w wysokości 1,5 
tys. zł za spowodowanie zagrożenia 
w ruchu. Ponadto pokryje koszty remon-
tu kapliczki.

kuj 

decydowali się na wysłanie 6-latków do 
klas pierwszych, a inni nie. Powstała 
luka, ponieważ w niektórych szkołach 
podstawowych nie otwarto wówczas 
oddziałów klas pierwszych. 

- Niestety, w tym roku nie ma u nas 
klasy pierwszej. W powiecie żuromiń-
skim szkoły podstawowe ukończyło ok. 
180 absolwentów, podczas gdy w latach 
ubiegłych było ich ok. 400-500. Pro-
gnoza demograficzna na przyszły rok 
jest nieco lepsza – szkoły podstawowe 
w naszym powiecie opuści około 300 
uczniów. Mam głęboką nadzieję, że 
część z nich zechce kontynuować edu-
kację właśnie w naszej szkole – wska-
zuje Renata Sadowska, dyrektor LO 
w Bieżuniu. 

Na pytanie, czy obawia się o dalsze 
losy szkoły pani dyrektor odpowiada, 
że jest całym sercem za jej utrzyma-
niem i gorąco zachęca uczniów szkół 
podstawowych do skorzystania z oferty 
edukacyjnej bieżuńskiego LO. 

Likwidacji szkoły zaprzecza staro-
sta żuromiński Jerzy Rzymowski. Była 
by to duża strata, biorąc pod uwagę, 
że w innych powiatach otwierane są 
nowe oddziały o profilach wojskowych. 

Problemem bieżuńskiego LO są m.in. 
dojazdy. Z pobliskich gmin jest on 
utrudniony, co nie zachęca uczniów do 
wyboru akurat tej szkoły średniej. Czy 
wpływ mają również wyniki? W 2024 
roku, w pierwszym terminie, w LO 
w Bieżuniu maturę zdało niecałe 43 
procent abiturientów. Jednak, jak poka-
zuje przykład ZS w Krasnosielcu (pow. 
makowski), gdzie również w tym roku 
nie otwarto klas pierwszych (ani liceum, 
ani technikum), absolwenci szkół pod-
stawowych niekoniecznie uznają wyniki 
jako priorytet, gdyż tam zdawalność 
wyniosła niemalże 86 procent. Mimo to 
chęć podjęcia nauki w tej szkole wyraziła 
tylko jedna osoba.

Największy wpływ na funkcjonowanie 
szkół średnich, podobnie jak szkół pod-
stawowych czy uczelni wyższych, ma 
i będzie miał postępujący niż demogra-
ficzny. Aby LO w Bieżuniu przetrwało 
potrzebne są już działania zachęcające 
do jej wyboru, także ósmoklasistów 
z innych powiatów. Jeśli takowych nikt 
nie podejmie, w przyszłości likwidacja 
może okazać się konieczną formalnością 
z powodu braku uczniów. 
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INZaładunek darów od mieszkańców 

gmin Żuromin, Kuczbork i Bieżuń. 
Zebrano ok. 20 ton artykułów 
pierwszej potrzeby. 

W akcjach zbiórek chętnie pomagała młodzież. 
Na zdjęciu uczniowie Zespołu Szkół w Lubowidzu. 

Członkowie KGW w Lutocinie zawieźli pomoc 
bezpośrednio do Lewina Brzeskiego. 
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POWIAT 

ŻUROMIŃSKI

Wielkie serca mieszkańców powiatu

Dary wyruszyły na południe

Nie ma pierwszej klasy

Jaka będzie przyszłość LO w Bieżuniu?

Staranowana kapliczka i... 

Porzucone auto
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Łysą Górę przed kilkoma dniami 
odwiedziła młodzież klas 
4-8 wraz z dyrektor Henryką 
Tomaszewską i nauczycielami 
ze Szkoły Podstawowej 
w Krzynowłodze Wielkiej. 

O tym niezwykłym stanowisku 
archeologicznym stało się w ostatnich 
dniach głośno, a to za sprawą znale-

zienia podczas prowadzonych tam prac 
archeologicznych celtyckiego hełmu z IV 
w. p.n.e. Informacja ta zelektryzowała 
środowiska archeologiczne na całym 
niemal świecie.

Łysa Góra to piaszczysta wydma 
wśród łąk, położona na prawym brze-

gu Orzyca w okolicach Przątaliny, na 
terenie sołectwa Bagienice, ok. kilometr 
na północny zachód od Chorzel. O tym, 

W Czernicach Borowych 
powstanie nowy samorządowy 
żłobek. Na jego potrzeby zostaną 
zaadoptowane pomieszczenia 
w budynku szkoły podstawowej. 

Inwestycja ta realizowana jest 
w ramach Programu „Aktywny Maluch” 
i dofinansowana z Krajowego Planu na 
rzecz Odbudowy i Zwiększenia Odpor-
ności. Prace obejmą m.in. demontaż 

Tradycją corocznej Pielgrzymki 
Dzieci i Młodzieży do Rostkowa 
jest organizacja Memoriału 
Szachowego im. św. Stanisława 
Kostki. 

Tegoroczna XXII edycja odbyła się 
w Szkole Podstawowej nr 2 im. H. Sien-

15 września Przasnysz 
świętował 10-lecie ustanowienia 
Św. Stanisława Kostki 
patronem miasta. Uroczystości 
zainaugurowała tradycyjnie 
msza święta, a po niej 
przedstawiciele władz miasta 
i delegacje złożyły kwiaty pod 
pomnikiem św. Stanisława 
Kostki w Parku Miejskim. 

W uroczystość wpisywało się kilka 
dodatkowych elementów, 
m.in. w Miejskim Domu 
Kultury miał miejsce 
koncert, podczas które-

go wystąpił zespół Pasja 
oraz Schola św. Anny 
z Bogatego. Po koncer-
cie wyświetlony został 
film „Skąd się wzięła 
aureola”. 

Z inicjatywy Towarzy-

stwa Przyjaciół Ziemi 
Przasnyskiej, na Rynku 
Miejskim przeprowa-

dzono test wiedzy, związany ze św. 
Stanisławem. W teście wzięli udział 
bardzo licznie mieszkańcy. Rodzice 
i dzieci wspólnie rozwiązywali pytania, 
co tworzyło niepowtarzalną i pełną 
emocji atmosferę. Dla zwycięzców 
organizatorzy przygotowali atrakcyjne 
nagrody. W organizację i realizację kon-

kursu włączyły się także Stowarzyszenie 
Arena Dobra oraz Federacja ROSA.

że działo się tam w przeszłości świad-

czy fakt, że już w latach pięćdziesiątych 
ub. stulecia znajdowano tam kawałki 
ceramiki, paciorki, zapinki, bransolety, 
narzędzia. Do tej pory jednak skutecznie 
chroniła swoje tajemnice. 

Wizyta młodzieży zbiegła się z bytno-

ścią w tym niezwykłym miejscu przed-

stawicieli placówek zaangażowanych 
w prace wykopaliskowe na Łysej Górze. 
Byli to Bartłomiej Kaczyński - kierownik 
badań z Państwowego Muzeum Arche-

ologicznego w Warszawie, Wojciech 
Borkowski - wicedyrektor Muzeum oraz 
Andrzej Maciałowicz z Wydziału Arche-

ologii Uniwersytetu Warszawskiego.
Ich wizytę na stanowisku archeolo-

gicznym spowodowała zorganizowana 
wcześniej w Urzędzie Gminy przez wła-

dze samorządowe konferencja prasowa, 

i wymianę stolarki drzwiowej i okiennej, 
rozbiórkę wewnętrznych schodów żel-
betowych, budowę nowych schodów 
zewnętrznych, montaż ścianek działo-

wych, a także instalację wodno-kanali-
zacyjną i elektryczną. Zostaną również 
wykonane prace malarskie oraz wypo-

sażenie pomieszczeń zgodnie z wymo-

gami przeciwpożarowymi.
Na realizację tego projektu samorząd 

gminny przeznaczył 500 tys. zł.
ESKA

kiewicza w Przasnyszu – dzień przed 
pielgrzymką. Jest to turniej otwarty dla 
dzieci i młodzieży z diecezji płockiej. 
Wzięło w nim udział 52 zawodników. Dla 
najlepszych organizatorzy przygotowali 
nagrody, pozostali uczestnicy zawodów 
otrzymali pamiątkowe upominki. 

ESKA

W Muzeum Historycznym miał miej-
sce wernisaż wystawy „10 lat z patro-

nem”.
Wśród eksponatów znalazły się dzieła 

malarskie, jak i rzeźby, przedstawiają-

ce postać św. Stanisława Kostki oraz 
różnorodne aspekty jego życia i ducho-

wości. Szczególną uwagę przyciągały 
obrazy i rzeźby inspirowane legendami 
o świętym.

w związku ze wspomnianym już zna-

leziskiem. Młodzież mogła „na żywo” 
wysłuchać opowieści o tajemnicach 
tego miejsca, przypuszczalnym życiu 
dawnych mieszkańców, a także o pracy 
archeologów i ostatnim znalezisku. 

- Wcześniej wiele słyszałam o odkry-

ciach na Łysej Górze, - powiedzia-

ła Joanna Morawska, nauczycielka 
w Szkole Podstawowej w Krzynowłodze 
Wielkiej. – Jeszcze jako uczennica Szkoły 
Podstawowej w Chorzelach, pamiętam, 
że często nauczyciel wspominał o tych 
odkryciach. To, co w tej chwili odkryto 
jest dla mnie również wielkim zasko-

czeniem. Jestem nauczycielką historii 
i wychodzę z założenia, że „cudze chwa-

licie, swego nie znacie”. Na lekcji historii 
nie ma w programie regionalizmu, dla-

tego na moich lekcjach - historii, języku 
polskim, czy na godzinie wychowawczej 
często wspominam o tych miejscach, 
które są związane z przeszłością naszej 
małej ojczyzny i sądzę, że jest to ważne 
dla młodego pokolenia. 

W ramach obchodów sześć przasny-

szanek walczyło w Miejskiej Bibliotece 
Publicznej o tytuł Mistrza Ortografii 

w V Dyktandzie Przasny-

skim, poświęconym także 
św. Stanisławowi. Zwycięż-

czyniami dyktanda zostały:
Elżbieta Kowalczyk-

-Gutowska (I miejsce) 
i kolejno Katarzyna Dem-

bińska i Monika Modzelan. 
Zwyciężczynie z rąk burmi-
strza Łukasza Chrostow-

skiego odebrały statuetkę, 
dyplomy i bony podarun-

kowe. 
Również w bibliotece, 

w oddziale dla dorosłych, 
oglądać można wystawę obrazów wyko-

nanych metodą batiku. Przedstawione 
są na nich 

sceny z życia patrona, które powstały 
podczas warsztatów pod kierunkiem 
Tomasza Jakubowskiego w przasnyskiej 
pracowni batiku. Obrazy te były sceno-

grafią do sztuki o świętym wystawianej 
w MDK w 2017 r. Wystawę można oglą-

dać do końca września. 
Częścią obchodów była również VI 

edycja zawodów „Przasnyska Mila”. 
Burmistrz Łukasz Chrostowski oraz 
ksiądz proboszcz Andrzej Maciejewski 
z przasnyskiej fary towarzyszyli naj-
młodszej grupie biegaczy w pokonaniu 
dystansu 400 m. Zawodnicy zmaga-

li się na czterech dystansach. Każdy 
zawodnik otrzymał medal pamiątkowy, 
a najlepsi zostali wyróżnieni pucharami. 
Organizatorem biegu był Klub Sportowy 
Przaśnik. 
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Podczas posiedzenia Konwentu Powiatów Województwa 
Mazowieckiego, który miał miejsce 16 września na stanowisko 
wiceprzewodniczącego powołany został starosta przasnyski Paweł 
Mostowy. 

15 września strażacy 
z Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Węgrze świętowali 100-lecie 
swojego istnienia. 

Tradycyjnie uroczystości rozpoczę-

ły się mszą świętą, po której, na placu 
apelowym przy strażnicy, rozpoczęła się 
oficjalna część uroczystości. Tradycyjnie, 
jak na jubileusz przystało, była okazją do 
uhonorowania druhów odznaczeniami 

Konwent pełni rolę 
doradczą względem 
organów Związku 
Powiatów Polskich, 
a także przyjmuje wła-

sne stanowiska i opinie 
oraz kieruje do zarządu 
ZPP pisma o podjęcie 
interwencji – w sprawach 
związanych z celami sta-

tutowymi.
Konwent Powiatów 

tworzą starostowie 
oraz prezydenci miast na 
prawach powiatu, którzy 
są członkami związku 
w danym województwie.

ESKA

i medalami. Prezydium Zarządu Główne-

go Związku Ochotniczych Straży Pożar-
nych RP przyznało jednostce Złoty Znak 
Związku OSP RP, za wieloletnią służbę na 
rzecz ochrony przeciwpożarowej i lokalnej 
społeczności. Złotymi Medalami za zasłu-

gi dla pożarnictwa uhonorowano druhów: 
Mariusza Kobylińskiego, Rafała Gotowca 
oraz Marka Rudzińskiego. Srebrne Meda-

le otrzymali druhowie: Cezary Łukasiak, 
Jan Kieczmerski i Paweł Ćwiek. Brązowe 
natomiast: druhna Monika Łukasiak oraz 
druh Bartłomiej Miłka. Odznaką „Strażak 
Wzorowy” wyróżnieni zostali: druhna 
Aleksandra Glinka oraz druh Marcin Fijał.

Odznaczenia otrzymało również 
kilkunastu strażaków za lata służby. 
Najdłuższym stażem zapisali się dru-

howie: Zdzisław Rudziński i Stanisław 
Chodkowski (55 lat) oraz Kazimierz 
Eugeniusz Majewski (50 lat).

Senator Krzysztof Bieńkowski wrę-

czył medal okolicznościowy w imie-

niu Senatu RP, a Wiesława Krawczyk, 
reprezentująca Marszałka Wojewódz-

twa Mazowieckiego, dyplom uznania 
dla jednostki. Kilkunastu strażaków 

otrzymało również dyplomy uznania 
od Marszałka Adama Struzika. Wójt 
gminy Wojciech Brzeziński wręczył jed-

nostce Medal Honorowy Gminy Czer-
nice Borowe. Jubileusz był okazją do 
odsłonięcia tablicy pamiątkowej, a także 
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100-lecie OSP Węgrze

wręczenia podziękowań osobom wspie-

rającym działalność jednostki.
Po zakończeniu oficjalnej części na 

jej uczestników czekało wiele atrakcji 
m.in. koncert orkiestry dętej pod batutą 
Macieja Kowalskiego i występ kabaretu 
ROZUMISZ oraz na finał - strażac-

ka biesiada.
ESKA

Obradował konwent powiatów Dzień Patrona św. Stanisława

W szachy ze św. Stanisławem Kostką

Żłobek w Czernicach Borowych

Krzynowloga Wielka, Chorzele

Młodzież na Łysej Górze

eprasa.pl 1eefb0cccb



Henryka Machnowska skończyła 
okrągłe 100 lat. Jubilatka 
otrzymała życzenia od wójta, 
pracowników jednostek 
gminnych i powiatu, a nawet 
premiera.

Mieszkanka wsi Orło-

wo w gminie Rzewnie 
urodziła się 16 września 
1924 roku. W dniu jej 
setnych urodzin panią 
Henrykę odwiedziła kie-

rownik USC w Rzewniu 
Renata Samsel, wraz 
z wójtem Wiesławem 
Chrzanowskim, kie-

rowniczką delegatury 
MUW w Ostrołęce, 
przedstawicielami rady 
i KRUS-u oraz sołtyską 
wsi Orłowo.

Jubilatka, która aku-

rat ten dzień spędzała 
także ze swoimi bliskimi, otrzymała list 
gratulacyjny od Prezesa Rady Ministrów 
Donalda Tuska, kwiaty i upominki oraz 
moc serdecznych życzeń.

W Zespole Szkół im. Tadeusza 
Kościuszki w Krasnosielcu nie 
otwarto ani pierwszej klasy 
liceum ogólnokształcącego, 
ani technikum agrobiznesu. To 
m.in. pokłosie reform oświaty. 
Czy szkole grozi zamknięcie? 

Zacznijmy od tego, że ta konkret-
na szkoła średnia nie jest jedyną taką 

Kiedy się nad tym zastanowić, trze-

ba przyznać, że za życia pani Henryki 
w Polsce i na świecie wydarzyło się tak 
wiele, a ona była bezpośrednim i pośred-

nim świadkiem tych wydarzeń. 100-latka 
z Orłowa usłyszała oczywiście życzenia 

kolejnych stu lat życia. Nie zabrakło 
także tortu i wspólnych rozmów.

kuj

w regionie, gdzie doszło do takiej 
sytuacji. Powodem jest liczba dzieci (o 
ponad połowę mniejsza), jaka ukończyła 
szkoły podstawowe. To pokłosie dwóch 
reform oświaty, przeprowadzonej przez 
rząd PO-PSL nakładającej obowiązek 
szkolny na 6-latków, a potem reformy 
rządu PiS, która ten obowiązek znio-

sła, wracając do obowiązku szkolnego 
7-latków, a która również likwidowała 
gimnazja. W efekcie najpierw roczniki 
w szkołach się nałożyły, a następnie 
powstała luka, ponieważ jedni rodzice 
decydowali się na posłanie 6-letniego 
dziecka do szkoły, inni nie.  

Jak wyjaśnia nam dyrektor ZS w Kra-

snosielcu Tomasz Olkowski w ten spo-

sób liczba uczniów, którzy kończyli 
szkoły podstawowe w ubiegłych latach 
kształtowała się w zakresie ok. 500-600 
w powiecie makowskim, a w tym roku 
było to ok. 200 uczniów. 

- W rekrutacji do naszej szkoły najczę-

ściej biorą udział uczniowie okolicznych 

szkół podstawowych. Niestety ten rocz-

nik był niewielki. W SP w Krasnosielcu 
było 17 uczniów, w Drążdżewie zaledwie 
2, a w Raku i Amelinie w ogóle nie było 
klas VIII. Do naszej szkoły dokumenty 
złożyło 11 osób, w tym jedna oryginał. 
Część uczniów ostatecznie wybrała 

inne szkoły średnie, co nie 
pozwoliło nam na otwarcie 
oddziałów klas pierwszych. 
Ale, jak wspomniałem, ten 
rok jest wyjątkowy pod 
względem liczby absolwen-

tów szkół podstawowych 
-  wskazuje dyrektor ZS 
w Krasnosielcu. 

Przypomnijmy, że szko-

ła ta cieszy się wysoką 
zdawalnością egzaminu 
dojrzałości. Zatem fakt, że 
absolwenci nie wybierali 
tej szkoły, aby kontynu-

ować w niej naukę, nie ma 
związku z jej poziomem 

nauczania. Decydowały zatem inne 
czynniki, o których wiedzą tylko sami 
zainteresowani. 

Jak poinformował nas starosta 
makowski Mirosław Augustyniak 
w Zespole Szkół im. Jana Pawła II 
w Różanie również nie utworzono w tym 
roku pierwszej klasy liceum, otwarto 
pierwszą klasę technikum, gdzie uczęsz-

cza 10 uczniów. 
- Sytuacja ta jest spowodowana 

reformami oświaty i mniejszą liczbą 
młodzieży w tym konkretnym roczni-
ku. Zaznaczę, że nie mamy w planach 
likwidacji ZS w Krasnosielcu – informuje 
Mirosław Augustyniak. 

W przyszłym roku młodzieży opusz-

czających mury szkół podstawowych 
będzie więcej niż w roku bieżącym. Nie-

mniej warto pamiętać, że mamy w całym 
kraju do czynienia z pogłębiającym się 
niżem demograficznym. W 2023 roku 
urodziło się najmniej dzieci od czasów 
II wojny światowej. Oznacza to również, 
że zarówno w szkołach podstawowych, 
jak i średnich, dzieci z roku na rok będzie 
ubywać i na razie nic nie wskazuje na to, 
że tendencja ta ulegnie zmianie. 

kuj

odrestaurowanie tablicy zamontowa-

nej na głazie. Na ten cel gmina Czer-
wonka pozyskała środki z programu 
marszałkowskiego „Mazowsze dla 
miejsc pamięci” w kwocie niemal 76 
tys. złotych. Prawdopodobnie, jak się 
dowiedzieliśmy, przy okazji remontu 
przeprowadzone zostaną nieinwazyjne 
badania archeologiczne.

kuj

porady lekarza ortopedy oraz odbywali 
wizyty rehabilitacyjne wraz z badaniem 
skanera podoskopowego (potrzebnym 
do wykonania wkładek ortopedycznych).

Jak informuje powiat makowski, 
odpowiednie zaopatrzenie ortopedyczne 
może znacząco zmniejszyć powikłania 
związane ze stopą cukrzycową. Program 
potwierdził, jak ważna jest profilaktyka 
i higiena stóp wśród osób z cukrzycą. 

Łączna wartość tego zadania wynio-

sła 115 tys. zł, z czego wkład własny 
powiatu to 23 tys. zł, a 92 tys. zł sta-

nowiło dofinansowanie samorządu 
Mazowsza. 

kuj
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Powiatowa Stacja Sanitarno-
Epidemiologiczna w Makowie 
Mazowieckim zaprasza 
przedstawicieli samorządów, 
placówek opiekuńczych, szkół 
i przedsiębiorstw na 
dedykowaną im konferencję, 
gdzie poruszone zostaną tematy 
bezpieczeństwa, szczególnie jeśli 
chodzi o zakłady pracy.

Jak informuje makowski sanepid, 
celem wydarzenia „Zdrowie Przede 
Wszystkim - Bezpieczny Powiat” jest 
podniesienie świadomości na temat klu-

czowych aspektów związanych z bez-

pieczeństwem pracy i ochroną zdrowia. 
Podczas konferencji poruszone zostaną 
zagadnienia: podstawowe zasady bez-

pieczeństwa i higieny pracy w zakładzie 
pracy, bezpieczeństwo w placówkach 
nauczania i wychowania, zagrożenia 
zdrowotne w nadchodzącym sezonie 
jesienno-zimowym, dokumentacja 
wymagana przy zawiadomieniu Pań-

stwowej Inspekcji Sanitarnej o zakoń-

czeniu budowy obiektu budowlanego 
i zamiarze przystąpienia do jego użyt-
kowania, nadzór nad jakością wody 
w powiecie. Tematem spotkania będzie 

Starostwo Powiatowe 
w Makowie Mazowieckim 
pozyskało dofinansowania 
w ramach programu „Mazowsze 
dla Zdrowia”. Dzięki wsparciu 
mieszkańcy mogli skorzystać 
z badań i rehabilitacji 
w makowskim szpitalu 
dotyczących cukrzycy oraz 
chorób sercowo-naczyniowych. 

Od marca do czerwca br. w makow-

skim szpitalu realizowany był program 
profilaktyczny zapobiegania choro-

bom układu sercowo-naczyniowego, 
skierowany do mieszkańców powiatu, 
zarówno kobiet, jak i mężczyzn. Pro-

gramem objęto 200 osób. W ramach 
badań wykonano: pomiar ciśnienia krwi, 
pomiar glikemii, porady lekarskie wraz 
z badaniami laboratoryjnymi w kierunku 
cukrzycy oraz specjalistyczną poradę 
diabetologiczną. Ten program koszto-

wał łącznie 110 tys. zł, z czego 88 tys. zł 
stanowiło dofinansowanie samorządu 
Mazowsza, a 22 tys. zł wkład własny 
powiatu makowskiego. 

hasło przewodnie: „Dbaj o higienę 
i warunki zdrowotne w pracy, utrzymuj 
bezpieczne budynki i zapewnij nadzór 
nad jakością wody!”

Wśród prelegentów będą przedsta-

wiciele KP PSP w Makowie Maz. oraz 
Wyższej Szkoły Administracji Publicznej 
w Ostrołęce. 

Aby uczestniczyć w konferencji nale-

ży wypełnić kartę zgłoszeniową, którą 
można pobrać ze strony sanepidu lub 
bezpośrednio w placówce na ul. Ada-

ma Mickiewicza 31 w Makowie Mazo-

wieckim. Wypełnioną i podpisaną kartę 
zgłoszeniową (skan) należy dostarczyć 
do Powiatowej Stacji Sanitarno-Epide-

miologicznej w Makowie Mazowieckim 
w godzinach pracy urzędu (od 7.30 do 
15:05) lub przesłać skan na adres e-mail: 
sekretariat.psse.makow@sanepid.gov.
pl z dopiskiem Konferencja – Bezpie-

czeństwo na pierwszym miejscu. Termin 
przesyłania kart zgłoszeniowych upływa 
23 września o godz. 15.00.

Wydarzenie odbędzie się w poniedzia-

łek (30 września) o godz. 10:00 w sali 
konferencyjnej Starostwa Powiatowe-

go w Makowie Mazowieckim, na ul. 
Rynek 1.

Tygodnik Ciechanowski objął kon-

ferencję patronatem medialnym.    kuj

Również od marca, ale tym razem do 
sierpnia br. w szpitalu realizowano także 
program „Zaopatrzenie ortopedyczne 
stóp w zapobieganiu i leczeniu stopy 
cukrzycowej” skierowany do mieszkań-

ców powiatu leczących się na cukrzy-

cę. Badaniami objęto 100 osób. Tym 
razem pacjentom wykonano: pomiary 
ciśnienia krwi, pomiary glikemii, badania 
laboratoryjne i indywidualne wkładki 
ortopedyczne termoplastyczne. Ponad-

to uczestnicy programu otrzymywali 

Luka w roczniku

Krasnosielc bez klas pierwszych

Dwa programy zakończone

Profilaktyka dla mieszkańców

Konferencja PSSE

Bezpieczeństwo w miejscu pracy
Jak dowiedzieliśmy się 
w Urzędzie Gminy w Czerwonce 
do końca października 
mają zakończyć się prace 
rewitalizacyjne przy pomniku 
Pamięci Ofiar Hitlerowskiego 
Okupanta w Wąskim Lesie.

W ubiegły czwartek (12 września) 
odbyły się tam gminne obchody upa-

miętniające ok. 500 ofiar hitlerowskiej 
zbrodni. W tym miejscu 12 lutego 1940 
roku zamordowane zostały osoby star-
sze i z niepełnosprawnościami, z powia-

tu makowskiego i okolic. Zdarzyła się 
tam tragedia podobna do tej, jaką hitle-

rowcy zgotowali mieszkańcom powiatu 
ciechanowskiego i okolic w lesie ości-
słowskim.

Mszę w intencji ofiar odprawił pro-

boszcz parafii pw. św. Marii Magdaleny 
w Czerwonce Jerzy Szyłomon. Pojawili 
się na niej wójt Paweł Kacprzykowski, 
urzędnicy, przedstawiciele szkół i i insty-

tucji, w tym także Nadleśnictwa Pułtusk 
oraz mieszkańcy. Pod pomnikiem złożo-

no kwiaty i znicze. Miejsce te jest zwią-

zane z cierpieniem wielu mieszkańców, 

ponieważ żal po stracie zamordowanych 
członków rodzin towarzyszy ich bliskim 
od pokoleń. Krewni ofiar również przy-

jeżdżają tu, aby oddać cześć ich pamięci.
Na 12 lutego 2025 roku zaplanowane 

są obchody powiatowe upamiętniające 
zbrodnię w Wąskim Lesie. Do tego czasu 
pomnik ofiar zostanie odnowiony. Pla-

nowany jest m.in. montaż granitowej 
płyty na całej długości pomnika oraz 

Miejsce pamięci

Rewitalizacja pomnika w Wąskim Lesie

Niecodzienny jubileusz

Mieszkanka Orłowa 
obchodziła setne urodziny!

Henryka Machnowska (w środku) ze swoimi 
urodzinowymi gośćmi.
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Seniorzy są grupą wyjątkowo podatną na 
miłe, przyjazne i na pierwszy rzut oka pro-

fesjonalne zachowanie sprzedawcy, łatwiej 
jest namówić ich na skorzystanie z oferty. 
„Konsumenckie ABC Seniora”, które omó-

wiła Powiatowa Rzecznik Konsumentów 
uchroni ich przed nieprzemyślaną decyzją.

Dyrektor Joanna Sobiecka wraz 
z podopiecznymi Centrum Opie-

kuńczo-Mieszkalnego w Pułtusku 
podziękowała Rzecznikowi za ochro-

nę seniorów przed nieuczciwymi 
praktykami rynkowymi.

Powiat Pułtuski przekazał Gminie Mar-
ciszów następujący asortyment: zespół 
prądotwórczy  AP3-8000S, agregat prądo-

twórczy, osuszacz powietrza DED 9905, 2 
szt. napełniacza MONO 109, Spodniobuty 
PCV, wodery oraz 10 000 worków.

W związku z licznymi pytaniami, 
dużym zainteresowaniem miesz-

kańców Pułtuska i naszego Powia-

tu informujemy, że trwają prace 
przygotowawcze poprzedzające 
rozpoczęcie robót budowlanych na 
drodze powiatowej nr 3403W ul. 
Mickiewicza w Pułtusku. Do końca 
2025 roku rozbudowany zostanie 
najbardziej newralgiczny odcinek 
ulicy – od drogi krajowej nr 61 do 
ronda Ofiar Katynia (łącznie z prze-

budową tego ronda). Na skrzyżo-

waniu z ul. 17 Sierpnia i Górną 
powstanie rondo mające za zadanie 
usprawnienie ruchu i zwiększenie 
jego bezpieczeństwa. Powstaną rów-

nież wyniesione przejścia dla pie-

szych, ponad 50 wydzielonych miejsc 
parkingowych, nowe nawierzchnie 
chodników i jezdni, zabezpieczona 
zostanie skarpa przy skrzyżowaniu 
z ul. Daszyńskiego.

Wykonawcą inwestycji jest firma Dro-

gi i Mosty Jan Kaczmarczyk, wartość 
inwestycji to blisko 9,8 mln. zł z czego 
95% zostanie pokryte ze środków Rzą-

dowego Funduszu Polski Ład. Skrupu-

latne przygotowanie do realizacji zada-

W środę 4 września, Wicestarosta 
Pułtuski Beata Jóźwiak reprezento-

wała Samorząd Powiatu Pułtuskie-

go podczas VI Międzypowiatowego 
Spotkania Integracyjnego, zorga-

nizowanego przez Warsztaty Terapii 
Zajęciowej w Świeszewie oraz Krajo-

we Gospodarstwo „Kowalski”. Spo-

tkanie odbyło się w zagrodzie eduka-

cyjnej w Winnikach koło Nasielska, 
pod hasłem przewodnim „Poznaj, 
zrozum, zaakceptuj”.

W wydarzeniu u dział wzięli również 
dyrektorzy jednostek pomocy społecznej 
Powiatu Pułtuskiego wraz z podopiecz-

nymi i mieszkańcami – Alicja Patalan 
(Powiatowe Centrum Pomocy Rodzi-
nie), Joanna Sobiecka (Centrum Opie-

kuńczo-Mieszkalne), Anna Popowicz 
(Dom Pomocy Społecznej w Pułtusku) 
oraz Łukasz Ruszkowski (Środowiskowy 
Dom Samopomocy).

Na zaproszenie dyrekcji i miesz-

kańców Domu Pomocy Społecznej 
w Ołdakach, Wicestarosta Pułtuski 
Beata Jóźwiak wzięła udział spotka-

niu integracyjnym „Biesiada cygańska 
– Ołdaki 2024”, które odbyło się w środę 
4 września. W wydarzeniu wzięli również 

Południe Polski zmaga się z niszczycielskim żywiołem. Mieszkańcy i samo-

rządy miast oraz powiatów mobilizują siły, aby wspierać osoby dotknięte tą 
tragedią. W pomoc aktywnie włącza się także Związek Powiatów Polskich, 
apelując do wszystkich powiatów o solidarność oraz wsparcie dla poszko-

dowanych, w ramach akcji „Powiaty Powiatom”. W związku z tym apelem, 
akcję pomocową włączył się również Powiat Pułtuski, który w środę 18 wrze-

śnia przekazał asortyment przeciwpowodziowy dla Starostwa Powiatowego 
w Kamiennej Górze, z przeznaczeniem dla Gminy Marciszów.

W czwartek 12 września, w Domu 
Pomocy Społecznej w Obrytem, 
odbyła się XXI edycja Kabaretowych 
Obryckich Spotkań Artystycznych 
Domów Pomocy Społecznej, zorgani-
zowana przez mieszkańców, dyrekcję 
i pracowników obryckiego DPS-u 
oraz Stowarzyszenie na Rzecz Osób 
Niepełnosprawnych „Pod jednym 
dachem”. 

W wydarzeniu, z ramienia Samorzą-

du Powiatu Pułtuskiego, udział wzięła 
Wicestarosta Pułtuski Beata Jóźwiak 
wraz z Członkami Zarządu Powiatu 
w Pułtusku Emilią Aga-

tą Gąsecką i Wiesławem 
Cienkowskim oraz Skarb-

nikiem Powiatu Pułtu-

skiego Renatą Krzyżew-

ską. Mieszkańców oraz 
przybyłych gości powitał 
dyrektor Domu Pomocy 
Społecznej w Obrytem 
Dariusz Smyk. W tym 
roku część artystyczną 
wydarzenia i zabawę 
taneczną poprowadził 
zespół „Szyba awaryj-
na”, natomiast gwiazdą 
spotkania był kabaret 
„Widelec”.

W poniedziałek 2 września Powiatowy Rzecznik  Konsumentów Dorota 
Ciosek spotkała się z seniorami Centrum Opiekuńczo-Mieszkalnego w Puł-
tusku. Spotkanie miało na celu uświadomienie seniorom praw przysługu-

jącym im jako konsumentom. Przekazane informacje i porady pozwolą im 
uniknąć lub znacznie ograniczyć niekorzystne decyzje konsumenckie i ich 
negatywne konsekwencje. Rzecznik podkreśliła seniorom, że najlepszym 
sposobem na uniknięcie problemów konsumenckich jest realna ocena 
własnych potrzeb i możliwości. Zawsze warto przed podjęciem jakiejkolwiek 
decyzji konsumenckiej warto zastanowić się czy na pewno tego potrzebuję.

W imieniu Starosty Pułtuskiego 
akcję przekazania sprzętu koordy-

nował dyrektor Wydziału Zarządza-

nia Kryzysowego Starostwa Powia-

towego w Pułtusku Robert Dynak.

nia zapewni jego sprawne wykonanie 
i ograniczenie utrudnień.

Jednocześnie prowadzone są roboty 
budowlane na innej drodze powiato-

wej w Pułtusku – ul. Białowiejskiej. Na 
odcinku od ul. Wojska Polskiego do ul. 
Zielona Dróżka budowana jest obecnie 
nowa sieć kanalizacji deszczowej. I tu 
ulica zyska nowe nawierzchnie chodni-

udział członkowie Zarządu Powiatu – 
Emilia Agata Gąsecka oraz Wiesław 
Cienkowski. Wszystkich uczestników 
powitał dyrektor Domu Pomocy Spo-

łecznej w Ołdakach Andrzej Wydra. Na 
scenie wystąpił zespół „Song”.

ków i jezdni. Wartość robót wyniesie 7,1 
mln zł i w 70% będzie dofinansowana ze 
środków Rządowego Funduszu Rozwoju 
Dróg. Wykonawcą jest firma PDG sp. 
z o.o. z Baboszewa.

Powiat Pułtuski postawił przed sobą 
bardzo ambitne zadanie – rozbudowę 
dwóch newralgicznych ulic w mieście. 
To zadanie już jest realizowane.
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inf. Wydział Rozwoju i Promocji Starostwa Powiatowego w Pułtusku

Powiaty Powiatom – Powiat 
Pułtuski solidarny z powiatami 
dotkniętymi powodzią

Konsumenckie ABC Seniora 
– spotkanie w Centrum 
Opiekuńczo-Mieszkalnym

Biesiada Cygańska w Ołdakach
VI Międzypowiatowe Spotkanie Integracyjne WTZ

Informacja dotycząca robót budowlanych na drogach 
powiatowych – ul. Mickiewicza i ul. Białowiejskiej

XXI KOSA w Domu Pomocy Społecznej w Obrytem
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BUDOWLANE

Sprzedam zabudowaną działkę 

w Grudusku, ponad 2 tys. m. 

607 763 147
PC-00780/24

LEKARSKIE

Sprzedam mało używany wózek 

inwalidzki Salsa R2 w bardzo dobrym 

stanie po przeglądzie,10 tys. 500 zł. 

730 078 567
PC-00791/24

MOTORYZACYJNE

Sprzedam Volvo V50. Stan bardzo 

dobry. 514 105 767
PC-00798/24

Sprzedam BMW E30, 1989 rok. 

502 978 260
PC-00800/24

Sprzedam VW GOLF 2.0 TDI 2016. 

662 241 612
M02448-48031

OGŁOSZENIA 
DROBNE

Sprzedam Toyotę Rav4, benzyna lub 

diesel. 502 291 071
SM-131

Sprzedam felgi, koła do Toyoty Rav4, 

Avensis. 502 291 071
SM-132

Sprzedam quada Honda450 4x4, 

wyciągarkę, pług śnieżny, nowy 

akumulator, alufelgi. 

607 048 929
NS-103

NIERUCHOMOŚCI

Wynajmę mieszkanie. 505 852 088
PC-00802/24

Sprzedam dom 41 m2. Dom znajduje 

się w Ciechanowie. Cicha okolica. 

Blisko PKP, basen, bazarek. Działka 

226 m2. 721 988 612
M02430-14189

PRACA Praca w gospodarstwie. 512 704 741
PC-00736/24

Okna, drzwi używane/nowe, 

Ojrzeń, Ciechanowska 12A. 

502 543 397
FC-0005/24

Zatrudnię managera/managerkę 

do hotelu, Strzegowo-Unierzyż. 

507 205 330
PC-00751/24

Noclegi, pomieszczenia biurowe

Ciechanów. 602 385 465
FC-0170/24

Sprzedam 3 działki budowlane. 

518 371 365
PC-00750/24

Zatrudnię magazyniera 

z uprawnieniami na wózek 

widłowy. 502 456 021
FC-0638/24

AUTOKASACJA
604 534 590

FC-0286/24

UWAGA!
Od dziś wszystkie

ogłoszenia nadawane 
do wersji papierowej TC 

ukazują się również 
na portalu 

ciechpress.pl, 
w zakładce 

– ogłoszenia drobne.
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Redakcja 
Tygodnika 
Ciechanowskiego 
informuje,
że biuro ogłoszeń 
w Ciechanowie przy ul. Ściegiennego 2 

jest czynne 
od poniedziałku do piątku, 
w godz. od 8.00 do 16.00

Zapraszamy
  

    Ogłoszenia można nadawać też 
    przez stronę www.ciechpress.pl
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 ŁUKASZ

 GRZESZCZAK

 Wielodróż 38 A

SKUP

BYDŁA
SKUP

BYDŁA

SKUP

BYDŁA

Tel. 792 264 299
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Skup, ubój, 
eksport zwierząt 

23 671-72-08
507-132-860

e-mail: dab.pol@wp.pl F
C

P
-1

9
1

Zatrudnię w gospodarstwie rolnym. 

609 876 343
FC-0652/24

Dam pracę na kuchni-pomoc 

kuchenna. 509 032 500
PC-00809/24

Zatrudnię do pracy 

w gospodarstwie rolnym. Praca przy 

krowach mlecznych, możliwość 

zakwaterowania. 513 457 773
M02437-89388

Poszukuję kierowcy C+E, firana, kraj-

zagranica, stałe miejsca załadunku. 

Udzielę wszystkich informacji 

telefonicznie. 501 099 046
M02467-33183

ROLNICZE

Wapno nawozowe granulowane. 

602 511 209
FE-31

Wysłodki buraczane. 788 644 185
FE-32

Koszenie kukurydzy, mielenie 

kukurydzy w rękaw, pakowanie 

i siew zbóż strip-till i tradycyjnie. 

507 113 478, 508 341 899
NS-97

Klepanie lemieszy i zębów do bron. 

511 892 197
PC-00689/24

Sprzedam przyczepę, siewnik, 

sadzarkę. 664 840 457
PC-00755/24

Sprzedam ziemniaki-odpady. 

510 861 620
PC-00758/24

Sprzedam talerzówkę 3,15 

szerokość-Bomet. 515 314 990
PC-00777/24

Sprzedam kury nioski. 510 147 497
PC-00781/24

Sprzedam siano, sianokiszonkę, 

słomę. 692 350 269
PC-00790/24

Sprzedam młynki do czyszczenia 

zboża. 661 940 060
PC-00794/24

Sprzedam pszenżyto i ziemniaki 

jadalne. 572 837 853
PC-00795/24

Garaże 
Blaszane, 
bramy garażowe, 
hale, kojce dla psów. 
KONSTRUKCJA! - OCYNK 

Montaż Gratis!

Krótkie Terminy 
tel. 509 038 426 
23 680 32 01
www.robstal.pl F
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Wezmę w dzierżawę grunty orne. 

511 447 222
PC-00226/24

Młócenie kukurydzy. 507 723 154
FC-0660/24

Sprzedam grunty rolne 

o powierzchni 9,5 ha w Nużewie. 

505 786 100, 504 327 306
PC-00776/24

lek. Dariusz Rudziński 
SPECJALISTA PSYCHIATRA

specjalista psychiatra
dzieci i młodzieży 

LECZENIE: 

depresji, nerwic, lęku,
psychoz, zaburzeń snu
- u dorosłych i dzieci

Ciechanów, ul. Spółdzielcza 2
Rejestracja: tel. 501 238 075 F

C
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Skup trzody i bydła

Odbiór z Gospodarstwa
„AGROL” Adam Dymkowski

Goszczyce Poświętne 7
09-130 Baboszewo

tel. 23 661 20 45, 511 492 526
FC-1360

Płatność w 3 dni lub gotówką

Okna gospodarcze/inwentarskie. 

507 108 996
FC-0006/24

Odbiór z gospodarstwa.

Płatność w 3 dni!
500 224 312

Skup bydła rzeźnego

F
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FCP-203

FCP-204

FCP-205

OGŁOSZENIE
Zarząd Spółdzielni Mieszkaniowej 

Lokatorsko – Własnościowejw Działdowie, 
ul. Nidzicka 17, tel. (23) 697-97-92, (23) 697-99-01

ogłasza przetarg nieograniczony

na remont dziesięciu balkonów w budynku mieszkalnym wielorodzinnym 
przy ul. Norwida 7, będącym w zasobach SML-W w Działdowie.

Szczegółowe informacje dotyczące przedmiotu przetargu określa SIWZ, 
którą należy odebrać w SML-W, ul. Nidzicka 17 lub pobrać ze strony 

internetowej – www.smlw-dzialdowo.pl, zakładka Ogłoszenia i przetargi. 
Oferty w zaklejonych kopertach, z dopiskiem „Remont balkonów – Norwida 7” 

należy składać do dnia 08.10.2024 r. do godz. 11.00 w sekretariacie Spółdzielni. 
Otwarcie ofert nastąpi w dniu 08.10.2024 r. o godz. 11.30 

w Sali Konferencyjnej w Spółdzielni.
Oferenci przystępujący do przetargu muszą spełniać warunki określone

w specyfikacji. Wysokość wadium oraz warunki jego zwrotu
lub utraty określono w SIWZ.

Spółdzielnia zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru ofert oraz odwołania 
lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyny.  

                                                                    Zarząd Spółdzielni

OGŁOSZENIE
Zarząd Spółdzielni Mieszkaniowej 

Lokatorsko – Własnościowejw Działdowie, 
ul. Nidzicka 17, tel. (23) 697-97-92, (23) 697-99-01

ogłasza przetarg nieograniczony

na remont dziesięciu balkonów w budynku mieszkalnym wielorodzinnym 
przy ul. Norwida 21, będącym w zasobach SML-W w Działdowie.

Szczegółowe informacje dotyczące przedmiotu przetargu określa SIWZ, 
którą należy odebrać w SML-W, ul. Nidzicka 17 lub pobrać ze strony 

internetowej – www.smlw-dzialdowo.pl, zakładka Ogłoszenia i przetargi. 
Oferty w zaklejonych kopertach, z dopiskiem „Remont balkonów – Norwida 21” 
należy składać do dnia 08.10.2024 r. do godz. 12.00 w sekretariacie Spółdzielni. 

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 08.10.2024 r. o godz. 12.30 
w Sali Konferencyjnej w Spółdzielni.

Oferenci przystępujący do przetargu muszą spełniać warunki określone
w specyfikacji. Wysokość wadium oraz warunki jego zwrotu

lub utraty określono w SIWZ.
Spółdzielnia zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru ofert oraz odwołania 

lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyny.  

                                                                    Zarząd Spółdzielni

OBWIESZCZENIE 
o przystąpieniu do przeprowadzenia strategicznej 

oceny oddziaływania na środowisko skutków 
realizacji projektu miejscowego planu 

zagospodarowania przestrzennego dla części 
obrębów geodezyjnych Przedwojewo, Kotermań, 

Dzbonie, Janowięta, Kołaki-Budzyno, Wola 
Wierzbowska, Łaguny i Rąbież w zakresie ustalenia 
przebiegu odcinka trasy linii elektroenergetycznej 

110 kV przez teren gminy Opinogóra Górna 

Na podstanie art. 39 ust. 1 w związku z art. 46 pkt 1, art. 54 ust. 3 ustawy 
z dnia 3 października 2008 r. o udostępnianiu informacji o środowisku i jego 
ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz o ocenach 
oddziaływania na środowisko (Dz. U. z 2024 r. poz. 1112, z późn. zm.) 
zawiadamiam o przystąpieniu do przeprowadzenia strategicznej oceny 
oddziaływania na środowisko skutków realizacji projektu miejscowego 
planu zagospodarowania przestrzennego dla części obrębów geodezyjnych 
Przedwojewo, Kotermań, Dzbonie, Janowięta, Kołaki-Budzyno, Wola 
Wierzbowska, Łaguny i Rąbież w zakresie ustalenia przebiegu odcinka trasy 
linii elektroenergetycznej 110 kV przez teren gminy Opinogóra Górna zgodnie 
z uchwałą nr LIX/396/2024 Rady Gminy Opinogóra Górna z 29 lutego 2024.

Zainteresowani mogą składać wnioski w wyżej wymienionej sprawie.

Wnioski w ww. sprawie mogą być składane listownie na adres Urzędu 
Gminy w Opinogórze Górnej, ul. Zygmunta Krasińskiego 4, 06-406 Opinogóra 
Górna, pokój nr 18 lub osobiście w formie papierowej w godzinach pracy 
Urzędu lub za pomocą środków komunikacji elektronicznej, w tym                         
w szczególności za pomocą poczty elektronicznej na adres: ugopinogora@
bip.org.pl lub systemu teleinformatycznego ePUAP w terminie 21 od dnia 
ukazania się Obwieszenia.

Wnoszący wnioski podaje swoje imię i nazwisko lub nazwę oraz adres 
zamieszkania albo siedziby, a także oznaczenie nieruchomości, której 
wniosek dotyczy.

Wójt Gminy Opinogóra Górna
Piotr Czyżyk

CZŁONKÓW  STOWARZYSZENIA 
"WYSPIANUM" 

zapraszamy na walne zebranie sprawozdawczo-wyborcze w dniu 

5.10.24 r. (sobota) godz. 11.00. Zebranie odbędzie się w Społecznej 

Szkole Podstawowej "Wyspianum" przy ul. St.Wyspiańskiego 3    

w Mławie. 
                                           Zarząd Stowarzyszenia

                                           "Wyspianum"
FCP-207

- Wejdź na stronę  
www.ciechpress.pl

- Kliknij zakładkę -  
Reklama/Ogłoszenie drobne do TC

- Zastosuj się do poleceń

Ogłoszenie drobne 
przez internet!

Wygodnie, szybko,  

nie wychodząc z domu!

Zatrudnię do pracy na tartaku

i spawacza. 602 663 478
Red.2

Sprzedam ziemię, Grudusk. 

690 445 165
PC-00696/24

Projekty budowlane dla 
przemysłu i rolnictwa  

Tel. 796 100 703
M01851-79354

Sprzedam rozsiewacze nawozów, 

siewniki zbożowe, sprzęt rolniczy. 

510 195 980
PC-00804/24

Sprzedam jałówki mięsne. 

504 652 931
PC-00806/24

Sprzedam ciągnik własnej produkcji. 

517 666 635
PC-00810/24

Sprzedam dojarkę przewodową, 

zbiornik do mleka 1700 l. 

601 257 132
PC-00811/24

Kupię ciągniki rolnicze. 507 771 711
M02199-69157
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Sprzedam stół do bilarda. 
502 291 071

SM-130

Sprzedam organy Hamundo, tanio. 
502 291 071

SM-133

Sprzedam dywan wełniany i materac 
na łoże. 666 297 190

FE-39

Sprzedam prosiaki, waga 30 kg. 
783 489 889

NS-102

Pług Kverneland 3-skibowy, okrągła 
rama na resorze. 889 271 550

M02450-75761

Kupię koniczynę, słonecznik, 
peluszkę, kupkówkę, łubin i inne. 
795 060 199.

M02453-97831

Sprzedam koniczynę, pszenicę. 
505 998 745

FE-38

RÓŻNE

Sprzedam maszyny stolarskie, bale 
sezonowane dębowe. 608 393 563

PC-00783/24

Sprzedam drewno kominkowe. 
693 949 348

PC-00807/24

Sprzedam szczeniaki. 783 976 144
FE-37

Sprzedam stół dębowy+8 krzeseł. 
502 291 071

SM-129

TOWARZYSKIE

Pani pozna panów. 792 207 348
PC-00236/24

Poznam panią 52-62 lat. 793 699 396
PC-00803/24

Poznam panią. 503 748 225
PC-00793/24
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Ubojnia 
„ZARĘBA”

Michał Zaręba

Skup  
i ubój 
bydła
l  Odbiór bydła poddanego 

ubojowi z konieczności

l  Odbiór towaru z gospodarstw 
własnym transportem

l  Możliwość ATRAKCYJNYCH 
ROZLICZEŃ na żywą wagę  
lub WBC

Tel. 23 691 41 70, 504 004 029
e-mail: ubojniazareba@tlen.pl

michal.zareba@vp.pl
Skórznice 32, 06-120 Winnica
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O G Ł O S Z E N I E
Burmistrza Miasta i Gminy Glinojeck o wyłożeniu 

do publicznego wglądu projektu:

-  miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego miasta 

Glinojeck dla obszaru zlokalizowanego w rejonie ulicy Płockiej,

-  miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego obsza-

rów zlokalizowanych w obrębach geodezyjnych Juliszewo, 

Luszewo, Kowalewko, Wola Młocka, Zalesie, gmina Glinojeck

Na podstawie art. 17 pkt 9 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu 
i zagospodarowaniu przestrzennym (Dz. U. z 2023 r. poz. 977 ze zmianami), 
art. 67 ust. 3 pkt 4 ustawy z dnia 7 lipca 2023 r. o zmianie ustawy o planowaniu 
i zagospodarowaniu przestrzennym oraz niektórych innych ustaw (Dz. U. z 2023 
r., poz. 1688) oraz art. 39 ust. 1 ustawy z dnia 3 października 2008 r. o udostęp-
nianiu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie 
środowiska oraz o ocenach oddziaływania na środowisko (Dz. U. z 2024 r. poz. 
1112), a także w związku z uchwałą Nr L/390/2023 Rady Miejskiej w Glinojecku 
z dnia 21 września 2023 r., uchwałą Nr L/391/2023 Rady Miejskiej w Glinojecku 
z dnia 21 września 2023 r., zawiadamiam o wyłożeniu do publicznego wglądu 
projektów miejscowych planów zagospodarowania przestrzennego wraz z pro-
gnozą oddziaływania na środowisko, w dniach od 2 października 2024 r. do 23 
października 2024 r. w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy w Glinojecku, ul. Płocka 
12, 06-450 Glinojeck, w godzinach pracy Urzędu oraz na stronie internetowej 
www.glinojeck.e-biuletyn.pl.

Dyskusja publiczna nad przyjętymi w projektach planów rozwiązaniami odbę-
dzie się w dniu 11 października 2024 r. w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy 
w Glinojecku o godz.:

- 12:30 – projekt miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego miasta 
Glinojeck dla obszaru zlokalizowanego w rejonie ulicy Płockiej,

- 13:00 – projekt miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego obsza-
rów zlokalizowanych w obrębach geodezyjnych Juliszewo, Luszewo, Kowalewko, 
Wola Młocka, Zalesie, gmina Glinojeck.

Zgodnie z art. 18 ust. 1-3 ustawy o planowaniu i zagospodarowaniu prze-
strzennym oraz art. 39 ust. 1 pkt 3 i art. 40 ustawy o udostępnianiu informacji 
o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz 
ocenach oddziaływania na środowisko każdy, kto kwestionuje ustalenia przyjęte 
w projekcie planu lub prognozie oddziaływania na środowisko projektu planu, 
może wnieść uwagi.

Uwagi należy składać na formularzu stanowiącym załącznik do Rozporządze-
nia Ministra Rozwoju i Technologii z dnia 13 listopada 2023 r. w sprawie wzoru 
formularza pisma dotyczącego aktu planowania przestrzennego (Dz. U. z 2023 r., 
poz. 2509), udostępnionym w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy w Glinojecku oraz 
na stronie internetowej: www.glinojeck.e-biuletyn.pl

Uwagi do projektu planu należy składać na piśmie do Burmistrza Miasta 
i Gminy Glinojeck albo w formie elektronicznej za pomocą środków komunikacji 
elektronicznej poprzez pocztę elektroniczną na adres e-mail: bp@e-glinojeck.pl, za 
pomocą elektronicznej skrzynki podawczej opatrzone kwalifikowanym podpisem 
elektronicznym, podpisem zaufanym albo podpisem osobistym, z podaniem imienia 
i nazwiska lub nazwy jednostki organizacyjnej i adresu, oznaczenia nieruchomości, 
której uwaga dotyczy, w nieprzekraczalnym terminie do dnia 8 listopada 2024 r.

Uwagi do prognozy oddziaływania na środowiska należy składać w formie 
pisemnej, ustnie do protokołu prowadzonego przez Urząd Miasta i Gminy Gli-
nojeck lub za pomocą środków komunikacji elektronicznej bez konieczności 
opatrywania ich kwalifikowanym podpisem elektronicznym na adres Urzędu 
Miasta i Gminy w Glinojecku, ul. Płocka 12, 06-450 Glinojeck, lub bp@e-glinojeck.
pl z podaniem imienia i nazwiska lub nazwy jednostki organizacyjnej i adresu, 
oznaczenia nieruchomości, której uwaga dotyczy, w nieprzekraczalnym terminie 
do dnia 8 listopada 2024 r.

Przedłożone uwagi podlegają rozpatrzeniu przez Burmistrza Miasta i Gminy 
Glinojeck. Uwagi złożone po upływie ww. terminu pozostają bez rozpatrzenia.

Zgodnie z artykułem 13 i 14 Rozporządzenia Parlamentu Europejskiego i Rady (UE) 
2016/679 z dnia 27 kwietnia 2016 r. w sprawie ochrony osób fizycznych w związku  
z przetwarzaniem danych osobowych i w sprawie swobodnego przepływu takich danych 
oraz uchylenia dyrektywy 95/46/WE (ogólne rozporządzenie o ochronie danych), Burmistrz 

Miasta i Gminy spełnia obowiązek informacyjny przekazując Państwu poniższe dane:
Administratorem Państwa danych osobowych jest Gmina Glinojeck reprezentowana 

przez Burmistrza Miasta i Gminy, ul. Płocka 12, 06-450 Glinojeck, tel: 23 674 00 17, fax: 
23 674 28 18, e-mail: sekretariat@e-glinojeck.pl Dane kontaktowe do Inspektora Ochrony 
Danych: e-mail: iodo@rt-net.pl. Celem przetwarzania danych jaki realizuje Administrator jest 
opracowanie miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego. Odbiorcami, którym 
możemy udostępnić Państwa dane osobowe, są podmioty zapewniające oprogramowanie 
przetwarzające dane. Dane nie będą przekazywane do Państw trzecich. Dane osobowe będą 
przetwarzane przez okres obowiązywania planu. Państwa dane osobowe są przetwarzane 
na podstawie przepisów prawa, które określają ustawy: z dnia 27 marca 2003 r. o planowa-
niu i zagospodarowaniu przestrzennym oraz z dnia 3 października 2008 r. o udostępnianiu 
informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz 
o ocenach oddziaływania na środowisko. Jednocześnie posiadają Państwo możliwość dostępu  
i aktualizacji  podanych danych i prawo do żądania usunięcia lub ograniczenia przetwarzania 
oraz prawo do wniesienia sprzeciwu wobec przetwarzania, a także prawo do przenoszenia 
danych. Z przysługujących praw mogą Państwo skorzystać kontaktując się przez podane 
wyżej dane. Przysługuje Państwu prawo wniesienia skargi do Prezesa Urzędu Ochrony 
Danych Osobowych. Podanie danych jest dobrowolne, jednak niezbędne do zrealizowania 
celu. W ramach realizowanego przetwarzania nie występuje profilowanie.

Burmistrz Miasta i Gminy Glinojeck
 /-/ Łukasz Kapczyński

WÓJT GMINY LIPOWIEC KOŚCIELNY
I N F O R M U J E,

że na okres 21 dni, tj. od dnia 17 września 2024 r.  do dnia 8 października 
2024 r. na tablicy ogłoszeń w siedzibie Urzędu Gminy w Lipowcu Kościelnym 
oraz na stronie internetowej urzędu www.bip.lipowieckoscielny.pl publikuje się  
wykaz nieruchomości przeznaczonych do dzierżawy.

Wykaz obejmuje niezabudowane nieruchomości komunalne o nr nr ewid. 380 
o pow. 0,28  ha oraz 367/9 o pow. 1,06 ha, stanowiące własność Gminy Lipo-
wiec Kościelny, położone w obrębie Rumoka, gm. Lipowiec Kościelny.

Szczegółowe informacje uzyskać można telefonicznie (23) 655 50 29. 

W Ó J T
Ryszard KarpińskiFCP-201

FCP-202

Grudusk, 24.09.2024 r.

O G Ł O S Z E N I E
o przystąpieniu do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania 

przestrzennego dla fragmentu obrębu Purzyce-Rozwory, w gminie Grudusk

Na podstawie art.17 pkt1 ustawy z dnia 27 marca 2003r. o planowaniu i zago-
spodarowaniu przestrzennym (t.j. Dz. U. z 2024r., poz.1130) oraz art. 39 ust. 1, 
art. 46 pkt 1 i art. 54 ust. 2 i 3 ustawy z dnia 3 października 2008 r. o udostępnianiu 
informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środo-
wiska oraz ocenach oddziaływania na środowisko (j.t. Dz. U. z 2024 r. poz. 1112) 
zawiadamiam o podjęciu przez Radę Gminy Grudusk uchwały nr 368XL/2024 
z dnia 13 marca 2024 r. w sprawie przystąpienia do sporządzania miejscowego 
planu zagospodarowania przestrzennego dla fragmentu obrębu Purzyce-Rozwory, 
w gminie Grudusk.

Zainteresowani mogą składać wnioski do wyżej wymienionego planu miej-
scowego.

Zgodnie z art. 8g ust. 1 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospo-
darowaniu przestrzennym wnioski należy składać w Urzędzie Gminy Grudusk, ul. 
Ciechanowska 54, 06-460 Grudusk, adres e-mail: gmina@grudusk.com, w terminie 
do dnia 18.10.2024 r. na piśmie utrwalonym w postaci papierowej lub elektro-
nicznej, w tym za pomocą środków komunikacji elektronicznej, w szczególności 
poczty elektronicznej, na formularzu w postaci papierowej lub w formie dokumentu 
elektronicznego. Formularz dostępny jest:

- w postaci papierowej w Urzędzie Gminy Grudusk,
- w formie elektronicznej pod adresem: https://www.gov.pl/web/rozwoj-techno-

logia/formularz-pisma-dotyczacego-aktu-planowania-przestrzennego.
Zgodnie z art. 8g ust. 2 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospo-

darowaniu przestrzennym wniosek powinien zawierać imię i nazwisko albo nazwę 
oraz adres zamieszkania albo siedziby, oraz adres poczty elektronicznej o ile taki 
posiada. Ponadto składający wniosek powinien wskazać, czy jest właścicielem 
lub użytkownikiem wieczystym nieruchomości objętej wnioskiem oraz podać 
dodatkowe dane do kontaktu takie jak adres do korespondencji lub numer telefonu.

Zgodnie z art. 39 ust. 1 pkt 3 ustawy z dnia 3 października 2008 r. o udostęp-
nianiu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie 
środowiska oraz ocenach oddziaływania na środowisko zawiadamiam, że każdy 
może złożyć wnioski do projektu zmiany miejscowego planu zagospodarowania 
przestrzennego w zakresie ochrony środowiska. Organem właściwym do rozpa-
trzenia wniosków złożonych do projektu miejscowego planu zagospodarowania 
przestrzennego jest Wójt Gminy Grudusk. Zgodnie art. 40 ustawy z dnia 3 paź-
dziernika 2008 r. o udostępnianiu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale 
społeczeństwa w ochronie środowiska oraz ocenach oddziaływania na środowisko 
wnioski mogą być wnoszone:
1. w formie pisemnej, na adres Urzędu Gminy Grudusk, ul. Ciechanowska 54, 

06-460 Grudusk,
2. ustnie do protokołu w Referacie Gospodarowania Nieruchomościami, Inwestycji, 

Drogownictwa, Gospodarki Przestrzennej, Spraw Gospodarczych w Urzędzie 
Gminy Grudusk, ul. Ciechanowska 54, 06-460 Grudusk;

3. za pomocą środków komunikacji elektronicznej bez konieczności opatrywania ich 
kwalifikowanym podpisem elektronicznym na adres e-mail: gmina@grudusk.com

Wójt Gminy Grudusk

Koszenie kukurydzy na ziarno. 
698 259 260

M02411-71443

1001 rzeczy z Niemiec-Ojrzeń, 
Ciechanowska 12. 507 108 996

FC-0006/24

F
C

-0
64
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RSP 
w Rykaczewie 

w likwidacji
sprzeda: 

ciągnik rolniczy Lamborghini Pre-
mium 130, rok prod. 2003, silnik 
wymieniony w 2018 r.; ciągnik 
Same Dorado 10S rok prod. 2012 
z ładowaczem Agromasz Ł-104; 
przyczepa Pronar-model P612 
rok prod. 2021, ładowność 12 t; 
pług obracalny Pottinger Servo 25 
Nowa rok prod. 2009; brona tale-
rzowa ciężka 3,4, rok prod. 2011. 

Kontakt  507 140 444

Praca-pomoc finansowa. Wysokie 
zarobki-zamieszkanie. 502 939 307

PC-00638/24

Poznam panią z Płońska i okolic 
50-60 lat. 508 378 193

SŁ-40

Zapoznam dziewczynę od 28 do 50 
lat. 453 296 313

SM-124

eprasa.pl 1eefb0cccb
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O G Ł O S Z E N I E 
BURMISTRZA MIASTA I GMINY LUBOWIDZ

o przystąpieniu do sporządzenia miejscowego 
planu zagospodarowania przestrzennego 

dla części obrębu Zieluń, gmina Lubowidz.

Na podstawie art. 17 pkt 1 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu 
i zagospodarowaniu przestrzennym (Dz. U. z 2024 r. poz. 1130), art. 39  ust.1 
w związku z art. 46 ust. 1 pkt 1 i art. 54 ust. 2 i 3 ustawy z dnia 3 października 
2008 r. o udostepnieniu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społe-
czeństwa w ochronie środowiska oraz o ocenach oddziaływania na środowisko 
(Dz. U. z 2024 r. poz. 1112.)

zawiadamiam
o podjęciu przez Radę Miejską w Lubowidzu uchwały nr 20/V/2024 z dnia 2 

sierpnia 2024 r. o przystąpieniu do sporządzenia miejscowego planu zagospoda-
rowania przestrzennego dla części obrębu Zieluń, gmina Lubowidz.

Zainteresowani mogą składać wnioski do wyżej wymienionego planu miejsco-
wego oraz do prognozy oddziaływania na środowisko.

 Wnioski należy składać na obowiązującym formularzu zamieszczonym w Biu-
letynie Informacji Publicznej Miasta i Gminy Lubowidz na stronie internetowej 
pod adresem: http://www.bip.uglubowidz.pl/m,434,wzor-formularza-pisma-
dotyczacego-aktu-planowania-przestrzennego.html  w nieprzekraczalnym 
terminie do dnia 18 października 2024 r.

Na ww. formularzu składający wniosek zobowiązany jest podać swoje imię 
i nazwisko albo nazwę oraz adres zamieszkania albo siedziby oraz adres poczty 
elektronicznej, o ile taki posiada, a także wskazać, czy jest właścicielem lub 
użytkownikiem wieczystym nieruchomości objętej wnioskiem, oraz może podać 
dodatkowe dane do kontaktu takie jak adres do korespondencji lub numer telefonu.

Wnioski należy składać do Burmistrza Miasta i Gminy Lubowidz, na adres 
Urzędu Miasta i Gminy w Lubowidzu, 

ul. Zielona 10, 09-304 Lubowidz w formie papierowej lub w formie elektronicznej 
za pośrednictwem poczty elektronicznej na adres: ggnrpp@uglubowidz.pl lub 
elektronicznej skrzynki podawczej Urzędu na platformie ePUAP.

W ramach prowadzonej strategicznej oceny oddziaływania na środowisko 
istnieje możliwość zapoznania się z dokumentacją sprawy w Urzędzie Miasta 
i Gminy w Lubowidzu (pok. Nr 11, piętro). Uwagi i wnioski można wnosić w formie 
pisemnej, ustnie do protokołu oraz za pomocą środków komunikacji elektronicznej 
bez konieczności opatrywania ich kwalifikowanym podpisem elektronicznym. 
Uwagi lub wnioski złożone po upływie przewidzianego terminu pozostawi się 
bez rozpatrzenia. Organem właściwym do rozpatrzenia wniosków jest Burmistrz 
Miasta i Gminy Lubowidz.

Zgodnie z art. 13 Rozporządzenia Parlamentu Europejskiego i Rady (UE) 2016/679 z dnia 
27 kwietnia 2016 r. w sprawie ochrony osób fizycznych w związku z przetwarzaniem danych 
osobowych i w sprawie swobodnego przepływu takich danych oraz uchylenia dyrektywy 
95/46/WE (ogólne rozporządzenie o ochronie danych – RODO) (Dz. Urz. UE L 2016 Nr 119, 
str. 1, ze zm.), informujemy o zasadach przetwarzania Pani/Pana danych osobowych oraz 
o przysługujących Pani/Panu prawach z tym związanych.
Administratorem Pani/Pana danych osobowych jest Urząd Gminy i Miasta w Lubowidzu 
reprezentowany przez Burmistrza, z siedzibą w: 09-304 Lubowidz, ul. Zielona 10, tel.: (23) 
658 20 78, e-mail: ugl@uglubowidz.pl.
1. Administrator wyznaczył inspektora ochrony danych w osobie Pawła Modrzejewskiego. 

Kontakt w sprawie ochrony danych osobowych: inspektor@kiodo.pl.
2. Administrator danych osobowych przetwarza Pani/Pana dane osobowe na podstawie 

obowiązujących przepisów prawa oraz na podstawie udzielonej zgody (art. 6 ust. 1 lit. 
a RODO) – w celu wykonania zadania realizowanego w interesie publicznym lub w ramach 
sprawowania władzy publicznej powierzonej administratorowi (art. 6 ust. 1 lit. e RODO), 
realizacji zawartej umowy (art. 6 ust. 1 lit b RODO), a także w celu wypełnienia obowiązku 
prawnego ciążącego na administratorze (art. 6 ust. lit. c RODO).

3. Podanie danych osobowych jest obowiązkowe – jeśli wynika z przepisów prawa – lub 
dobrowolne – jeśli dane przetwarzane są na podstawie Państwa zgody. Zgodę na przetwa-
rzanie danych można cofnąć w dowolnym momencie bez wpływu na zgodność z prawem 
przetwarzania, którego dokonano na podstawie zgody przed jej cofnięciem. 

4. W związku z przetwarzaniem danych w celach, o których mowa w punkcie 4, odbiorcami 
Pani/Pana danych mogą być:
a) organy władzy publicznej oraz podmioty wykonujące zadania publiczne lub działające 

na zlecenie organów władzy publicznej, w zakresie i w celach, które wynikają z prze-
pisów prawa; 

a) podmioty, z którymi administrator zawarł umowy powierzenia przetwarzania danych 
osobowych (dostawcy usług, kontrahenci). Ponadto Pani/Pana dane mogą być 
przekazane sądom lub organom ścigania dla potrzeb toczącego się postępowania 
karnego lub cywilnego. 

5. Pani/Pana dane są przetwarzane przez okres uzasadniony realizacją celu. Okres przetwa-
rzania uzależniony jest od możliwości ustalenia, dochodzenia lub obrony roszczeń lub gdy 
retencja danych jest wymagana z uwagi na przepisy prawa.

6. W związku z przetwarzaniem Pani/Pana danych osobowych przysługują Pani/Panu nastę-
pujące uprawnienia: prawo dostępu do swoich danych oraz otrzymania ich kopii, prawo 
do sprostowania (poprawiania) swoich danych, prawo do usunięcia danych, ograniczenia 
przetwarzania danych, prawo do wniesienia sprzeciwu wobec przetwarzania danych, prawo 
do przenoszenia danych, prawo do wniesienia skargi do organu nadzorczego – Prezesa 
Urzędu Ochrony Danych Osobowych, ul. Stawki 2, 00-193 Warszawa.

7. Dane nie będą przetwarzane w sposób zautomatyzowany, nie będą profilowane. Admi-
nistrator nie planuje również przekazywać Pani/Pana danych do państw trzecich ani do 
organizacji międzynarodowych.
                                                                                                         

Burmistrz Miasta i Gminy Lubowidz
Jarosław Czapliński

Montaż instalacji elektrycznych, 
remonty, naprawy. 512 112 364

PC-00786/24

Usługi remontowe. 517 862 074
PC-00789/24

Glazura, terakota, kompleksowe 
łazienki. 694 537 390

SM-127

    

Łaty, kontrłaty, deska 
podrynnowa, kantówki. 
888 539 126

PC-00779/24

Wywóz obornika Fliegl 20 t 
z załadunkiem, beczka 20 tys. l. 
513 705 855

FC-0097/24

TYGODNIK CIECHANOWSKI NR 39 OGŁOSZENIA 2324 września 2024 r.

USŁUGI

Hydraulik. 570 188 332
PC-00652/24

Naprawa urządzeń chłodniczych, 
lodówki, zamrażarki, lady chłodnicze, 
schładzalniki do mleka. 697 342 132

FC-0571/24

Drewno opałowe, obladry, 
kora. 602 663 478, 

600 306 637
Red.1

Złota rączka - cięcie drzewa, 
trawników, przycinanie drzewek, 
wrzucanie węgla. 505 243 170

M01919-38627

FCP-207 FCP-206

 GG.6721.3.2024                                                            Lubowidz, dnia 19.09.2024 r.

O G Ł O S Z E N I E 
BURMISTRZA MIASTA I GMINY LUBOWIDZ

o przystąpieniu do sporządzenia zmiany miejscowego 
planu zagospodarowania przestrzennego dla części miejscowości 

Osówka, Żelaźnia, Lubowidz, gmina Lubowidz.

Na podstawie art. 17 pkt 1 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu 
i zagospodarowaniu przestrzennym (Dz. U. z 2024 r. poz. 1130), art. 39  ust.1 
w związku z art. 46 ust. 1 pkt 1 i art. 54 ust. 2 i 3 ustawy z dnia 3 października 
2008 r. o udostepnieniu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społe-
czeństwa w ochronie środowiska oraz o ocenach oddziaływania na środowisko 
(Dz. U. z 2024 r. poz. 1112.)

zawiadamiam
o podjęciu przez Radę Miejską w Lubowidzu uchwały nr 29/VI/2024 z dnia 13 

września 2024 r. o przystąpieniu do sporządzenia zmiany miejscowego planu 
zagospodarowania przestrzennego dla części miejscowości Osówka, Żelaźnia, 
Lubowidz, gmina Lubowidz.

Zainteresowani mogą składać wnioski do wyżej wymienionej zmiany planu 
miejscowego oraz do prognozy oddziaływania na środowisko.

 Wnioski należy składać na obowiązującym formularzu zamieszczonym w Biu-
letynie Informacji Publicznej Miasta i Gminy Lubowidz na stronie internetowej 
pod adresem: http://www.bip.uglubowidz.pl/m,434,wzor-formularza-pisma-
dotyczacego-aktu-planowania-przestrzennego.html  w nieprzekraczalnym 
terminie do dnia 18 października 2024 r.

Na ww. formularzu składający wniosek zobowiązany jest podać swoje imię 
i nazwisko albo nazwę oraz adres zamieszkania albo siedziby oraz adres poczty 
elektronicznej, o ile taki posiada, a także wskazać, czy jest właścicielem lub 
użytkownikiem wieczystym nieruchomości objętej wnioskiem, oraz może podać 
dodatkowe dane do kontaktu takie jak adres do korespondencji lub numer telefonu.

Wnioski należy składać do Burmistrza Miasta i Gminy Lubowidz, na adres 
Urzędu Miasta i Gminy w Lubowidzu, ul. Zielona 10, 09-304 Lubowidz w formie 
papierowej lub w formie elektronicznej za pośrednictwem poczty elektronicznej 
na adres: ggnrpp@uglubowidz.pl lub elektronicznej skrzynki podawczej Urzędu 
na platformie ePUAP.

W ramach prowadzonej strategicznej oceny oddziaływania na środowisko 
istnieje możliwość zapoznania się z dokumentacją sprawy w Urzędzie Miasta 
i Gminy w Lubowidzu (pok. Nr 11, piętro). Uwagi i wnioski można wnosić w formie 
pisemnej, ustnie do protokołu oraz za pomocą środków komunikacji elektronicznej 
bez konieczności opatrywania ich kwalifikowanym podpisem elektronicznym. 
Uwagi lub wnioski złożone po upływie przewidzianego terminu pozostawi się 
bez rozpatrzenia. Organem właściwym do rozpatrzenia wniosków jest Burmistrz 
Miasta i Gminy Lubowidz.

Zgodnie z art. 13 Rozporządzenia Parlamentu Europejskiego i Rady (UE) 2016/679 z dnia 
27 kwietnia 2016 r. w sprawie ochrony osób fizycznych w związku z przetwarzaniem danych 
osobowych i w sprawie swobodnego przepływu takich danych oraz uchylenia dyrektywy 
95/46/WE (ogólne rozporządzenie o ochronie danych – RODO) (Dz. Urz. UE L 2016 Nr 119, 
str. 1, ze zm.), informujemy o zasadach przetwarzania Pani/Pana danych osobowych oraz 
o przysługujących Pani/Panu prawach z tym związanych.
Administratorem Pani/Pana danych osobowych jest Urząd Gminy i Miasta w Lubowidzu 
reprezentowany przez Burmistrza, z siedzibą w: 09-304 Lubowidz, ul. Zielona 10, tel.: (23) 
658 20 78, e-mail: ugl@uglubowidz.pl.
1. Administrator wyznaczył inspektora ochrony danych w osobie Pawła Modrzejewskiego. 

Kontakt w sprawie ochrony danych osobowych: inspektor@kiodo.pl.
2. Administrator danych osobowych przetwarza Pani/Pana dane osobowe na podstawie 

obowiązujących przepisów prawa oraz na podstawie udzielonej zgody (art. 6 ust. 1 lit. 
a RODO) – w celu wykonania zadania realizowanego w interesie publicznym lub w ramach 
sprawowania władzy publicznej powierzonej administratorowi (art. 6 ust. 1 lit. e RODO), 
realizacji zawartej umowy (art. 6 ust. 1 lit b RODO), a także w celu wypełnienia obowiązku 
prawnego ciążącego na administratorze (art. 6 ust. lit. c RODO).

3. Podanie danych osobowych jest obowiązkowe – jeśli wynika z przepisów prawa – lub 
dobrowolne – jeśli dane przetwarzane są na podstawie Państwa zgody. Zgodę na 
przetwarzanie danych można cofnąć w dowolnym momencie bez wpływu na zgodność 
z prawem przetwarzania, którego dokonano na podstawie zgody przed jej cofnięciem. 

4. W związku z przetwarzaniem danych w celach, o których mowa w punkcie 4, odbiorcami 
Pani/Pana danych mogą być:
a) organy władzy publicznej oraz podmioty wykonujące zadania publiczne lub działa-

jące na zlecenie organów władzy publicznej, w zakresie i w celach, które wynikają 
z przepisów prawa; 

a) podmioty, z którymi administrator zawarł umowy powierzenia przetwarzania danych 
osobowych (dostawcy usług, kontrahenci). Ponadto Pani/Pana dane mogą być 
przekazane sądom lub organom ścigania dla potrzeb toczącego się postępowania 
karnego lub cywilnego. 

5. Pani/Pana dane są przetwarzane przez okres uzasadniony realizacją celu. Okres prze-
twarzania uzależniony jest od możliwości ustalenia, dochodzenia lub obrony roszczeń lub 
gdy retencja danych jest wymagana z uwagi na przepisy prawa.

6. W związku z przetwarzaniem Pani/Pana danych osobowych przysługują Pani/Panu nastę-
pujące uprawnienia: prawo dostępu do swoich danych oraz otrzymania ich kopii, prawo 
do sprostowania (poprawiania) swoich danych, prawo do usunięcia danych, ograniczenia 
przetwarzania danych, prawo do wniesienia sprzeciwu wobec przetwarzania danych, prawo 
do przenoszenia danych, prawo do wniesienia skargi do organu nadzorczego – Prezesa 
Urzędu Ochrony Danych Osobowych, ul. Stawki 2, 00-193 Warszawa.

7. Dane nie będą przetwarzane w sposób zautomatyzowany, nie będą profilowane. Admi-
nistrator nie planuje również przekazywać Pani/Pana danych do państw trzecich ani do 
organizacji międzynarodowych.
                                                                                                         

Burmistrz Miasta i Gminy Lubowidz
Jarosław Czapliński

Usługi hydrauliczne. 508 491 711
SM-128

Alternatory, 
rozruszniki,
sprężarki,

klimatyzacje
Sprzedaż l 

naprawa l wymiana
Samochody osobowe, 

ciężarowe, maszyny rolnicze
Ciechanów, ul. Pułtuska 116

(za stacją benzynową).

Tel. 023 673 48 07

Faktury VAT

Ubojnia zwierząt
Elżbieta Słonczewska  

Pianowo Bargły 3 k. Nasielska

skupuje krowy
oraz młode bydło

Odbiór z gospodarstwa
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Skup bydła 
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Konkurencyjne ceny
Odbiór z gospodarstwa

Makowski Józef
Zasonie 25, 09-120 Nowe Miasto

tel. 507 771 303

Skup trzody i bydła
tuczniki,  

maciory, knury

olej  napedowy, 

olej opałowy

,

Tel: 501 680 623

z dostawą

- Wejdź na stronę  
www.ciechpress.pl

- Kliknij zakładkę -  
Ogłoszenie 

drobne do TC

- Zastosuj się  
do poleceń

Ogłoszenie drobne 
przez internet!
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Derby powiatu płońskiego 
potoczył się fatalnie dla 
rezerw PAF. W starciu z Koroną 
płońszczanie doznali pierwszej 
porażki, na dodatek dali sobie 
wbić aż osiem goli. Fantastyczne 
zawody w szeregach ekipy 
z Karolinowa rozegrał Kamil 
Krawczyk.

Ostatecznie Krawczyk wpisał się na 
listę strzelców sześciokrotnie, dublet 
dorzucił Maciej Pilśnik.

Za to miano niepokonanej zachowują 
rezerwy z Nasielska. W Dzierzgowie sto-

czyły wyrównany bój z tamtejszą Tamką. 
Ostatecznie zacięta walka przyniosła 
podział punktów.

Żak Szreńsk wygrywa na razie tylko 
na swoim terenie. Nic w tej kwestii nie 
zmieniło sobotnie popołudnie. Opia 
II była tylko tłem dla rozpędzonych 
gospodarzy. Dała sobie wbić pięć goli 
– autorem dwóch z nich był Łukasz Piór-
kowski.

Rezerwy ciechanowskiego MKS-u 
zamykają ligową stawkę. Strzelanie 
dla Orląt z Baboszewa rozpoczął już 
w pierwszej akcji Michał Kędzierski. 
Potem przyszły jeszcze trzy bramki: 
dwie z nich wbił Patryk Zajączkowski.

Niedziela okazała się pechowa dla 
lidera. Na boisku w Kuczborku Gryf 

Piłkarze ręczni Juranda 
Ciechanów szybko zapomnieli 
o wysokiej porażce w Mielcu 
i w sobotę 21 września wygrali 
we własnej hali pierwszy mecz 
ligowy w lidze centralnej. 
Gospodarze pewnie ograli 
przyjezdnych z Piekar Śląskich 
34:27, w pełni kontrolując 
przebieg całego spotkania. 

Piłkarze z Ciechanowa od początku 
narzucili swój styl gry. Wreszcie zaczę-

ły działać skrzydła Juranda, kapitalni 
bronił Tomasz Wiśniewski. Podopieczni 
Jakuba Olszewskiego ani przez moment 
nie pozwolili gościom uwierzyć, że mogą 
z Ciechanowa wywieźć korzystny dla 
siebie wynik. Już do przerwy ciechano-

wianie prowadzili 9 bramkami.
Po zmianie stron gospodarze nie 

dali się niczym zaskoczyć. W zespole 
dobrze funkcjonował środek pola, kilka 
efektownych bramek padło z drugiej 
linii. W defensywie zawodnicy z Cie-

chanowa nie pozwalali na wiele zrezy-

gnowanym w pewnym już momencie 

W Czerwonce Włościańskiej pierwszy dzień 
jesieni przypominał bardziej upalne lato niż 
smutną jesień, dlatego 80 biegaczy startujących 
w zawodach pn. Zielonym szlakiem niziny 
mazowieckiej szybko i sprawnie dotarli 
do mety. 

Dystans 5 km najszybciej pokonali  Rafał Smoliń-

ski z wynikiem 16 min i 13 s oraz Roksana Grabowska 
(19,52). Podium uzupełnili Arkadiusz Żyła (16,48) i Anna 
Urbaniak (20,45) oraz Jakub Koziatek (17,51) i Renata 
Majdowska (22,08). Drużynowo najlepiej wypadli biega-

cze KS Przaśnik Przasnysz przed Asfaltlovymi Dzikami 
i Jednorożec robi co może.

Organizatorami biegu byli: LKS Maków Mazowiecki, 
Stowarzyszenie LGD, UKS „Czerwonka” w Czerwonce, 
Biblioteka Publiczna – Centrum Kultury w Czerwonce, 
Urząd Gminy Czerwonka oraz Stowarzyszenie „Siedem 
Róż”.  

lew

poniósł pierwszą porażkę w sezonie, 
mimo że wbił gospodarzom trzy bram-

ki. Na nic zdały się jednak trafienia 
Marka Mosieja, Carlosa Pumarejo 
i Roberta Włodarskiego. Dwa gole dla 
Boruty zaliczył Dominik Stańczak. 
Zespół z Kownat Żędowych pozosta-

je liderem.
GP

5. kolejka (21-22 września): Tam-

ka – Żbik II 2:2, Orlęta – MKS II 4:2, 
Żak – Opia II 5:1, Korona – PAF II 8:2, 
Jutrzenka – GKS Świercze 1:2, Boruta 
–  Gryf

6. kolejka (28-29 września): Żbik 
II – Gryf, GKS Świercze – Boruta, 
PAF II – Jutrzenka, Opia II – Korona, 
MKS II – Żak, Tamka – Orlęta

zawodnikom Olimpii. Momentami 
gra była dość zacięta i twarda, w obu 
zespołach mnożyły się kary. Aktywni 
zespole Juranda byli czołowi strzelcy: 

gowo – Korona, Wkra Bieżuń – FC 
2012 Różan, Kurpik – Rzekunianka, 
Gladiator - Kryształ

Bartosz Hardzina, Dominik Mierzwicki 
i Mateusz Fuksiński. 

Z jednym zwycięstwem i trzema punk-

tami na koncie Jurand plasuje się na 

razie w środku tabeli ligi centralnej. Pro-

wadzą z kompletem dwóch wygranych 
zespoły Stali Mielec i Nielby Wągrowiec.

erem

Jurand Ciechanów - MKS Olimpia 
Piekary Śląskie 34:27 (19:10)

Jurand: Wiśniewski, Mirzejewski - 
Mierzwicki 6, Hardzina 5, Fuksiński 5, 
Dobrzyniecki 4, Urbański 3, Marchewka 

3, Wojdak 3, Wiszowaty 2, Rutkowski 2, 
Dębiec 1, Kosik, Bujok

Pozostałe wyniki 2. kolejki: Stal 
Gorzów - Anilana Toruń 36:20 (17:10), 
Padwa Zamość - Miedź Legnica 22:27 
(12:15), Pogoń Szczecin - Gwardia 
Koszalin 26:31 (15:18), Nielba Wągro-

wiec - Grunwald Poznań 24:23 (10:12), 
Stal Mielec - AZS AWF Biała Podlaska 
25:23 (10:9), KPR Żukowo – ZPRP 
Kielce 24:30 (14:16),  

1. Gryf Kownaty Żędowe 5 12 15:3 
2.Żbik II Nasielsk 5 11 28:12
3. PAF II Płońsk 5 10 14:9
4. GKS Świercze 5 9 10:9
5. Żak Szreńsk 5 9 11:13
6. Orlęta Baboszewo 5 7 13:14
7. Tamka Dzierzgowo 5 7 10:11
8. Korona Karolinowo 5 6 12:10
9. Boruta Kuczbork 5 6 14:19
10. Opia II Opinogóra 5 6 10:18
11. Jutrzenka Unieck 5 3 9:19
12. MKS II Ciechanów 5 1 8:16
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Pewne zwycięstwo Juranda

Patryk Dębiec w ataku na bramkę Olimpii

Najlepszy strzelec sobotniego meczu, 
Dominik Mierzwicki

Piłkarze Gryfu mimo przegranej w Kuczborku pozostają liderem B klasy

B klasa

Pół tuzina Krawczyka
Letnie bieganie 
w Czerwonce

Siódma seria spotkań przyniosła 
zmianę na fotelu lidera ligi 
okręgowej. W Ołdakach poległ 
ciechanowski MKS, z czego 
skorzystali gracze z Opinogóry. 
Sukces na trudnym terenie 
w Ostrowi Mazowieckiej 
otworzył im drogę na szczyt 
klasyfikacji generalnej.

Sobotni bój rozpoczął się idealnie 
dla gospodarzy. W 19. minucie objęli 
prowadzenie – nie zmarnowali wybornej 
okazji, jakim jest rzut karny. Potem jed-

nak do siatki trafili już tylko podopieczni 
Pawła Mazurkiewicza. Konkretnie Jakub 
Letmanowski. Spotkanie miało nerwo-

wo zakończenie - w doliczonym czasie 
arbiter pokazał aż trzy czerwone kartki.

Rozkręcił się beniaminek ze Słoszewa. 
W derbach powiatu płońskiego wbili aż 
cztery bramki lokalnym konkurentom 
z Nowego Miasta. Hat-trick wpadł na 
konto doświadczonego Piotra Wypszyń-

skiego.
Derbowo było także na boisku 

w Morawach. Konopianka „męczyła 
się” z Radzanowem jedynie przy pół 
godziny. Trochę na własne życzenie, 
bowiem zmarnowała rzut karny. Mimo 

to triumfowała w ostatecznym rozra-

chunku aż 5:1. Dublet w obozie zwy-

cięzców skompletował Patryk Jankowski.
Strzelecki rekord sezonu ustanowiła 

Korona Szydłowo. Zaliczyła aż dziewięć 
trafień w starciu z outsiderem z Ojrzenia. 
Pięć zaliczył Kamil Głowacki. 

Wkra Bieżuń ma na koncie pięć 
zwycięstw, wszystkie na swoim terenie. 
Wyjazdy nie wychodzą  razie niedawnym 
piątoligowcom. Po wpadce w Słoszewie, 
teraz przyszło niepowodzenie w Rzeku-

niu.                                                          GP
6. kolejka (21-22 września): Gla-

diator – Sona 4:0, Kryształ – Kurpik 
1:1, Rzekunianka – Wkra Bieżuń 1:0, 
FC 2012 Różan – 
GKS Strzegowo 2:1, 
Korona – Mazur 
9:1, ULKS Ołdaki – 
MKS Ciechanów 2:1, 
Ostrovia – Opia 1:2, 
Konopianka – Wkra 
Radzanów 5:1

8. kolejka (28-29 
września): Sona – 
Wkra Radzanów, Opia 
– Konopianka, MKS 
Ciechanów – Ostro-

via, Mazur – ULKS 
Ołdaki, GKS Strze-

1. Opia Opinogóra 7 19 21:8
2. MKS Ciechanów 7 18 25:8
3. Konopianka Konopki 7 16 18:9
4. Gladiator Słoszewo 7 15 19:10
5. Wkra Bieżuń 7 15 16:8
6. ULKS Ołdaki 7 13 18:10
7. Rzekunianka Rzekuń 7 13 23:16
8. FC 2012 Różan 7 11 7:9
9. Ostrovia Ostrów Maz. 7 8 12:13
10. Kryształ Glinojeck 7 8 9:10
11. Korona Szydłowo 7 7 18:17
12. Kurpik Kadzidło 7 7 13:14
13. GKS Strzegowo 7 7 10:12
14. Sona Nowe Miasto 7 4 6:16
15. Wkra Radzanów 7 0 6:31
16. Mazur Ojrzeń 7 0 5:35

Liga okręgowa

Opia nowym liderem!

W meczu w Ostrowi nie brakowało ostrych momentów...

eprasa.pl 1eefb0cccb
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Piłkarze Mławianki grają 
w kratkę. Przed tygodniem 
rozbili z łatwością konkurentów 
z Nowego Dworu 
Mazowieckiego. W sobotę 
na wyjeździe musieli uznać 
wyższość rezerw płockiej Wisły.

Nawet nieobecność w składzie takich 
graczy jak Joao Odillon i Mateusz Stry-

jewski (pauzowali za kartki) nie może 
tłumaczyć tak fatalnego początku. 
Gospodarze pokazali szybko, że tego 
dnia skuteczność będzie po ich stronie.

Wynik konfrontacji otworzył już w 8. 
minucie Bartosz Zynek, którego strzał 
z dystansu trafił pod drodze Ivana 
Hurenko, co kompletnie zmyliło Kac-

pra Jureczko. Dwie minuty później piłkę 
w łatwy sposób stracił młody Sylwester 
Rogalski, a to otworzyło kolejną szansę 
przed Dawidem Krzyżańskim.

Mławianie odpowiedzieli golem z kar-
nego. Jakub Tworek został sfaulowany 
w polu karnym, a jednastkę wykorzy-

stał Michał Stryjewski. Do wyrównania 
niewiele brakowało. Uderzenie Tworka 
miejscowy golkiper „wypluł” przed sie-

bie, a dobitkę Ezana odbił ponownie 
płocki bramkarz.

W końcówce premierowej partii „Naf-
ciarze” wyprowadzili jeszcze dwa 
skuteczne ciosy. Mławianie odpo-

wiedzieli tylko raz. Dośrodkowanie 
z rzutu rożnego Oleksandra Masa-

lova wykorzystał Brazylijczyk Duilio.
Nasi gracze prowadzili grę, 

przebywali więcej czasu przy pił-
ce, ale nic z tego nie wynikło. Pró-

ba Tworka okazała się zbyt lekka. 
Klon zatrzymał także szarżę Eza-

ny.                                                     GP

Wisła II Płock – Mławianka 
Mława 4:2 (4:2)

Bramki: Zynek 8, Krzyżański 10 
i 42, Miarka 28 - Michał Stryjewski 
12 (k), Duilio 35

Mławianka: Jureczko  – Marko-

wicz, Hurenko, Duilio, Masalov (77 
Wojtyszyn), Tworek (77 Derlatka), 
Rogalski (63 Rutkowski), Zielski, 
Karwowski (63 Ovsannikov), Michał 
Stryjewski, Ezana

9. kolejka: Polonia – GKS Beł-
chatów 3:3, Stomil – Legia II 0:3, 

W słoneczną i bezwietrzną 
sobotę 21 września, na 
drogach gminy Opinogóry-
Górna rozegrano I memoriał 
Mieczysława Brzezińskiego, 
wieloletniego i zasłużonego 
trenera Ludowych Zespołów 
Sportowych. Na starcie stanęli 
kolarze w różnych kategoriach: 
żacy, młodzicy, juniorzy oraz 
amatorzy wraz z mastersami.

Dla kolarzy Kolarskiego Klubu 
Sportowego Ciechanów był to kolejny 
sprawdzian formy przed powoli koń-

czącym się sezonem szosowym w tym 
roku. W najbliższy weekend podopieczni 
Stanisława Grabowskiego wystartują 
jeszcze w drużynowych mistrzostwach 
Polski w Kaliszu.

Wracając do wyścigu w Opinogó-

rze, start i metę zawodów usytuowano 
w okolicach urzędu gminy. Tam też 
powstało małe miasteczko kolarskie. 
Jako pierwsi na trasę ruszyli najmłodsi 
kolarze, mający do pokonania 17,5 km. 
W stawce 24 zawodników od początku 
wyścigu aktywny był Błażej Kalinow-

ski z KKS Ciechanów, który wywalczył 
ostatecznie drugie miejsce. W kategorii 
młodzików na starcie stanęło czterech 
ciechanowian, którzy mieli do przeje-

chania 35 km. Na czwartej  pozycji fini-
szował Błażej Mańkowski, 6. był Bartosz 

Pelikan – Sokół 1:0, Świt – Wigry 0:3, 
Victoria – GKS Wikielec 2:0, Jagiellonia 
II – Broń 1:0, ŁKS Łomża – Warta 2:4, 
Unia – Lechia 0:0

10. kolejka (27-29 września): GKS 
Bełchatów – Lechia, Warta – Unia, Broń 
– ŁKS Łomża, GKS Wikielec – Jagiel-
lonia II, Mławianka – Victoria (sobota 
godz. 15.30), Legia II – Pelikan, Polonia 
– Stomil, Wigry – Wisła II

Łyszkowski, 11. Franciszek Ptaszkiewicz, 
12. Błażej Pszczółkowski. 

Juniorzy młodsi ścigali się już na odcin-

ku 52,5 km (trzy pętle na odcinku Opi-
nogóra-Pałuki-Długołęka-Opinogóra). 
Od samego startu świetnie radził sobie 
Mateusz Dobrosielski, który po kilkunastu 
kilometrów „zabrał” się wraz z kilkoma 
innymi kolarzami w ucieczkę. Peleton nie 
był w stanie dogonić uciekających, a walka 
o końcowe lokaty trwała praktycznie do 
samej mety. Na finiszu minimalnie szybszy 
okazał się zawodnik z Intercars Warsza-

wa, którego w ucieczce wspierał partner 
z zespołu. Mateuszowi pozostało cieszyć 
się z drugiego miejsca. Pozostali junio-

rzy młodsi z Ciechanowa zajęli: Maciej 
Dobrosielski – 6.; Paweł Smoliński – 8.;  
Marcel Kalinowski – 11; Olaf Starzyk – 
15; Mateusz Łyszkowski – 18.   

Organizatorami wyścigu byli: 
Mazowieckie Stowarzyszenie Kolar-
skie, Mazowiecki Związek Kolarski, 
Mazowieckie Zrzeszenie LZS, Urząd 
Gminy w Opinogórze Górnej oraz KKS 
Ciechanów.                                         erem

Trwa kapitalna seria lidera 
z Pułtuska. W Sierpcu 
pułtuszczanie odnieśli siódme 
zwycięstwo. W efekcie zachował 
bezpieczną przewagę nad 
konkurentami, choć beniaminek 
z Łomianek nie zamierza 
odpuścić. Ochotę na awanse ma 
także Marcovia oraz rezerwy 
stołecznej Polonii

Teoretycznie Nadnarwianka była 
faworytem starcia z beniaminkiem. 
Jednak Kasztelan wyraźnie się rozkrę-

ca (dwie wygrane z rzędu), na dodatek 
w jego szeregach nie brakuje doświad-

czonych zawodników. Paweł Jabłoński 
zakończył pojedynek z hat-trickiem na 
koncie. 

– Hutnik 1:1, Legionovia – Makowian-

ka 3:1, Tygrys – Mszczonowianka 2:2, 
Talent – Pilica 2:2, Józefovia – Ząbkovia 
0:4, MKS Przasnysz – MKS Piaseczno 
0:2, Mazovia – KTS Weszło 3:2, Wilga 
– Ursus 3:0

9. kolejka (28-29 września): KTS 
Weszło – KS CK Troszyn, MKS Piasecz-

no – Mazovia, Ursus – MKS Przasnysz, 
Ząbkovia – Wilga, Mszczonowianka – 
Talent, Makowianka – Tygrys, Hutnik 
– Legionovia, Błonianka – Oskar

Po świetnym starcie MKS-u 
Przasnysz przyszedł czas 
na wyraźny spadek formy. 
W ostatnich pięciu spotkaniach 
podopieczni Wojciecha Kordka 
powiększyli swoje konto 
punktowe zaledwie o jedno 
oczko.

Jeszcze bez pauzującego za czerwoną 
kartkę Dominika Lemanka przasnysza-

Drugi wyjazdowy triumf w rozgryw-

kach zanotował Żbik Nasielsk. W Gosty-

nie podejmowali rywali z Piaseczna. 
Goście na początku trzy mecze z rzędu, 
z Talentem nawet różnicą aż siedmiu 
trafień. To musiało się skończyć zmianą 
szkoleniowca. Stery objął doświadczony 
Marek Końko. W sobotnie popołudnie 
wszystko rozstrzygnęło się po godzi-
nie gry. W ciągu trzech minuty goście 
wyprowadzili dwa skuteczne ciosy.

Z kolei sobotni rywal Makowianki grał 
w poprzednich rozgrywkach jeszcze na 
trzecioligowych boiskach. Gracze Kami-

la Majkowskiego 
walczyli dziel-
nie – na przerwę 
schodzili do szatni 
z wynikiem remiso-

wym. Do siatki trafił 
niezawodny Kacper 
Małkiewicz. Nieste-

ty, po zmianie stron 
do siatki trafiali już 
tylko gospodarze.                                                        

                        GP

8. kolejka (21-
22 września): KS 
Troszyn – Bło-

nianka 3:2, Oskar 

ninie przegrywał, ale zaliczył kapital-
ny finisz. Zadbał o to doświadczony 
Marek Osiński. Najpierw doprowadził 
do wyrównania, a po zmianie stron 
dorzucił jeszcze dublet.

Coraz bliżej opuszczenia strefy spad-

kowej są futboliści z Płońska. W sobot-
nie popołudnie na stadionie w Raciążu 
świętowali drugą wygraną z rzędu. 
Outsiderowi ze Słupna wbili aż trzy 
gole. Do siatki pocelowali m.in. Dawid 
Krulikowski i Radosław Wesołowski 
(pierwsze bramki w sezonie).           GP

7. kolejka (21-22 września): PAF – 
Delta 3:1, Mazur – Żbik 1:3, Kasztelan 
– Nadnarwianka 2:4, Wkra – Bug 2:7, 
Narew – Drukarz 3:0, Marcovia – Polo-

nia II 0:1, KS Łomianki – Huragan 4:0, 
Sokół  - pauza

8. kolejka (28-29 września): Del-
ta – Huragan, Sokół – KS Łomianki, 
Drukarz – Marcovia, Bug – Narew, Nad-

narwianka – Wkra, Żbik – Kasztelan, 
PAF – Mazur, Polonia II – pauza
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1. Ząbkovia Ząbki 8 24 29:3
2. Mazovia Mińsk Maz. 8 22 28:8
3. KTS Weszło Warszawa 8 19 27:8
4. KS CK Troszyn 8 19 23:8
5. Ursus Warszawa 8 15 20:13
6. Mszczonowianka 8 14 21:14
7. Hutnik Warszawa 8 13 19:14
8. Legionovia Legionowo 8 13 20:19
9. Oskar Przysucha 8 11 13:15
10. Talent Warszawa 8 10 16:15
11. MKS Przasnysz 8 10 10:12
12. MKS  Piaseczno 8 10 11:17
13. Błonianka Błonie 8 9 17:16
14. Wilga Garwolin 8 7 12:26
15. Makowianka Maków Maz. 8 4 7:28
16. Józefovia Józefów          8 2 6:29
17. Pilica Białobrzegi 8 2 7:23
18. Tygrys Huta Mińska 8 2 6:22

1. Unia Skierniewice 9 20 22:11
2. Wigry Suwałki 9 19 16:7
3. Warta Sieradz 9 17 18:17
4. ŁKS Łomża 9 15 19:15
5. Legia II Warszawa 9 14 18:10
6. Wisła II Płock 9 14 21:17
7. Pelikan Łowicz 9 13 15:10 
8. Broń Radom 8 12 9:11
9. GKS Wikielec 9 12 9:10
10. GKS Bełchatów 8 11 11:8
11. Polonia Lidzbark 9 11 17:19 
12. Stomil Olsztyn 9 10 14:20
13. Lechia Tomaszów Maz, 9 10 11:14
14. Sokół Aleksandrów Łódzki 9 10 9:13
15. Victoria Sulejówek 9 9 9:12
16. Mławianka Mława 9 7 20:23
17. Jagiellonia II Białystok    9       7 9:14
18. Świt Nowy Dwór Maz. 9 7 7:23

1. Nadnarwianka Pułtusk 7 21 24:5
2. KS Łomianki 6 16 17:5
3. Polonia II Warszawa 7 15 18:6
4. Żbik Nasielsk 7 13 23:14
5. Marcovia Marki 6 12 20:7
6. Narew Ostrołęka 6 11 13:7
7. Sokół Serock 6 10 13:8
8. Bug Wyszków 7 9 15:6
9. Drukarz Warszawa 7 9 19:17
10. Huragan Wołomin 6 9 10:15
11. Kasztelan Sierpc 7 7 12:21
12. PAF Płońsk 7 6 7:26
13. Mazur Gostynin 7 3 4:17
14. Wkra Żuromin 6 1 6:18
15. Delta Słupno 6 0 3:28

Drużyna KKS Ciechanów z trenerem Stanisławem Grabowskim

Kolarze ścigali się w Opinogórze Trzecia liga

Rezerwy za mocne

Jedną z bramek dla Mławianki wbił 
Brazylijczyk Duilio

Przasnyszanie (czarne stroje) stracili obie bramki 
w drugiej połowie

Czwarta liga

Dobrze tylko do przerwy

Piąta liga

W hat-trickach siła

Wielka radość zapanowała 
w obozie beniaminka 
z Krasnego. W sobotnie 
popołudnie świętował 
premierowy sukces. Zwycięzca 
w konfrontacji z Wymakraczem 
został wyłoniony dopiero 
w doliczonym czasie.

Gracze Iskry okazali się lepsi od spad-

kowicza z Długosiodła. Długo wyda-

wało się, że rywalizacja zakończy się 
bezbramkowym remisem. Ostatecznie 
cztery minuty po upływie regulami-
nowego czasu udało się wyprowadzić 
decydujący cios autorstwa Bartłomie-

ja Orłowskiego.
Pełta Karniewo zawitała na boisko 

w Myszyńcu opromieniona serią trzech 
zwycięstw z rzędu. Czwartego nie było, 
bowiem bramkarz Bartnika nie dał się 
pokonać. Starcie zakończyło się bez-

bramkowy remisem. 
Najlepszy ofensywny mecz w sezo-

nie rozegrała Wkra Cieksyn. Outsider 
z Gumina dał sobie wbić aż dziewięć 
goli. Tym razem łupem bramkowym 
podzielili się m.in. Piotr Kubajewski 
i Damian Witaszek. Obaj zaliczyli po 
dublecie.                                                 GP

5. kolejka (21- 22 września): Iskra 
– Wymakracz 1:0, Wieczfnianka – GKS 
Łyse 0:2, GKS Gumino – Wkra 0:9, GKS 
Pokrzywnica - Orzeł 5:4, Bartnik – Peł-
ta 0:0, Narew II – Wkra Sochocin 7:0, 
GUKS Krasnosielc – Mławianka II 1:5

6. kolejka (28-29 września): 
Wymakracz – Mławianka II, Wkra 
Sochocin – GUKS Krasnosielc, Pełta – 
Narew II, GKS Pokrzywnica – Bartnik, 
Wkra Cieksyn – Orzeł, GKS Łyse – GKS 
Gumino, Iskra - Wieczfnianka

1. GKS Pokrzywnica 5 15 27:8
2. Wkra Cieksyn 5 13 24:8
3. Narew II Ostrołęka 5 12 29:7
4. Pełta Karniewo 5 11 16:3
5. Mławianka II Mława 5 9 25:9
6. Wkra Sochocin 5 7 13:12
7. Wymakracz Długosiodło 5 7 11:10
8. GKS Łyse 5 6 11:14
9.  Orzeł Sypniewo 5 4 9:13
10. Wieczfnianka 5 4 4:10
11. Bartnik Myszyniec 5 4 6:14
12. Iskra Krasne 5 4 6:14
13. GUKS Krasnosielc 5 3 4:18
14. GKS Gumino 5 0 1:46

A klasa

Niepokonany beniaminek

eprasa.pl 1eefb0cccb



W poprzednim felietonie odniosłem się krytycznie do słów Donalda Tuska odnośnie 
„demokracji walczącej”. Samo pojęcie nie jest obciążone złą konotacją, przeciwnie, kojarzy się 
z koniecznością walki z totalitarną władzą, z nazizmem. Przewidywałem jednak że liderzy PiS 
wykorzystają okazję do frontalnego ataku na koalicyjny rząd a w szczególności premiera Tuska. 

I już się dzieje. PiS niemiłosiernie smaga Tuska za rzekome gwałcenie prawa i ludziom 
nieznającym historii „pierze mózgi”. Nieważny kontekst, nieważne intencje mówiącego, ten 
jeden przymiotnik dodany demokracji potraktowano jako zawołanie bojowe żeby zniszczyć 
rzekomo państwo, prawo, Polskę. W tym przeginaniu i reinterpretacji słów Tuska celuje 
oczywiście sam Jarosław Kaczyński oraz jego pretorianie.

Do tego chóru zatroskanych o Polskę dołączył ostatnio prezydent Andrzej Duda i to na 
ważnym międzynarodowym Forum Krynica 2024. Przemawiając w ubiegły czwartek nie mógł 
nie zauważyć szalejącej powodzi, ale potraktował ją tylko jako „czarnego łabędzia” który testuje 
przygotowanie rządzących. O czarnych łabędziach mówią ekonomiści, którzy przewidują 
trendy, ale zwykle zastrzegają się że nie mogą wykluczyć zjawisk wyjątkowych, takich jak wojny 
czy katastrofy naturalne. Prezydent wiedział o powodzi od tygodnia, ale wolał się najpierw 
bawić na dożynkach, a wizytę na terenach popowodziowych złożył późno i symbolicznie, co 
mu wygarnął nawet prezes Kaczyński mówiąc o jej propagandowych aspektach i o tym że 
uściśnięcie ręki prezydentowi nie jest najważniejsze z punktu widzenia mieszkańców.

Ale w Krynicy Duda powiedział więcej: „Gdy Tusk 
mówi o „walczącej demokracji”, obywatele z trwogą 
słuchają tych słów, gdyż usprawiedliwia on łamanie 
standardów konstytucyjnych, usprawiedliwia łamanie 
prawa, łamanie wszelkich zasad praworządności w spo-

sób absolutnie skrajny.”
Prezydent pozwolił sobie na grube nadużycie. Moż-

na by zapytać, w którym miejscu Tusk „usprawiedli-
wia” łamanie prawa, do tego w sposób „skrajny”. Tusk, 
owszem, mówił na spotkaniu z prawnikami iż przywra-

canie praworządności może okazać się trudne i różne 
autorytety prawne mogą chrząkać nosem, ale tak się 
dzieje zawsze gdy rząd podejmuje się przeprowadzenia 
istotnych reform. Reform koniecznych po pisowskich 
demolkach. Duda udaje, że tego nie rozumie. Ale to 
przecież jest ten sam Duda, który jeszcze kilka tygodni 
temu publicznie zarzucał Tuskowi współpracę z rosyjski-
mi służbami (FSB). Ten sam Duda, który po kryjomu, 
w nocy, zaprzysięgał sędziów-dublerów, a nie chciał 
zaprzysiąc sędziów legalnie nominowanych przez Sejm. 
Ten, który dwa razy ułaskawiał Kamińskiego i Wąsika, 
prawomocnie skazanych przestępców, który podpisywał 
ewidentnie niekonstytucyjne ustawy (np. tzw kagańcową), 
ten który razem ze Zbigniewem Ziobro, Julią Przyłębską 
oraz Małgorzatą Manowską niszczył polskie sądownic-

two i polską praworządność. Powiedzieć zwyczajowo że 
przyganiał kocioł garnkowi, to nic nie powiedzieć.

Duda, pomimo wyraźnych animozji do Kaczyńskiego 
(i vice versa), śpiewa ciągle w tym samym chórze co PiS, 
najwyraźniej licząc na objęcie przywódczej pozycji na pra-

wicy już po zakończeniu prezydentury. Dlatego w swoim 
przemówieniu przeciwstawił rządy Tuska 8-letnim rządom 
PiS. I przyłączył się do jeremiady w sprawie powodzi. 
A od ludzi PiS-u, często w amoku, usłyszeliśmy i prze-

czytaliśmy niemało. Jak to premier je zupę szczawiową 
a powinien wysłać ją powodzianom, jak to wykorzystał 
okazję żeby sprowadzić niemieckie wojsko, jaki to on 
jest całkowity nieudacznik i w ogóle wywołał specjalnie 
powódź, żeby uwiarygodnić zmiany klimatyczne. Ten 
ostatni zarzut pochodzi od warszawskiego działacza PiS, 

ponoć uniwersyteckiego intelektualisty, któ-

Kto jest winny powodzi?
Pierwszy winny... to niż genueński 

Borys. Katastrofalne deszcze, które zalały 
południe Polski, ale też Czechy, Słowację, 
Rumunię i Austrię to właśnie efekt tego 
zjawiska nawiedzającego tę część Europy 
od stuleci.

Jak twierdzi dr hab. Marek Błaś, klima-

tolog z Uniwersytetu Wrocławskiego, niże 
genueńskie są zjawiskiem naturalnym i już 
w XIX w. niemiecki meteorolog Wilhelm 
Van Bebber wyznaczył pięć szlaków wędró-

wek niżów przez Europę. Jeden z nich wie-

dzie od północnego Atlantyku przez Morze 
Śródziemne w kierunku Europy Środkowej. 

Arktyczne powietrze zza koła podbie-

gunowego przez Wielką Brytanię i Francję 
powędrowało nad Włochy i Morze Śród-

ziemne. Tam w kontakcie z bardzo ciepłym 
powietrzem doprowadziło do uformowania 
się niżu, który zawitał w nasze strony. 

Co działo (dzieje) się potem… Ulew-

ne deszcze, których skutki doświadczają 
kolejny raz mieszkańcy najpierw podgór-
skich, a później nizinnych miast, osiedli 
i wsi nad brzegami dużych rzek i w pobliżu 
ich dopływów, głównie w płd.-zachodniej 
części Polski. Tak było w 1997 r., 2010 r., 
i obecnie - w 2024 r..

Drugi winny… klimat. Powszechna jest 
opinia, że za anomalie pogodowe; długo-

trwałe susze, huragany, ulewne deszcze 
odpowiadają zmiany klimatyczne. Czy 
niż Borys jest elementem tego zjawiska? 
Klimatolodzy twierdzą, że ze współcze-

snymi zmianami klimatu żyjemy blisko trzy 
dekady, „bo lata 90. uznaje się za początek 
globalnego ocieplenia”. I chociaż przyzna-

ją, że na razie trudno jednoznacznie wyka-

zać związek pomiędzy występowaniem 
tego niżu a globalnym ociepleniem, jednak 
widoczna jest wyjątkowa intensywność tego 
frontu atmosferycznego. „Zjawiska, o któ-

rych mówimy występowały już wcześniej 
i pojawiają się dość nieregularnie. Przez 
kilka, kilkanaście lat jest spokój, a nagle 
w jednym roku mogą powtórzyć się kilka 
razy”. 

Trzeci winny… człowiek. Oczywiście 
niewiele można poradzić przeciw siłom 
natury, niżom i wyżom, ale niszcząc 
naturalne środowisko pomagamy takim 
katastrofom. Choćby przez wprowadzanie 
przez ostatnie kilkadziesiąt lat monokul-
tury lasów podgórskich (drzewa iglaste 
szybciej przyrastają), a w ostatnich latach 

zmechanizowanej, masowej wycinki lasów 
w tych terenach. Niech leśnicy uderzą się 
w piersi. Masy wody z opadów, najkrótsza 
trasą (choćby przez leśne drogi zrywko-

we, wyprostowane potoki, przez twarde, 
nie wchłaniające wilgoci iglaste podłoża) 
spadają natychmiast w dół.

Czy ludzie zamieszkujący te tereny 
są w jakikolwiek sposób winni tego, co 
doświadczają mieszkańcy Kotliny Kłodz-

kiej. Są. Choćby ci, którzy protestowali 
przeciwko strategicznym inwestycjom, 
które miały być sfinansowane przez Bank 
Światowy – budowie 16 zbiorników reten-

cyjnych mających chronić przed powodzią. 
Po protestach liczbę zbiorników zreduko-

wano do 9. Chodziło oczywiście o wywłasz-

czenia właścicieli domów i działek, na 
terenie których miały powstać zbiorniki. 
Wysiedlenia oraz wyburzenia domów miały 
objąć m.in. Stary Gierałtów, Radochów, 
Wilkanów, i kilka innych. Plany wywołały 
protesty przeciwko „niszczeniu krajobra-

zu Ziemi Kłodzkiej”, zbierano podpisy 
pod internetową petycją do BŚ. Oczywi-
ście wmieszali się w to politycy, posłowie 
różnych opcji, którzy, a jakże!, popierali 
te protesty. To kolejni winni rozmiarów 
katastrofy. Dobrze, że chociaż dało się 
wybudować Zbiornik Raciborski, który 
uratował Wrocław i Opole.

Tegoroczna powódź ciągle trwa. Tam 
gdzie woda opadła widać ogrom zniszczeń, 
wniwecz obrócony dobytek, zniszczona 
infrastruktura, krajobraz, przyroda. 

Ogromna fala podąża Odrą i jej dopły-

wami na północ i powoduje kolejne znisz-

czenia i zagrożenia. Może już nie tak total-
ne jak w pierwszych dniach w Głuchoła-

zach, Kłodzku, Stroniu Śląskim i Lądku 
Zdroju, ale generalnie skutki są już większe 
niż te w 1997 roku. Są ofiary w ludziach, 
a nie wiadomo, co jeszcze może się zdarzyć. 

Ta powódź jest jeszcze bardziej „widowi-
skowa” niż tamta, a to głównie w związku 
z rozwojem mediów społecznościowych. 
Wielką wodę, jej przyjście, niszczycielski 
pobyt, a potem to co zostawia po sobie 
utrwalają dziś wszyscy: dziennikarze, 
służby państwowe i samorządowe, dro-

ny, satelity, każdy posiadacz telefonu. Na 
żywo transmitują i dokumentują ją tele-

wizja i internet.
Przeżywamy i współczujemy wszyscy. 

 RYSZARD MARUT
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DANIEL KORTLAN

Kanibale 
i czarne łabędzie

IMPRESJE 
PRZEKORNE

rego nazwisko pominę żeby mu oszczędzić 
sromoty. Politycy PiS, powołujący się kiedyś 
chętnie na pokorę, tutaj nie wykazali się tą 
cnotą i uważają zapewne że osiem lat ich 
rządów nie musi ich skłaniać do jakiejkol-
wiek samokrytyki.

Podobnie prezydent Duda nie przeanali-
zował ośmiu lat rządów PiS, ani pod kątem 
rujnowania praworządności, ani zaniedbań 
w walce z powodziami. A przecież to pisowski 
minister Marek Gróbarczyk oświadczył kilka 
lat temu że zbiorniki są „psu na budę”, a inna 
pani minister, Anna Zalewska (nomen omen) 
przyczyniła się do zalewów poprzez swoje 
negatywne stanowisko w sprawie zbiorników 
retencyjnych w Kotlinie Kłodzkiej. Pewnie, 
że i politycy PO mają na swym koncie różne 
wypowiedzi w tej sprawie, a sam Tusk jeszcze 
13 września mówił że „prognozy nie są prze-

sadnie alarmistyczne”, ale opierał się na pro-

gnozach otrzymanych od specjalistów dane-

go dnia, a poza tym w tej samej wypowiedzi 
stwierdził, że musimy być przygotowani na 
najgorsze. Tym niemniej politycy PiS będą się 
czepiać każdego słowa, dlatego tym bardziej 
premier powinien je ważyć. PiS i PO to nie 
jest „jedno zło”. Różnica jest fundamentalna 
i odnosi się głównie do praworządności. 
Każdą próbę jej naprawy liderzy PiS będą 
nadgryzać jak kość. Świetnie ujął to profesor 
prawa Marcin Matczak pisząc o kanibalach 
(PiS) krytykujących mięsożerców (PO). Zaś 
prezydent Duda sam jawi się jako ten „czarny 
łabędź” między kanibalami wzywający do 
wszelkiej niecnoty.

eprasa.pl 1eefb0cccb
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K
olejne �Dni Patrona Pułtuska� 
za nami. Może więc to dobra 
okazja, aby w przeddzień 80. 
rocznicy śmierci jednego z naj-

bardziej znanych przed wojną pułtuszczan 
i więźnia Dachau, ks. Stefana Zielonki, 
przypomnieć historię jego obozowej przy-
jaźni z Gustawem Morcinkiem, niegdyś 
niezwykle popularnym, a dziś nieco 
zapomnianym pisarzem, który �Śląsk 
wprowadził do Polski, a Polskę przybliżył 
do Śląska�. Ich obozowa przyjaźń była 
czymś wyjątkowym, nawet jak na wojenne 
warunki, krótka za życia, trwała po śmier-
ci, silna emocjonalnie, męska, i do tego 
łącząca ludzi, którzy wywodzili się z jakby 
dwóch światów. Przyznam się, że kiedy 
pierwszy raz, zachęcony przez biskupa 
Andrzeja Suskiego, sięgnąłem po �Listy 
z mojego Rzymu�, czyli wspomnienia 
obozowe Morcinka, nie mogłem uwierzyć 
własnym oczom. Autor �Łyska z pokładu 
Idy�, którego kreśliłem sobie w wyobraźni 
jako typowego Gustlika, co to chcąc się 
przypodobać komunistom, złożył w 1953 r. 
w Sejmie PRL wniosek, aby przemianować 
Katowice na Stalinogród, i do tego � jak 
głosi jedna ze śląskich klechd � do końca 
życia pozostał agnostykiem, który ponoć 
przed śmiercią rozmawiał ze szpitalnym 
kapelanem o nawróceniu, ale już nie zdążył 
przyjąć ostatnich sakramentów, zupełnie 
nie pasował mi do obrazu autora tego, 
co odnalazłem w jego listach pisanych 
w Rzymie, krótko po uwolnienie z nie-
mieckiej niewoli. Ten rzymski Morcinek 
przemawiał do mnie zupełnie inaczej niż 
ten ze szkolnych lektur, a do tego pisał 
o ludziach i miejscach, które dla każdego, 
kto na Mazowszu się urodził, są czymś 
wyjątkowym i na swój sposób niepowta-
rzalnym, zwłaszcza w perspektywie �wiel-
kiego świata�. I tak właśnie odnalazłem 
na kartach rzymskich listów autorstwa, 
wielkiego przecież jeszcze wtedy, Morcin-

ka, skromnego księżulka z Pułtuska, który 
w ostatnich latach swego życia spędzonych 
w obozie urósł w oczach wielu współtowa-
rzyszy niewoli do rangi czołowego twór-
cy �renesansu�, odrodzenia religijnego 
w Dachau. Kim był ten �tytan wiary� i jego 
utalentowany literacko �malarz-ateusz�?

Zacznę od Gustawa Morcinka, bo 
był starszy, a zapewne jego biografia jest 
bardziej znana wielu Czytelnikom. Uro-
dził się w 1891 r. w Karwinie na Śląsku 
Cieszyńskim w ubogiej rodzinie wozaka 
Józefa Morcinka. Jako jednoroczne dziec-
ko stracił ojca, a mając 16 lat rozpoczął 
pracę w kopalni, gdzie poznał wielu kole-
gów, i to dzięki pieniądzom przez nich 
zebranym mógł trzy lata później rozpocząć 
naukę w Polskim Seminarium Nauczy-
cielskim w Białej. W latach 1919-1935 
był nauczycielem w szkole w Skoczowie, 
natomiast w latach 1936-1939 podróżował 
po Europie, przebywając we Francji, Italii, 
Austrii, Niemczech i Danii. Krótko przed 
wybuchem wojny powrócił do Polski i już 
w październiku 1939 r. został aresztowany 
przez Niemców pod zarzutem działalności 
na rzecz polskości i na szkodę narodu nie-
mieckiego. Okres wojny spędził w obozach 
w Sachsenhausen i Dachau. Po wyzwole-
niu pozostał na Zachodzie, a do Polski 
wrócił w 1946 r. i osiedlił się w Katowicach. 
W latach 1952-1956 był posłem na Sejm 

PRL, reprezentując 
Stronnictwo Demo-
kratyczne. Zmarł 
w Krakowie w 1963 r. 
Spoczywa na cmenta-
rzu w Cieszynie. Jego 
obozowy przyjaciel, 
ks. Stefan Zielonka, 
urodził się w 1908 r. 
w Płocku, w rodzinie 
szewca. Był pogro-
bowcem, gdyż jego 
ojciec zmarł zanim 
syn przyszedł na 
świat. Tak jak Gustaw 
Morcinek był wycho-
wywany przez matkę, 

która dwoiła się i troiła, żeby wychować 
trzech synów. Był absolwentem płockiej 
Małachowianki i Niższego Seminarium 
Duchownego w Płocku. Po otrzymaniu 
święceń kapłańskich w 1935 r. pracował 
jako wikariusz i prefekt w Pułtusku. We 
wrześniu 1939 r. jako kapelan 13. Pułku 
Piechoty brał udział w bitwie pod Mławą 
oraz w obronie Modlina. Aresztowany 
w czasie akcji wymierzonej przeciw polskiej 
inteligencji, trafił do obozu w Działdowie, 
a następnie do obozu w Dachau, otrzymu-
jąc numer 4800. Nie mieszkał w baraku 
księży (nr 28), ale w barach nr 8 i 10, pra-
cując w fabryce zbrojeniowej, jako pisarz 
w komandzie malarzy. Kiedy w 1944/1945 
r. wybuchła w obozie epidemia tyfusu zgło-
sił się na ochotnika jako ksiądz, który cho-
dził z posługą kapłańską do baraków dla 
zarażonych. Po dwóch tygodniach sam się 
zaraził i zmarł 15 lutego 1945 r. Jego ciało 
spalono w krematorium. Podobnie, jak ks. 
Stefan Frelichowski, dziś błogosławiony, 
umierał w opinii człowieka świętego, co 
zresztą widać i we wspomnieniach Gusta-
wa Morcinka. Ten największy z dwudzie-
stowiecznych śląskich pisarzy tak wspo-
minał swojego współtowarzysza niewoli:

�Mój przyjaciel, młody Stefan, był 
księdzem. Nazywał się Stefan Zielonka, 
lecz to nie jest istotne. Był młody i piękny. 
Kiedy na niego patrzyłem z boku, słuchając 

jego zapamiętałych dowodzeń, że jest Bóg, 
wtedy tak żywo przypominał mi Apollina 
Belwederskiego z muzeum watykańskiego, 
a jeszcze częściej świętego Jana Chrzciciela 
z obrazu Bronzino w Galerii Borghesów. 
I podobnie jak «Il Battista» Bronzina miał 
śliczne oczy i usta. Oczy jego były niebie-
skie, a w chwili zapalania się w dyskusji 
ciemniały, stawały się pełne ognia i one 
chyba najbardziej przekonywały o gło-
szonej prawdzie. Usta jego były miękkie, 
prawie dziewczęce i robiły wrażenie, że 
każde słowo z nich ulatujące musi posiadać 
kształt przesłonecznionego serca i smak 
miodu�. Pisarz wielokrotnie rozmawiał 
ze swoim przyjacielem wracając z pracy, 
czy wieczorami za barakiem, patrząc na 
kwiaty za drutami, niekiedy zaś w wolnych 
chwilach kucając na krawężniku czy stojąc 
w kręgu więźniów przy parkanie. Jak zapa-
miętał: �Ksiądz Stefan najpierw słuchał, 
nie wysuwał się na pierwszy plan. Niech 
inni gadają! I prałaty, i kanonicy, i dok-
torzy teologii, górnicy, kierownik szkoły, 
szofer. A kiedy zdawało się, że dyskusja 
już wyczerpana, rozpoczynał z miłością. 
Jego dowodzenia nie posiadały niczego 
z tamtych dowodzeń, które budzą zgrozę 
(�). Jego wywody były radosne, pełne 
słońca, ogromnie proste i tak bardzo prze-
konywające.�

Z licznych rozmów i obozowych przeżyć 
obu przyjaciół Gustaw Morcinek zapamię-
tał dwie namiętne miłości księdza Zielonki 
� do ukochanego Pułtuska, i do matki. Jak 
pisał: �Swój Pułtusk kochał ponad wszyst-
ko. (�) Często nam dowodził, że jego 
Pułtusk jest najpiękniejszym miastem na 
świecie, a ciemna Narew � to najpiękniej-
sza rzeka w Polsce. A tamta Księża Kępa 
na środku rzeki! Nie, takiej Księżej Kępy 
nie ma już nigdzie na całym świecie i gdy 
tylko wróci z obozu do matki w Pułtusku, 
to nazajutrz wsiada w pierwszą łódkę na 
brzegu i pożegluje do Księżej Kępy powyżej 
mostu. A tam położy się w trawie, będzie 
słuchał bełkotu Narwi, będzie słuchał krzy-
ku ptaków i będzie rozmawiał z Bogiem. 
A wieczorem wróci do domu, gdzie go już 

matka będzie czekała�. I dalej: �Ksiądz Ste-
fan często mówił o swojej matce. Powracał 
do niej w każdej rozmowie, czekał jej listu, 
radował się każdym jej słowem. Często 
usiłował przedstawić mi jej tęsknotę za nim 
i jej niewysłowioną radość, gdy pewnego 
dnia wróci po tylu latach do domu�.

Jednak ich marzenia o wolności i wspól-
ne kroczenie ku poznaniu tajemnicy �Wiel-
kiego Nieznanego� przerwała nagła śmierć, 
a właściwie ofiara, jaką młody kapłan zło-
żył na kilka miesięcy przed wyzwoleniem 
obozu. Morcinek wspominał: �Potem 
pojawił się tyfus jeden i drugi. Tyfus 
brzuszny i tyfus plamisty. Przynieśli go 
ze sobą ci nieszczęśliwi, których pędzono 
do nas z innych obozów, zagrożonych 
wojną. Przychodzili do naszego obozu 
ludzie-szkielety, ludzie głodni, wlokący się 
ostatnim wysiłkiem, zawszeni, robaczywi, 
zdziesiątkowani po drodze i znaczący swą 
Golgotę trupami swych współtowarzyszy. 
Współtowarzysze nie mogli już dotrzy-
mywać kroku i esesmani strzelali do nich 
i butami spychali do rowów. Amerykanie 
przechodzili już Ren. Obóz liczył chwile 
wybawienia na miesiące, potem na tygo-
dnie, a ludzie konali i konali. Ksiądz Ste-
fan zgłosił się na ochotnika do chorych 
w lazarecie. Niech przynajmniej konają 
z Bożym słowem na ustach. Mijały ostatnie 
tygodnie, ludzie wciąż konali, Amerykanie 
byli coraz bliżej, a kominy krematorium 
dymiły już teraz dniami i nocami�� I wła-
śnie wtedy nadeszła wiadomość o śmierci 
księdza Zielonki. Dla Gustlika była to bole-
sna nowina, ale patrząc na życie i śmierć 
swego przyjaciela, wyznał: �Mnożyła się 
religijność w obozie, odmienna od reli-
gijności ludzi na wolności, religijność 
głęboka, czasem prosta i naiwna, często 
zdobyta i utwierdzona długim rozumo-
waniem i mozolnym dociekaniem praw 
boskich. Zjawisku temu sprzyjała obecność 
księży polskich w obozie� Ten niezwykły 
renesans religijny w obozie sprawił, że czło-
wiek już teraz mniej upadał na duchu, że 
patrzył z wiarą w nadchodzące zdarzenia, 
że zdobywał się na bohaterstwo�. Piękne 
i wzruszające świadectwo pisarza ze Ślą-
ska o jego przyjacielu z Pułtuska, który 
potrafił wyprowadzić go �z pokładu Idy�, 
i poprzez piękno kwiatów z esesmańskiego 
ogrodu zza obozowych drutów (tam � jak 
wspominał � rozpoczęła się ich pierwsza 
rozmowa o Bogu), skierował jego oczy ku 
gwiazdom, skąd po latach � już po śmierci 
Stalina � jego Ondraszek będzie słał �listy 
z nieba�. 

MAZOWIECKIE IMPRESJE HISTORYCZNELESZEK 
ZYGNER

Obozowi przyjaciele

stwowe Liceum 
Gospodarstwa 
Wiejskiego i od 
9 lutego 1939 r. 
nosiło imię Józe-
fa Piłsudskiego. 
W centrum wsi 
znajduje się duży 
park, w którym 
mieszczą  s ię 
obiekty, dzia-
łające jako filia 
Muzeum Szlach-
ty Mazowieckiej 
- Krzewnia (dom, 
w którym żył 

i tworzył Aleksander Świętochowski) oraz 
dworek Aleksandry Bąkowskiej, w którego 
wnętrzach panuje klimat minionej epo-
ki. Tam też odbywają się liczne imprezy 
kulturalne - spotkania, wystawy, koncerty. 
Przy ulicy Ciechanowskiej stoi ALMA - 
dom, w którym Aleksander Świętochow-
ski spędził ostatnie lata swojego życia.

WŁADYSŁAW JURKIEWICZ 

Gołotczyzna 

Ze szkicownika pana Ludwika 

Z
aledwie 11 km od Ciecha-
nowa leży Gołotczyzna 
i skoro już tu zawitaliśmy, 

jedynym właścicielem majątku. W 1880 
r. majątek ziemski w Gołotczyźnie zaku-
piła Aleksandra z Sędzimirów Bąkowska. 
Zatrzymajmy się na chwilę, gdyż postać 
tej kobiety była wyjątkowa, jak na czasy, 
w których żyła. Urodziła się w Ślubowie 
w 1851 r. Rodzice jej skoligaceni z arysto-
kratycznymi rodami, mieli swoje plany, 
co do przyszłości młodej hrabianki. Ona 
myślała inaczej i oddaliła się od rodziny, 
krytycznie nastawionej do jej życiowych 
planów. Jak mówiła, po mężu odziedzi-
czyła jedynie nazwisko. Związała się z cza-
sopismem �Głos�, które nawoływało do 
podniesienia ludności chłopskiej z nędzy, 
o oświatę i kulturę dla niej. W Warszawie 
poznała Aleksandra Świętochowskiego, 
z którym połączyła się na wiele lat. Alek-
sandra Bąkowska wielokrotnie spotykała 
się z niezrozumieniem, a nawet niechęcią, 
ale konsekwentnie szła obraną przez siebie 
drogą życiową. W 1909 r. założyła szkołę 

Ks. Stefan Zielonka

Gustaw Morcinek wkrótce 
po wyzwoleniu obozu 
w Dachau

gospodarstwa domowego dla wiejskich 
dziewcząt, a trzy lata później wspólnie 
ze Świętochowskim szkołę rolniczą dla 
chłopców. Szkoła nosiła nazwę �Bratne� 
- co miało związek z ideą: �Ziemi syn, 
ludu brat�. W tej wsi 27 lat spędził Alek-
sander Świętochowski, pisarz i publi-
cysta, jeden z głównych przedstawicieli 
pozytywizmu. W okresie II Rzeczpo-
spolitej w Gołotczyźnie istniało Pań-

warto choćby skrótowo poznać dzieje tej 
miejscowości. Otóż w okresie Rzeczpo-
spolitej Gołotczyzna składała się z kilku 
wsi: Strusin, Strusinek i Pogąsty. Od dru-
giej połowy XVIII w. przez następne 100 
lat wsie należały do szlacheckiego rodu 
Ostaszewskich, herbu Ostoja. W 1857 r. 
Gołotczyznę zakupił  Florian Antoni Osta-
szewski, wojski ciechanowski. Jego syno-
wie -  Nereusz Ostaszewski był posłem na 
Sejm Czteroletni, Tomasz Ostaszewski był 
biskupem płockim i Jan Ostaszewski był 
chorążym przasnyskim. Po Józefie i Joan-
nie Ostaszewskich majątek w Gołotczyź-
nie odziedziczyła ich jedyna córka Waleria, 
zamężna od 1846 r. z Sewerynem Ciem-
niewskim, który po śmierci żony został 
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godzina 21:50 
 

komedia
Polska 2001

godzina 22:35 

 Polska 2018

godzina 23:20

Polska 1974

godzina 22:20 

komedia
USA 2020

godzina 11:00 

USA 2022

godzina 22:00 

komedia
Polska 2019  

TVP 1 TVP 2 TVN POLSAT TVN 7 TV TRWAM

Program Program 
telewizyjnytelewizyjny

od od 

25.9.2024 25.9.2024 

do do 

1.10.2024 1.10.2024 
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czwartek     

 odc. 872

 odc. 1668
06:20 Operacja zdrowie

 

pobudka

11:15 Lena na Kaukazie

, 
 odc. 39

14:05 Va banque
14:35 Na sygnale

 

tajemnic  
odc. 25

16:35 Familiada
, 

  
18:15 Va banque

, 

 

 

, 
 odc. 3/13

23:00 Hala odlotów
23:50 Zabójcze sekrety
01:30 The Machinery

02:25 The Machinery

05:55 Ukryta prawda
 odc. 869

06:50 Kuchenne rewolucje, 

11:30 B&B Love  

12:05 Kuchenne rewolucje, 

13:10 Ukryta prawda
 odc. 1632 

14:15 Detektywi
 

15:20 Doradca smaku

15:30 Kuchenne rewolucje, 

16:35 Ukryta prawda
  

17:40 Detektywi
 

18:45 Sport
18:55 Pogoda
19:00 Fakty

20:00 Doradca smaku

20:10 Na Wspólnej
 

20:50 B&B Love  

21:30 Kuchenne rewolucje, 

00:15 Detektyw  

01:35 Dowody zbrodni
 

02:40 Szpital
 

04:00 Nauka jazdy 2
rozrywkowy

08:30 Malanowski & Partnerzy, 

 odc. 278
09:00 Malanowski & Partnerzy, 

 odc. 279
09:30 Sekrety rodziny

 odc. 231
10:30 Dlaczego ja?

 odc. 918 
11:30 Gliniarze

 odc. 729
12:30 Gliniarze

 
13:30 Gliniarze

 odc. 731
14:35 Dlaczego ja?

 odc. 1356 
15:50 Wydarzenia
16:15 Pogoda
16:20 Interwencja
16:30 Na ratunek 112

 odc. 951
17:00 Gliniarze

 odc. 976

  
18:50 Wydarzenia
19:20 Lepsza Polska
19:25 Sport
19:30 Pogoda
19:35 Malanowski. Nowe 

rozdanie
odc. 16

20:10 Nasz nowy dom

 odc. 281
, 

01:10 Wszystko o Stevenie, 

 odc. 552
07:00 Szpital

 
08:00 Ukryta prawda

 odc. 1217
09:00 Ukryta prawda

  
10:00 Ukryta prawda

  
11:00 Detektywi

 
, 

 
12:45 Szpital

 odc. 365

 odc. 19 

 
odc. 628

 
odc. 629

 
17:55 Szpital

 odc. 882
18:55 Ukryta prawda

  
20:00 Hotel Paradise 9

21:00 Norbit

 
01:40 Hotel Paradise 9
02:40 Prawdziwy horror

03:40 Druga strona medalu 3, 

09:00 Na zdrowie

Testamentu  odc. 9
09:45 Restauracja

Luksemburga i Belgii
11:15 Muzyczne chwile

11:35 Wakacje z Chopinem

Luksemburga i Belgii

14:20 Muzyczne chwile
14:35 Centrum Ewangelizacji
15:00 Po stronie prawdy

Luksemburga i Belgii

17:20 Muzyczne chwile

17:55 Poczet wielkich Polaków

19:30 Przyjaciele i bohaterowie

 
08:50 Ranczo  odc. 57 

, odc. 112
10:45 Ojciec Mateusz, odc. 96
11:35 Korona królów. 

Jagiellonowie

raj w Europie
14:00 Wichrowe wzgórze

 odc. 15 
14:55 Jaka to melodia?

, 

16:05 Dziedzictwo  odc. 356

17:15 Pogoda
17:20 Jaka to melodia?
17:55 Klan  
18:25 Reporterzy

 

19:55 Pytanie dnia
20:10 Sport
20:15 Pogoda
20:30 Korona królów. 

Jagiellonowie
21:05 Ojciec Mateusz
22:05 Sprawa dla reportera
22:55 49. Festiwal Polskich 

Filmów Fabularnych w 

 
odc. 3/12

TVP 1 TVP 2 TVN POLSAT TVN 7 TV TRWAM

 odc. 1669

 

pobudka
, 

11:15 Operacja zdrowie  
medyczny

, 

, 
  

14:05 Va banque
14:35 Na sygnale

 

tajemnic  
odc. 26

16:35 Familiada
, 

 
18:15 Va banque

, 

 

 
20:45 Postaw na milion
21:45 Cudowne lata
22:45 To jest grane
23:20 Heartbreaker. Licencja 

na uwodzenie  

, 

05:55 Ukryta prawda
 

06:50 Kuchenne rewolucje, 

11:30 B&B Love  

12:05 Kuchenne rewolucje, 

13:10 Ukryta prawda
 odc. 1633 

14:15 Detektywi
 odc. 111

15:20 Doradca smaku

15:30 Kuchenne rewolucje, 

16:35 Ukryta prawda
  

17:40 Detektywi
 odc. 121

18:45 Sport
18:55 Pogoda
19:00 Fakty

20:00 Elvis
23:25 Heaven in Hell

02:00 Kuba Wojewódzki
03:05 Szpital

 

04:30 Nauka jazdy 2
rozrywkowy

05:00 Recepta na stary dom 2, 

04:40 Disco Gramy
05:25 Telezakupy TV Okazje

08:00 halo tu polsat
11:25 Gliniarze

 odc. 732
12:25 Gliniarze

 odc. 733
13:25 Gliniarze

 
14:35 Dlaczego ja?

 odc. 1357 
15:50 Wydarzenia
16:15 Pogoda
16:20 Interwencja

16:30 Na ratunek 112
 odc. 952

17:00 Gliniarze
 odc. 977

 odc. 3861
18:50 Wydarzenia

19:30 Sport
19:35 Pogoda
19:55 Twoja twarz brzmi znajomo, 

 
23:10 Kiedy nikt nie patrzy
01:50 Underworld: Bunt Lykanów, 

03:40 Nasz nowy dom

 odc. 797

 odc. 553
07:00 Szpital

 odc. 365
08:00 Ukryta prawda

 odc. 1218
09:00 Ukryta prawda

  
10:00 Ukryta prawda

  
11:00 Detektywi

 
, 

 odc. 795 
12:45 Szpital

 odc. 366

  

 
 

 
odc. 631

 odc. 15
17:55 Szpital

 odc. 883
18:55 Ukryta prawda

  

rozdanie
, 

23:30 Nowe oblicze Greya, 

01:45 Hotel Paradise 9

08:15 Polski punkt widzenia

rybacka

Luksemburga i Belgii

Luksemburga i Belgii

Lubartowie

12:55 Cioteczka

14:20 Muzyczne chwile
14:30 Drzwi do lasu

15:00 Modlitwa 
15:20 Mocni w wierze

16:10 Natura obiektywnie

Luksemburga i Belgii
17:15 Muzyczne chwile
17:30 Geopolityka
17:55 Poczet wielkich Polaków

19:30 Brat Franciszek, odc. 5 

TVP 1 TVP 2 TVN POLSAT TVN 7 TV TRWAM

08:45 Ranczo  odc. 58 
, odc. 113

10:45 Ojciec Mateusz, odc. 97

12:35 Magazyn rolniczy
12:50 Hiszpania. Kraina królików, 

14:00 Wichrowe wzgórze
 odc. 16

14:55 Jaka to melodia?
, 

16:05 Dziedzictwo  odc. 357

17:15 Pogoda
17:20 Jaka to melodia?
17:55 Klan  
18:25 Reporterzy

 

19:55 Pytanie dnia
20:10 Sport
20:15 Pogoda
20:30 Korona królów. 

Jagiellonowie

 odc. 271
22:05 Minuta ciszy

 
23:05 49. Festiwal Polskich 

Filmów Fabularnych w 
,

, 

01:10 Gra z Cieniem
 odc. 2/13
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sobota     

niedziela     

  

 

 

 odc. 1813

pobudka

12:05 Mamaland
 

14:00 Familiada

15:15 Szansa na sukces. 
Eurowizja Junior 2024, 

 

18:15 Va banque
18:50 W poszukiwaniu dobrego 

19:25 Rodzinka.pl
 

, 

, 

 

, 
 odc. 3/13

01:10 Bazar de la Charité
 odc. 3/8

02:15 Heartbreaker. Licencja 
na uwodzenie  

06:00 Królik Bugs: Nowe 
konstrukcje

 
06:15 Kuchenne rewolucje, 

, 
  

11:30 Na Wspólnej
 

12:00 Na Wspólnej
 odc. 3888

12:30 Na Wspólnej
 odc. 3889

13:00 Na Wspólnej
 

14:55 Top Model

17:40 Kuchenne rewolucje, 

18:45 Sport
18:46 Raport Speedway Grand 

Prix
18:55 Pogoda
19:00 Fakty
19:30 Azja Express
21:15 Planeta Singli 2  

23:40 Doktor Sen
02:55 Klara  

03:30 Klara  odc. 

04:30 Nauka jazdy

05:05 Recepta na stary dom 2, 

08:00 halo tu polsat
11:00 Ewa gotuje

11:30 Moja mama i twój tata, 

13:05 Gliniarze
 

14:05 Gliniarze
 

15:10 Nasz nowy dom

16:10 Czarownica 2

18:50 Wydarzenia
19:15 Sport
19:20 Pogoda
19:30 Prezydenci i premierzy

Narodowy

Clancy'ego

"Nostromo"  SF

, 

  

06:50 Tom i Jerry Show
 

gruba]

09:25 Ukryta prawda
  

10:25 Ukryta prawda
  

12:00 B&B Love  

12:35 B&B Love  

13:10 Detektywi
 

wejrzenia

produkcji
15:45 Farciarz Gilmore
17:50 Ostatni smok

22:30 Operacja "Deszcz"

03:10 Hotel Paradise 9

Luksemburga i Belgii

12:50 Natura obiektywnie

14:20 Muzyczne chwile

tygodnika "Niedziela"

15:00 Polskie dziedzictwo

Monte Casino

Luksemburga i Belgii

17:55 Poczet wielkich Polaków

19:30 Manna z Nieba

07:40 Rok w ogrodzie
08:05 Rok w ogrodzie extra

08:50 Polskie Parki Narodowe, 
  

09:25 Ranczo  
 

10:25 Komisarz Alex
 

11:20 Ojciec Mateusz
 

, 

, 

, 
 odc. 2

16:00 Dziedzictwo
 

16:45 Przed ekranem
17:00 Teleexpress
17:20 Pogoda
17:35 Kawa z kardamonem

18:40 Jaka to melodia?

20:05 Sport
20:10 Pogoda

 

22:45 49. Festiwal Polskich 
Filmów Fabularnych w 

, 

Festiwalu Polskich Filmów 
Fabularnych w Gdyni, 

TVP 1 TVP 2 TVN POLSAT TVN 7 TV TRWAM

 

pobudka
, 

, 

, 

14:00 Familiada

15:05 Szansa na sukces. 
Eurowizja Junior 2024, 

16:10 Cudowne lata
, 

u Bralczyka
, 

19:15 Rodzinka.pl
 odc. 281

20:00 Paranoja
21:55 no... wiadomo

00:45 Archiwista  
odc. 2/13

 

 

03:30 Rodzinka.pl

06:50 Kuchenne rewolucje, 

, 
  

13:15 Totalne remonty 

14:20 Azja Express
15:55 Hulk

18:45 Sport
18:46 Kronika Speedway Grand 

Prix
18:55 Pogoda
19:00 Fakty

21:15 Ciche miejsce 2
23:25 Elvis

 

04:10 Nauka jazdy

04:45 Recepta na stary dom 2, 

05:15 Jak to jest zrobione?

04:45 Disco Gramy
05:25 Telezakupy TV Okazje

08:00 halo tu polsat
11:00 Czarownica 2

13:30 Rodzinny dom wariatów, 

15:45 Twoja twarz brzmi znajomo, 

17:40 Nasz nowy dom

18:50 Wydarzenia
19:15 Sport
19:20 Pogoda

19:55 Dancing with the Stars. 
Taniec z gwiazdami, 

 
odc. 23

 

23:10 Poranek kojota
01:20 Legion
 

, 
 odc. 298

, 

  

07:00 Tom i Jerry Show
 

07:30 Tom i Jerry Show
 

08:00 Bociany
 

09:45 Ukryta prawda
  

10:50 Ukryta prawda
  

11:55 B&B Love  

12:30 B&B Love  

13:05 Detektywi
 

14:05 Detektywi
 

15:05 Interkosmos  SF

00:50 Plaga

03:00 Prawdziwy horror

08:05 Polski punkt widzenia

08:30 Z Parlamentu Europejskiego
, 

 odc. 9

09:15 Manna z Nieba

tygodnika "Niedziela"

Majewskiej

 
11:45 Muzyczne chwile

14:00 Oddech Boga
 odc. 8

14:50 Muzyczne chwile

nauki
17:30 Sól ziemi
17:55 Poczet wielkich Polaków

19:30 Moja katolicka rodzina, 
 odc. 3

20:50 Krótka historia zbawienia 

 odc. 13

TVP 1 TVP 2 TVN POLSAT TVN 7 TV TRWAM

08:30 ZdroWY Plan  

08:45 Przed ekranem

10:55 Komisarz Alex
 

, 

, 

13:15 Zielona planeta
  

, 

16:05 Dziedzictwo
 

17:00 Teleexpress
17:20 Pogoda

, 

18:40 Jaka to melodia?  

20:05 Sport
20:10 Pogoda
20:20 Gra z Cieniem

 odc. 3/13
, 

 odc. 3

03:40 Jaka to melodia? 
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Polsce. Sawa Sowietow

  

11:15 Mamaland
12:00 ZdroWY Plan  

medyczny

, 
 

14:05 Va banque
14:35 Na sygnale

 

 odc. 1815

16:35 Familiada
, 

 
18:15 Va banque

, 

  

 

 odc. 1816
21:55 Na sygnale

 odc. 605 
22:30 Furioza

23:25 Minari

03:35 Rozbite marzenia. 1918 

 
, 

11:30 B&B Love  

, 

 odc. 1635 

 odc. 113

, 

  

 
18:45 Sport
18:55 Pogoda

19:40 Uwaga!

 
20:50 B&B Love  

00:15 Morderczynie
 

01:15 Dowody zbrodni
 

02:20 Szpital
 odc. 311

, 

 
, 

 

 

 
 11:30 Gliniarze

 odc. 738
12:30 Gliniarze

 odc. 739
13:30 Gliniarze

 

 odc. 1359 
15:50 Wydarzenia
16:15 Pogoda

 
17:00 Gliniarze

 odc. 979

 odc. 3863
18:50 Wydarzenia

19:25 Sport
19:30 Pogoda

rozdanie
odc. 18

, 

21:50 Hitman: Agent 47
23:55 Patrol
02:55 Nasz nowy dom

 odc. 799

 odc. 555
07:00 Szpital

 odc. 367

 

 odc. 1059

 odc. 1060

 
, 

 odc. 797
12:45 Szpital

 odc. 368

 

 

 

 odc. 17
17:55 Szpital

 odc. 885

 odc. 1306 
20:00 Hotel Paradise 9

02:35 Hotel Paradise 9

08:35 Bieszczady dla Jezusa 2020

09:50 Muzyczne chwile

10:45 Zew natury
11:05 Mocni w wierze

naprotechnologia

14:20 Muzyczne chwile

16:55 Robi
17:10 Prosto o gospodarce

17:45 Muzyczne chwile

 

08:50 Ranczo  odc. 61 
09:45 Komisarz Alex, odc. 116

, odc. 99

Jagiellonowie
12:10 Agrobiznes
12:30 Agropogoda
12:35 Magazyn rolniczy

14:00 Wichrowe wzgórze
 odc. 18

, 

16:05 Dziedzictwo  odc. 361

17:15 Pogoda

17:55 Klan  
18:25 Reporterzy

 
 

19:55 Pytanie dnia
20:10 Sport
20:15 Pogoda

Jagiellonowie

Cobena  
 

Reporterów

00:10 Sierpniowe niebo. 63 dni 

TVP 1 TVP 2 TVN POLSAT TVN 7 TV TRWAM

 odc. 1670 
06:25 Dobre historie

 odc. 3039

, 

, 

, 
 

14:05 Va banque
14:35 Na sygnale

 odc. 603

 

16:35 Familiada
, 

 
18:15 Va banque

, 

 odc. 3039

  

 odc. 1815 
21:55 Na sygnale

 
22:30 Furioza

 odc. 871
, 

11:30 B&B Love  

, 

  

 
, 

  

 
18:45 Sport
18:55 Pogoda

19:40 Uwaga!

 odc. 3891
20:50 B&B Love  

22:35 Morderczynie
 

23:35 Planeta Singli 2  
romantyczna

 

03:55 Uwaga!

04:45 Disco Gramy

, 

 
, 

 

 

 odc. 919 
11:30 Gliniarze

 odc. 735
12:30 Gliniarze

 odc. 736
13:30 Gliniarze

 odc. 737

 odc. 1358 
15:50 Wydarzenia
16:15 Pogoda

 odc. 953
17:00 Gliniarze

 odc. 978

 
18:50 Wydarzenia

19:25 Sport
19:30 Pogoda

rozdanie
odc. 17

01:20 Szalony lot

 
07:00 Szpital

 odc. 366

 

 odc. 1057 

 odc. 1058

 
, 

 odc. 796
12:45 Szpital

 odc. 367

 

 

 
odc. 633

 odc. 16
17:55 Szpital

 

 odc. 1305 
20:00 Hotel Paradise 9

 

00:25 Norbit

03:05 Druga strona medalu 4

, 
 odc. 3

11:45 Muzyczne chwile

, 

stworzenia

14:20 Muzyczne chwile

16:30 Porady medyczne 

07:30 Studio Raban
 

08:45 Ranczo  odc. 60 
09:45 Komisarz Alex, odc. 115

, odc. 98

Jagiellonowie
12:10 Agrobiznes
12:30 Agropogoda
12:35 Magazyn rolniczy
12:55 Zielona planeta

  
14:00 Wichrowe wzgórze

 odc. 17

, 

16:05 Dziedzictwo
 odc. 360 

17:15 Pogoda

17:55 Klan  
18:25 Reporterzy

 

19:55 Pytanie dnia
20:10 Sport
20:15 Pogoda
20:30 Powrót do Reims
22:00 Postscriptum

, 

23:40 Balans bieli

TVP 1 TVP 2 TVN POLSAT TVN 7 TV TRWAM
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